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Nok 1924
w oświetleniu Premjera

Grabskiego.
L

(Przemówienie Premjera na konfe­
rencji prasowej. — Sprawozdanie z

działalności Rządu a r. 1924. -

Przegląd chronologiczny wypad­
ków ubiegłego roku. — Cztery okre­
sy kwartalne i ich charakterystyka).

W dniu 20 grudnia na zwołanej
umyślnie konferencji prasowej, pre-
mjer Grabski wygłosił dłuższe prze­
mówienie, które, jak to można

wnioskować, było przeznaczonem
dla szerszego ogółu sprawozdaniem,
z działalności rządu w roku ubie­
głym. Myśl to była ze wszech miar

zasługująca na uznanie; porozu­
miewanie Rządu z prasą jest konie­
cznością życia państwowego; społe­
czeństwo, w okresie dolegliwego, a

przewlekającego się kryzysu go­
spodarczego, potrzebuje źródłowych
informacji i rzeczowych odpowiedzi
ze strony kompetentnych czynni­
ków na trapiące je pytania. Z tych
wszystkich powodów przemówienie
p. Grabskiego zasługuje na szcze­
gólną uwagę, tembardziej, że doty­
czy roku, w ciągu którego premjer
rządził na zasadzie specjalnych peł­
nomocnictw i sam pozostawał u

steru władzy, jako prezydent gabi­
netu i minister skarbu, chociaż
zmienili się w tym czasie niemal

wszyscy ministrowie, w nastę’pstwie
kilkakrotnych, częściowych rekon­
strukcji gabinetu.

, Przemówienie premjera w cało­
ści podane jest w ,.Monitorze Pol­
skim" (Nr. 293 z dnia 22 grudnia);
i przedstawia przeważnie rekapitu-
Iację faktów i wypadków powszech­
nie znanych; ale i rekapitulacja ma

swoje znaczenie i może być wielce

pożyteczną; trzeba tylko, żeby była
zestawioną umiejętnie, uwypukliła
rzeczy ważne w odróżnieniu od

szczegółów drugorzędnych, dała

zgrupowanie faktów, wyjaśniając
ich wewnętrzny związek i wzajem­
ną zależność i tym sposobem stała
sie jasnym i przejrzystym obrazem

minionej rzeczywistości. Niestety,
cech tych nie posiada, w należnym
stopniu, sprawozdanie p. Grabskie­
go, fakty nie są zszeregownne ani
w chronologicznym porządku, ani

według ich wewnętrznej łączności;
obok rzeczy ważnych podane sa dro
bne. małoznaczne szczegóły; w kilku

miejscach zwroty stylistyczne, czy
— też niedopatrzenia redakcyjne
zaciemniają sama myśl; iednem

§bwem, brak dobrze obmyślonego
planu i nici przewodn’ej w przed­
stawieniu historji ubiegłego roku.

Oczywiście, nie można o to winić

premjera; usystematyzowanie obfi­
tego materiału, ujęcie go w odpo­
wiednie zewnętrzne formy redak­
cyjne było obowiazk’em jednego z

przybocznych urzędnikó.w; wygrała

by od tego wewnętrzna treść spra­
wozdania: stałaby się jaśniejszą i

więcej przekonywająca; sprawozda­
nie takie, jak jest wydrukow’ane w

,,Monitorze", robi wrażenie pewnej
chaotyczności i nawet jakby pew­
nych niedomówień. Wad takich,
komunikaty rządowe powinnyby
unikać; tymczasem grzeszą one

często brakiem ścisłości i staran­
nego opracowania; wyglądają tak,
jakby były układane w wielkim

pospiechu.
Ze względu na ważność sprawy,

postaramy się tu streścić wywody
premjera, zaopatrując je. w pewne
komentarze.

+

Rok ubiegły sprawozdanie dzie­
li na cztery okresy kwartalne.

Pierwszy kwartał - to okres przy­
gotowawczy dla stabilizacji walu­
ty: zatrzymanie spadku marki pol­
skiej, zaprzestanie druku pieniędzy
na potrzeby Państwa, zrów’noważe­
nie wydatków państwowych z do­
chodami, wreszcie otrzymanie po­
życzki włoskiej.

Drugi kwartał: utworzenie Ban­
ku Polskiego własnemi siłami spo­
łeczeństwa, wprowadzenie w kraju
nowego pieniądza (złotego) i rozpo­
czę’cie budowy portu w Gdyni; obok

tych faktów dodatnich wystąpiły
jednocześnie objawy ujemne: roz­
począł się kryzys gospodarczy i bi­
lans handlowy stał się biernym
(przywóz z zagranicy towarów’

przewyższył nasz wywóz).
Trzeci kwartał nie przedstawia

się pomyślnie: kryzys gospodarczy,

Co się dzieje na polsko-sowieckiej
granicy ?

Praca korpusu ochrony pogranicza. — Zwycięskie walki z bandami

dywersyjnemi. — Bandy uprowadziły nam 6 Żołnierzy, zabiły 2.
Sowieckich bandytów zginęło 14, u’ęto 133. - Przemytników

aresztowano 349.
Warszawa, 7. l, (PAT.) Na od­

cinkach wschodniej granicy, obję­
tych z dniem 1 listopada 1924 roku

przez Korpus Ochrony Pogranicza
w okresie ostatnich dwóch miesię­
cy miały miejsce następujące wy­
darzenia: Usiłowań zbrojnego prze­
kroczenia granicy przez bandy dy­
wersyjne od strony sowieckiej w

sile 45 do 30 ludzi — było 18. Po

wałkach z naszą strażą we wszyst­
kich tych wypadkach bandy musia

ły się cofnąć. Zbrojnych usiłowań

przejścia na stronę sowiecką po do­
konaniu dywersyjnej akcji pa na­
szej stronie - było 14. Zbrojnych
napadów na objekty w rejonach
brygad — było 15. WypOków u-

prowadzenia nasz,ych żołnierzy
przez straż pograniczną sowiecką
— było 6. Zabitych żołnierzy Kor­
pusu Ochrony Pogranicza w wał-

kach z dywersantami— było 2.

rannych 2, z bandytów i osób cywil­
nych na granicy zabili żołnierza K.
O. P . 14, ranili 12. Złapano bandy­
tów dywersantów i szpiegów — 60.

Pochwycono 3 żołnierzy sowiec­
kich, którzy przeszli na naszą stro­
nę, aresztowano bandytów i osob­
ników za nielegalne przekroczenie
granicy — 73, przemytników are­
sztowano 349. Na stronę sowiecką
wysiedlono 51 osób, ze strony so­
wieckiej zatrzymano wysiedlonych
z sowietów — 37 osób. Trzech żoł­
nierzy sowieckich wymieniono na 3

własnych i jednego na policjanta.
Żołnierzy bolszewickich zdezerto-

wanych na naszą, stronę było 2. Tak

według oficjalnej statystyki przed­
stawia się działalność K. O . P. od
dnia 1 listopada 1924 roku do dnia
1 stycznia br.

Katolicy francuscy przeciwko HerriotowL

Prasa domaga się utrzymania stosunków dyplomatycznych z Watyka­
nem, a zerwania ich uws§a za zbrodnię.-

Warszawa, 8. 1. (Teł. wł.) Do

,,Warszawianki" donoszą z Paryża,
że tamtejsze pisma katolickie i na­
rodowe zajmują się bardzo żywo
mająeem wkrótce nastąpić zerwa­
niem stosunków dyplomatycznych
pomiędzy Francją a Watykanem.
Pisma te gwałtownie atakują p.
Herriot’a, z powodu jego zdecydo­
wanej polit.yki antykościelnej i o-

strzegają rząd przed skutkami tych
pospiesznych zarządzeń.

Pisma wystę’pują stanowczo za

utrzymaniem przedstawicielstwa
francuskiego przy Watykanie, a

zerwanie stosunków dyplomatycz­
nych z Watykanem uważają ze sta­
nowiska polityki zagranicznej
wprost za zbrodnię.

Opozycja postawi Musso!inieso w stan oskarżenia?

Pisma nieprzychylne dyktatorowi ul!egają konfiskacie.
Warszawa, 8. I. (teł. wł.). Do ,,Kur-

j-sra Warszawskiego" donoszą, z Rzymu,
że w tamtejszych kołach politycznych
w naprężeniu oczekują uchwai opozycji
Krążą pogło ;ki, że opozycja wróci do

parlamentu i na podstawie art. 47 kon-

stytucji zażąda postawienia Mussoliniego
w stan oskarżenia. Art. 47 mówi o sa­
mowoli ministrów.

Pisma opozycyjne w dalszym ciągu
ulegają konfiskacie.

przemysłowy i kredytowy, przybie­
ra poważne rozmiary, wzrasta licz­
ba bezrobotnych (do 165 000 na 1.

września), ujawnia się przytera nie-i
urodzaj w kraju i ceny zboża (żyta)!
podnoszą się o 100 procent; dla prze­
ciwdziałania tym ujemnym czynni­
kom, Rząd wydaje zapomogi bezro­
botnym (do 1 grudnia wydano 9 i

pół miljona złotych) i udziela zna­
cznych dotacji (55 miljonów zło-i

tych) Bankowi Polskiemu i Banko­
wi Gospodarstw’a Krajow’ego. Aby
powstrzymać wzro,st drożyzny, Bząd
obniża staw’ki celne na przywożone
z zagranicy najniezbędniejsze przed
mioty, co jednak wpływa nickorzy-’
stnie na nasz bilans handlowy, pod­
nosi opłaty wywozow’e od zboża,;
znosi podatek węglowy (po co byr
nałożony?). Do pomyślnych fak-;
tów’ trzeciego kwartału zaliczyć
trzeba: uchwalenie przez Sejm u-

staw o mniejszościach narodowych,,
uregulowanie z Niemcami spraw
kolonistów’, opcji i obywatelstwa,
wreszcie korzystną dla nas zmianę
stosunku Polski do Ligi Narodów
(,,wejście na drogę praw’nej aktyw­
ności").

Czw/arty kwartał, według słów’

sprawozdania, przynosi ,,załagodze­
nie całego szeregu ujemnych obja­
wów z okresu trzeciego"; dochody,
państwowe (w październiku i listo­
padzie) wzrastają w takim stopniu,
że dalsza równowaga budżetowa

staje się już zupełnie widoczną f

,,nie podlegającą za kwestjonow’a­
niu i obawom"; w sprawie długów
zagranicznych zawarte są z Amery­
ką i Angiją osobne układy, dzięki
którym ,,zostały osiągnięte znacz­
ne korzyści finansowe dla Polski".

Zauważyć tu jednak trzeba, że cały
ustę’p przemówienia nremjera, do­

tyczący regulacji długu zagraniczne­
go, jak również poprzednie w teji
sprawne komunikaty rządow’e, nie

są dostatecznie jasne, nie dają bo­
w’iem wyraźnych cyfr, obciążają­
cych na przysz-łość skarb polski,
spłat zaległych procentów i rat a-

mortyzacyjnych; z całego długiego
wywodu wyraźnem jest tylko to, że
w r. 1925, zamiast wstawionych do

preliminarza budżetowego 28.7 mil­
jonów złotych, wypadnie zapłacić,
na rachunek długu zagranicznego,
tylko 8,8 miljonów (cyfry te w t.ekś­
cie ,,Monitora" są pomylone). Poza
tem. w grudniu zostały zawarte

traktaty handlowe z Francją i

Szwajcarią, przygotowywane są tak­
że traktaty z szeregiem innych
państw; wzrost drożyzny zatrzymał
sie w listopadzie; w tym samym
miesiącu ożywił sie nadzwyczajnie’
ruch kolejowy; liczba bezrobotnych
spadła do 150 000; wreszcie, według
raportów prezesa Banku Polskiego,
odczytanych przez premjera na kon­
ferencji prasowej, daje się zauwa­
żyć ożywienie i powiększenie oszczę
dności, brak bankructw, powsta­
wanie nowych fabryk czy fabryczek;
to wszystko doprowadza premiera’
do wniosku, że rok nieurodzaju f

kryzysu ,.zakończa sie lepiej, niż!
wolno było przypuszczać".
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Po śmterci Wodza

legionów.
(Dokończenie).

Nabożeństwo za Dąbrowskiego w

Warszawie odbyło się uroczyście 17-go
czerwca, jak to zapowiadał Krukowiecki.
Obszerne z niego sprawozdanie, pomie­
szczone w ,.Gazecie Warszawskiej" nosi
charakter urzędowego komunikatu- Wyli­
czone są w nim wszystkie ordery Dą­
browskiego, jest wysoce lo;alny, a czuły
ustęp o ,chlubnym dziś bycie kraju", któ­
ry to bjd ,.zasługom zmrałego i podob
;nych mu mężów zawdzięczamy. Książę
namiestnik czuł się już dobrze — oddał

więc hołd pamięci Dąbrowskiego, jako
naczelny rządca kraju, jako nieodstępny
!towarzysz broni i jako przyjaciel(?). Z

polecenia jego niczego , nie szczędzono"
aby ,-obchód godnie odpowiadał celowi

swojemu". Pięć dni pracowano nad ubra­
!niem kościoła i katafalku-

Katafalk wykonano według projektu
,1 pod nadzorem Zygmunta Vogla, wybitne
igo rysownika i akwarelisty, profesora ry­
sunków i perspektywy na uniwersytecie
warszawskim.

Ogromny kwadrat zbudowany z broni

fi rynsztunków, opierał się na 4 kolum­
nach z luf karabinowych. Kapitele ko­
lumn składały pistolety w porządku ko-

;fynckim: gzyms stanowiły stemple od

pistoletów. Nad gzymsem wznosił się o-

rzeł biały, otoczony promieniami z pałaszy
nad orłem umieszczono Dąbrowę, herb

zmarłego. Trumna stała na czterech bia­
łych orłach. Na trumnie położono kape­
lusz, szpadę, szarfę i krucyfiks. Na ścia­
nie frontowej katafalku zawieszono ,,wi­
zerunek Bohatyra” w wieńcu z !aura i cy­
prysu, z napisem pod spodem złotem! lite­
rami: ,,Potykaniem dobrym potykałem
się, zawodom dokonał, wiarcm zachował

(Tymot- R. IV w. 7)". Po obu stronach

katafalku jaśniały dwie tarcze z napisem
Ma jednej ,,Wodzowi”, na drugiej ,,Sena-

i torowi".

Pomijamy opis przybrania świątyni.
Od godziny 6 rano odprawiali w niej ko­
lejno msze i śpiewali wigilie 00. Refor­
maci, Bernardyni i Dominikanie- O go-

i dżinie 10 w przepełnionym tłumem ko­
ściele rozpoczął się główny obchód.

Stawili się: senatorowie, rektor z dzieka­
nami, jenerałowie, pułkownicy, oficero­
wie. W. ks. Konstantego nie było, wy­

jechał bowiem do Petersburga. Natomiast

,,zaszczycili" obchód swą obecnością Nó-

wosilcow i wojskowi rosyjscy z jenera­
łem Korutą na czele. Widok ten łącząc-y
dwa bratnie narody - pisze czule spra­
w’ozdawca — wskazywał- iż strata wo­
jownika polskiego, stratą wspólną uważać

się mogła" Nabożeństwo odprawił ks.

Malczewski, biskup kujawski, przy dźwię­
kach ,,Reąuiem" Mozarta wykonanego
przez najlepszych artystów’. Mowy wy­
głosili: Ks. Fr., ks. Szaniawski, profesor
uniwersytetu, jenerał Kossecki, podko­
mendny Dąbrowskiego w legionach i ka­
sztelan Wincenty Grzymała w imieniu se­
natu.

Po wielkiej mszy nastąpił ,,kondukt
rzymski" a gdy duchowieństwo zaintono­
wało ,Salve" uderzono w dzwony woj­
sko zaś przez wystrzały z dział i ręcznej
broni oddało cześć ,,niewygasłemu nigdy
z pamięci i historii narodu polskiego mę­
żowi".

Kossecki w mowie swojej położył na­
cisk na to. że Dąbrow’ski -,nigdy o .losie

ojczyzny nie rozpaczając, przedsięwziął,
wykonał i zapełni! sław’ą narodowa wiel­
ki zakres między upadkiem i życiem na­
rodu polskiego" I wracajac się do cie­
niów księcia Józefa i Kościuszki, mówca

wyraził pewność że ci dwaj wodzowie

,,utrzymujący łańcuch sławy narodowej"
nie pozazdroszczą Dąbrowskiemu tego
hołdu wdzięczności, jaka się obrońcom

Ojczyzny należy.
, ,.Towarzyszył on wam zawsze w naj­
sławniejszych bojach i w’alkach, jakieście
staczali, skrapiał często krwią swoja naj­
piękniejsze wasze wawrzyny, by nie miał
udziału wieńców, które was zdobią: mo­
głoby to w’as obrazić- gdyby mu odmówić

tych pochwa} któreście tylokrotnie sami

przyznawali jego przezorności i męstwu".
Następnie mów’ca zaznaczył że książę
Józef poznał przymioty Dąbrowskiego już
w roku 1792, a Kościuszko w pow-’staniu
narodowem ,.zaszczycił go na!wyższem
zaufaniem”,- . ,,Wisły i Tybru nadbrzeża

znają to imię”. Sama wyprawa do Wiel­
kopolski za insurekcji ,,byłaby już a każ­
demu dostateczną do zjednania i zapew­
nienia sobie sławy — dla Dąbrowskiego
była tylko początkiem, bodźcem do tej,
jaką sobie gotował... Zarówno w powo­
dzeniach jak i nieszczęściach narodowych
,-był zawsze sobie podobny, szedł torem

nieinylnym, jaki mu wskazywało czucie

honoru, dobro Ojczyzny, sąd obywatelski
i surowej potomności wyrok sprawiedli­
wym mężom zawsze obecny"- Oczywi­
ście musiał mówca obowiązkowo złożyć
hołd ,,wielkiemu imieniu Aleksandra-
Anioła pokoju, co dobrodziejstwami krzy­
wdy odpłaca i upadającym ludom życie
daje".

Wincenty Grzymała zaznaczył na po­
czątku- iż w imieniu senatu miał przema­
wiać Wybicki, przyjaciel i towarzysz roz­
maitych zawodów i uczestnik sławy Dą­
browskiego — ale ma’ąc serce swoje ob­
ciążone, nie jest w stanie znaną wymo­
wą ogłaszać tego, co naród polski w zgo­
nie tego jenerała straci!" Mówca zastę­
pując go ,,nie obrazi prawdy pechleb-
stwem lub przesadzeniem"- Dając krótki

obraz życia zmartego ,,rozważał jego cno­
ty", Najdłużej zatrzymał się nad legio­
nami, dość trzeźwo oceniał pobudki ich

powstania. Dąbrowski, żołnierz z powo­
łania- obcy polityce i wyszukiwaniom po­
litycznym, nie wchodząc w przyczyn; pro
wadzonej wojny ..nadglądał z wytrzyma­
łością i roztropnością- czy!i nasz naród

na placu boju czyjej troskliwości wzbu­
dzić nie potrafi". Otrzymał upoważnienie
tworzyć szyki polskie na żołdzie obcym.
Nie była to droga, nie były to sposoby
do niepodległości narodu należeć mogące,
ale nieszczęśliwi Polacy, rozproszeni po
obcych krainach sadzili- że ten komu się
dostało pioruny nadówczas ciskać (Napo­
leon), jaką strzale dla zbawienia naszego

zatrzyma, że dobrej woii. jego a zarazem

szczęśliwego wypadku pilnować należy
i że tego nikt lepiej nad Polaka nie dopil­
nuje... Jeżeli może niewiele naówczas za­
sługi (u tego, przy kim moc była) zjedny­
wała lejąca się krew Polaka dla samej
nadzieji odzyskać Polskę; przynajmniej
Europa cała nie mogła odmów.ić szacunku

narodowi i wojownikom, którzy poświę­
canie się cudzym rozkazom, zazdrość i

rozmaite dolegliwości ponosili dlatego tyl­
ko, że kiedyś odzyskanej ojczyźnie bukiei

7. tych ofiar uwity na odbudowanym zło­
żą ołtarzu"- Podniósł też Grzymała oby­
watelskie zachowanie się Dąbrowskiego-
kie:dy przyzwany przez Napoleona w r

1806 tworzył siłę zbrojną — systema nad-

użyciów wzorowe (ogólne, za wzór słu­
żące — przyp. autora) naówczas nie byto
prawidłem żołnierza polskiego". Dalszą
działalność (1807—1813) Dąbrowskiego,
równie jak Kossecki mówca opuścił (snąć
takie było życzenie Zajączka i_. Nowosil-

cowa), usprawiedliwiając to frazesem, że

to do obywatela ,,niezaszczyconego
wspólnictwem trudów wojennych nie na­
leży- a towarzysze brom wzmianki tej nie

potrzebują". Czyr.y Dąbrowskiego znaj­
dą zresztą nowych historyków, a ,,na

szczęście żyjemy w wieku w którym
historyk stronnictw ti jakowemu usługi
wać dr-ący, albo cudza sławę d’iigiciiiu
przywłaszczać a!bo c?yny dobre pdwa-
rzać, albo blaski nadawać temu, co nie

jest św ietnym, nie zechce. o przyna”t niej
się nie odważy,- Wódz wojska p! zysku­
jąc yteraz sławę_- chlubnie ją dzieli z

podwładny! )i. Sława Dąbrowskiego -

. s:

jego wuisnościa.- jako tal-ii hedzie dro

gim skarbcu narodu,, nie Dokfrwa mil-
czer?e .i ’fttrnh emu w stopi iu i za­
słudze towarzTSZÓw t:oni" ’I-le flet

nie stało Dąbrów ukiegu - ,,pocieszajmy
się jego sławą, a jeszcze wiece? chlubną
pozos-ctoc ją wielu żyjaeych tow’arzy­
szów bron’, ftgo" -

Wkrótce ,,Gazeta Warszawska" poda­
ła zapowiedziany ,obraz życia sławnego
wodza", ale nie jej była w tem zasługa,
lecz ,,Gazety W. Księstwa Poznańskiego"
której ,,opis życia śp. jenerała jazdy Jana

Henryka Dąbrowskiego" pozwolił wy­
wiązać się z danej obietnicy".

Kazimierz Bartoszewicz.

§r Micie

JfOlcfterta.

Jak rozstrzelano dwóch bandytów w Brzeźanach.
Jeden przed śmiercią wybijał szyby. - Drugi prosił o białe ubranie

I próbował uciec.

W Brzeźanach trybunał zasądził na

karę śmierci Marcina Górala, liczącego
lat 48, i Mikołaja Szewciowa, liczącego
lat 26, krawca, którzy w celu rabunko­
wym zamordowali Józefa Ostrowskiego
i Józefa Fuchsa w Krościenku- Nadto

Górala za skrytobójcze morderstwo, po­
pełnione w Narajowie na osobie Kiryły
Łuki oraz za rabunkowe morderstwo Sa­
muela Lernera-

Przeciw temu wyrokowi zasadzeni

zgłosili zażalenie nieważności, później zaś

prosili zaś o ułaskawienie a tymczasem
Marcin Góral i Szewciów starali się
wszelkimi sposobami zbiedz z więzienia
Również w czasie świąt wielkanocnych
obaj oni zbuntowali więźniów i na czele
ich rzucili się do rozbrojenia dozorców.
Straż więzienna jednak odparła atak

w’ięźniów i dwóch z nich ciężko raniła.

Sąd Najwyższy zażalenie zasądzonych
odrzucił, a prośba, o ułaskawienie przed
kilku dniami nie została uwzględniona. To

też na 24 godzin przed egzekucja obu
skazańcom odczytano W’yrok. W czasie

tego Góral powybijał szyby i symulował
obłąkanie, aby tym sposobem udaremnić

wykonanie wyroku. Natomiast Szewciów

był zupełnie spokojny, zażądał tylko- aby
w dniu stracenia ubrano go w białe ubra­
nie, do czego sąd się przychylił.

W dniu egzekucji tak przed gmachem
więziennym, jak na ulicach i na miejscu
stracenia, w jarze za cmentarzem brze-

żańskim, już wczesnym rankiem zebrały
się tłumy mieszkańców, żądne wrażeń,
tak- że policja musiała pozamykać ulice
i z trudem utrzymyw’ała porządek- O

godzinie 7,30 poprowadzono Szewciową
w bia!em ubraniu Będąc niedaleko już
miejsca egzekucji Szewciów wyrwał się
straży i usiłował uciec- Popędzony przez
policjantów i żołnierzy, nie chciał iść. to

też na rękach przyniesiono go do słupka,
do którego został przywiązany z zawiąza-
nemi oczyma. Na dany znak szabla przez
oficera, pad!a saiwa, od której bandyta
przestał żyć momentalnie.

Następnie sprowadzono Górala. Był
on zupełnie zrezygnowany i spokojny.
Gdy stanął pod słupkiem i zawiązywano
mu oczy, wypowiedział ostatnie słowa.- :

-,ja nie ucieknę". Salwa, która padła w,

tej chwili, pozostawiła go martwym na

miejscu.

Propaganda sowiecka wśród

murzynów.
Londyński ,,Times11 poda,je szereg

interesujących informacji o organizacji
propagandy sowieckiej wśród murzy­
nów w Afryce i Ameryce. Propagan­
da ta właściwie jest nietyle komuni­
styczną ile nacjonalistyczną, obliczoną
na obudzenie solidarności wśród ras

kolorowych przeciwko panującej rasie

białej.
Agitacja ta prowadzona jest syste­

matycznie od wiosny 1922, gdyż na

IV-tym Zjeździć Kominternu w Mo­
skwie uznano za konieczne popiaranie
ruchu wśród murzynów bez względu
na jego kierunek, gdyż może to osła­
bić lub podkopać imperializm i wytwo­
rzyć przeszkody na drodze ku jego
dalszemu rozwojowi.

Sprawy propagandy wśród murzy­
nów ześrodkowane są w pododdziałach
XII Sekcji Kominternu: VI (IColonje Bry­
tyjskie), VII ’Ameryka Pó(noena). Ńa

czele Sekcji w Moskwie znajduje się
Klaudyusz Mac Key. W kontakcie z

Itl-cią Międzynarodówką pracuje ,,Bra­
ctwo Krwi Afrykańskiej" (African blood
brother hood.l, które ma swe główne
biuro w Stanach Zjednoczonych A. P.

Rewolucyjne odezwy, rozpowszech­
nione niedawno wśród czarnych żołnie­
rzy w Chartumie były wydrukowane
przez ajentów sowieckich w Stok-
holmie.

Ogólny obraz propagandy sowieckiej
zagranicą, naszkicowany jest w liście
Sekretarza Stanu Hughes’a do Senato­
ra Borah’a, prezesa podkomisji Senatu
Stanów Zjednoczonych, w sprawie u-

znania władzy sowieckiej przez Ame­
rykę. List ten obejmuje 529 stron du­
żego formatu i jest oparty na wiado­
mościach sprawdzonych ściśle i doku­
mentach. List jako ,,Biała Księga" zo­
stał odbity w Drukarni Państwowej w

Waszyngtonie.

Nowy okręt wojenny
w Niemczech.

WHhelmshafen, 7. 1. (Pat.) Z tu­
tejszych doków puszczono dziś na wo­
dę wojenny okręt liniowy ,,Hessen”.
Wszedł on jako czwarty okręt do dy­
wizji liniowych okrętów marynarki
wojennej Rzeszy i stać będzie w Kiłonji

Przed dymisję gabinetu
pruskiego.

Berlin, 7. 1 (Pat.) Biuro Wolffa
donosi, że prezydent pruskiej rady mi­
nistrów Braun przyjął wczoraj dowód­
ców czterech stronnictw koalicyjnych.
Przedstawiciele niemieckiej par!ji ludo­
wej oświadczyli, że na podstawie art.

45 konstytucji pruskiej, rząd powinien
ustąpić aby dać sejmów’ możność wy­
boru nowego gabinetu ministrów. Inne
stronictwa nie podzielają tego zdania
wobec tego przedstawiciele niemieckiej
partji ludowej oświaczyli, że stronni­
ctwo ich zdecydowało się wycofać
swoich ministrów z rządu. Możliwa

jest dymisja gabinetu.

Uspokojenie Egiptu.
Londyn, 7. 1. (PAT). W!adze uni­

wersyteckie w Kairze zgodziły się na

przyjęcie 700 studentów, którzy zostali

wydaleni podczas ostatnich rozruchów.
Rodzice studentów złożyli zobowiązanie,
że ich synowie będą się sprawowali
poprawnie.

Londyn, 7. 1 . (PAT). Sir Geoffrey
Archer nowy gubernator Sudanu przy­
był do Chartumu i objął urzędowanie.
,,Times" zaznacza, że powołanie na st,a­
nowisko gubernatora osoby cywilnej wy­
wołało bardzo dodatnie wrażenie na lud­
ności miejscowej i ugruntowało opinję,
że kroki przedsięwzięt,e po morderstwie,
dokonanem na osobie Sirdara były prze­
mijające.

43 artykuły francusko niemiec­
kiego porozumienia-

Paryż, 7, 1. Pat. ,,Petit Parisien"
stwierdza, iż projekt franc,usko-niemiec-
kiego handlowego modus vivendi za­
wiera 43 artykuły i obejmuje wszystkie
punkty, co do których już osiągnięte
zostało porozumienie. Co do innych
punktów pi oponowane są teksty tym­
czasowe. Dla Alzacji i Lotaryngii,
przewidywane są w projekcie tymcza­
sowe przepisy specjalne.

Po Trockim — przyszła kolej
na Radka.

Warszawa, 7 stycznia. Dobrze

zazwyczaj o stosunkach sowieckich

pinformowane pisma norweskie donoszą,
że szef propagandy bolszewickiej Karol
Radek (Sobelsohn), pochodzący z Tar­
nowa, znajduje się pod zarzutem szpie­
gost,wa na rzecz Anglji Bolszewicy
podejrzewają go z powodu przy.jaźni
z Trockim, oraz domyślają się, że lest
on sprawcą wydania Anglji słynnego
listu Zinowjewa.

Zlynczowany murzyn.
Lynch amerykański nieda się nie­

stety wykorzenić. W Charleston,
w amcryk. stanie Missouri, tłum złyn-
czował murzyna za zgwałcenie córki
farmera. Złapano muizyna za nogi
i powieszono go na drzewie — poczem
oddano jeszcze mnóstwo stizałów do

trupa. Następnie zdjęto zwłoki, przy­
wiązano do auta i w taki sposób
wleczono je przez dzielnicę zamieszkałą
przez murzynów. Po drodze strzelano
w daiszym ciągu do zwłok murzyna.
Wreszcie ustawiono stos i na nim

spalono zeszpecone zwłoki.
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Interwiew,
którego nfó było.

Kompromitacja p. Hulewicza.

Warszawski tygodnik ,,Wiadomości
Literackie" ogiosił ongi inierwiew

współpracownika swego, p. Hulewicza,
js poetą niemiecko-szwajcarskim Rilkem
Jedno z pism austriackich podało
przekład owego interwiewu ze względu
na rozgłośne i cenione w świeeie
nazwisko Marji Reinera Rilke. W ten

sposób mógł parnasista dowiedzieć się
o tekście pogawędki swo.jej z polskim
literatem... Zdumienie ogarnie z pew­
nością powszechność naszą ma wia­
domość, że ,,Prager Zeitung" ogłosiła
autoryzowane sprostowanie, w którem
Rilke zaprzecza jakoby kiedykolwiek
widział na oczy żywe p. Hulewicza!

Wynika stąd bardzo jasne następstwo,
że dopóki otaczał nas żelazny pierścień
zaborczy, można było rozmaite ,,sma­
lone duby" podawać czytelnikom, odkąd
jednak wesz.liśmy w rodzinę narodów

samoistnych, musimy zaniechać upra­
wiania bajeczek, rzucających cień na

Całe społeczeństwo.

Kursa świąteczne.
Warszawa, 7. 1. (Tel. wł.) Wolna

Wszechnica Polska urządziła w czasie

przerwy świątecznej szereg wykładów
dokształcających dia osób z wyższem
przygotowaniem, przybywających prze­
ważnie z prowincji. Zamierzenie dało

zgoła nieoczekiwane wyniKi. Na kursa

zapisało się około stu osób ze sfer

nauczycieli gimnazjalnych, urzędników
państwowych i inteligencji, która pra­
gnęła odpoczynek wyzyskać nie tylko
w celu zabawy. Okazało się, jak wiel
kim jest pęd w szerok’ch warstwach

pozastołecznych zdobycia wiedzy grun­
tów nieiszej i rozszerzenia widnokręgów
uraysłowyeh.

Zjazd międzynarodówki
inteligencji.

Międzynarodowy kongres konfede­
racji pracowników umysłowych w Pa­
ryżu zakończył swe prace. Term n

najbliższego kongresu ustalony zostar

na kwiecień 1926 r. w Brukseli. Wczora

członkowie kongresu byli przyjęci przez
ministra oświecenia pub!., a następnie
prezydenta republiki Doumergue’a
Obecność delegacji polskiej, świadcząca
o przystąpieniu Polski do międzynaro­
dowej konfederacji pracowników umy­
słowych była przedmiotem szczególnej
uwagi prezydenta republiki.

Reorganizacja administracji
kościelnej w Polsce.

Powiększenie diecez]i do liczby 22-uch i archidiecezji do 4-ech,
Powiększenie liczby kardynałów Polaków.

Z Rzymu donoszą, że w związku z

konkordatem będą wprowadzone nie­
które zmiany administracyjne w Ko­
ściele Katolickim w Polsce.

Polska będzie podzielona na 4 Me­
tropolie:

1) Metropolja Gnieźnieńska obejmie
djecezje Gnieźnieńską, Poznańską.
Chełmską i Kuiawsko-Kaliską.

2) Metropolja Lwowska: djecezje
Lwowską, Tarnopolską. Stanisławowską.
Przemyską i Żytomierską

3) Metropolja Warszawska: djecezię
Warszawa, Lublin, Podlasie, Łódź,
Sejny, Łomża, Wilno i Mińsk.

4) Metropolja Krakowska: Djecezja
Kraków, Tarnów, Kielce, Częstochowa
i Śląsk.

Polska będzie posiadała 4 arcy-
biskupstwa i 22 diecezji. Arcybiskup
Gnieźnieński będzie posiadał nadal tra­
dycyjne przywileje i tytuł prymasa
W kołach watykańskich przypuszczają,
że ilość kardynałów polskich zostanie

I powiększona.

Stany Zjednoczone 70 miljonów dolarów

od Hlemców.

Waszyngton, 6. .1 (PAT.) De­
partament Stanu komunikuje, że
ambasador Kallog wrę’czył rządowi
angielskiemu odpowiedź Stanów

Zjednoczonych na kompromisową
propozycję rządu angielsk. w kwe-

stji żądania Ameryki udziału w nie­
mieckich świadczeniach odszkodo­

wawczych. Odpowiedź odrzuca

propozycję angielską i nie zgadza
się na przedstawienie tej sprawy
sądowi rozjemczemu. Pretensje
Stanów Zjednoczonych pod adre­
sem Niemiec według informacji, po­
chodzących ze źródeł miarodajnych
wynoszą 50 do 70 miljonów dolarów.

Polacy przeó sadem Rzeszy
w Lipsku.

Lipsk, 7 1. (PAT.) Przed czwartym
departamentem karnym sądu Rzpszy
odbył się czwarty proces przeciwko
członkom związku byłych powstańców
górnośląskich. Na ławie oskarżonych
zasiedli właściciele handlu cygaranr
Paweł Buchta z Rozdzenia i 15 innych
członków związku oskarżonych o to,
że w latach 1923-1924 przez swą
działalność w Niem zech i zagranicą
mianowicie w Szopienicach, Katowicach
i Ro”dzieniu (tery torjum polskie),
względnie przez swą przynależność do

związku byłych powstańców brali
udział w akcji, mającej na celu oder­
wanie niemieekiei części Górnego
Śląska od Rzeszy niemieckiej. Buchta,
któremu oskarżenie przypisuje główną
rolę w tej akcji został skazany na

3 lata twierdzy i 1.000 marek grzywny,
4 innych oskarżonych zostało skazanych
każdy na 4 miesiące twierdzy i 100 mk.

grzywny, reszta zaś oskarżonych na

6 miesięcy twierdzy i po 201 marek

grz,ywny każdy. Buchcie zaliczona
została grzywna i 4 miesiące więzienia
śledczego, pozostałym oskarżonym za-

Pczono ich pobyt w więz,ieniu śledc?em.

który znosi całkow’ce nałożoną karę.

Buchta i 4 innych oskarżonych,’ którzy
są obywatelami polskimi zostali ponadto
skazani na wydalenie z granic Rzeszy
niemieckiej. O umotywowaniu wyroku
sąd opiera się na wyroku, wydanym
noprzedmo w sprawie przeciwko człon­
kom związku byłych powstańców. Ze

względu na ciężkie materialne poło­
żenie skazanych, sąd przyznał wszystkim
z wyjątkiem Buchty okoliczności łago­
dzące.

Niemcy przestali handlować
z Sowietami.

W końcu grudn a ub. r. dyrektoi
departamentu niemieckiego ministerstwa

spraw zagranicznych złożył rządowi
sowieckiemu w Moskwie postulaty,
które miały na celu przysporzenie
Niemcom korzyści materjałnych, wyni­
kających z operacji handlowych po­
między Sowdepją a Niemcami. Po­
stulaty powyższe przez rząd sowiecki

zostały odrzucone. W odpowiedzi na

to rząd niemiecki wydał bankom nie­
mieckim polecenie, ażeby nie finanso­
wały operacji handlowych niemieeko-

sowieckich, zaś organizacjom kupieckim
wydał polecenie powstrzymania wszel­
kich dalszych transakcji
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W Polsce dzielą się rzeczy
niesłychane!

Noworoczny podarek dia emerytów.
Ministerstwo skarbu, jako noworoczny

,.podarek" obwieściło reskryptem z dn.
12 grudnia 1924 L. 4297/Pr, że legity­
macje kolejowe dla emerytowanych
funkcjonariuszy państwowych b. państw
zaborczvch. nie będą wydawane od
dnia I/ł. 1925. Towarzystwo emerytów
państ,wowych we Lwowie, ul. Pańska llt

zawiadamiając interesowanych o tym
smutnym ,,podarku" noworocznym,
zwraca się do wszystkich P. T . Posłów,
którvm leży na sercu los tych wy-
dziedziezonveh biedaków, aby na­
tychmiast w sprawie tej nowej krzywdy
interweniowali, bo prawo do legitymacji
zostało przez nich, pracą całego życia
nabyte. To też nawet rząd zaborczy
stale i zawsze to prawo szanował.

List DąbBla do Radicza.
Zagrzeb, 7. 1 . (PAT.) W czasie

rewizji w mieszkaniu, w którem ukrywa
się Radicz znaleziono m. i. list, adre­
sowany do Radicza a podnisany przez
prezesa moskiewskiej międzynarodówki
chłopskiej Dąbala. W liście tym Dąbal
wzywa chłopów chorwackich do wstą­
pienia do międzynarodówki oraz dc
walki przeciwko burżuazji i kapita­
lizmowi.

0 tymczasowy układ handlowy
między Polska a Niemcami.

Berlin, 6. 1. (PAT.) Dziś w per
ludnie w min. spraw zagr. odbyło
się otwarcie rokowań polsko-nie­
mieckich. mających na celu zawar­
cie tymczasowego układu handlo­
wego. Pełnomocnik niemiecki i

dyrektor departamentu p. Wallroth
i pełnomocnik polski p. Stanisław,
Karłowski wypowiedzieli krótkie

przemówienia, w których zaznaczyli
potrzebę uregulowania stosunków

gospodarczych między obydwoma
krajami i wyrazili nadzieję, na po­
myślny przebieg rokowań,

Agencja Lloyda stwierdza, źe
w ostatnim kwartale r. ub. stocznie

angielskie budowały nowe okręty
o ogólnej pojemności 1200.000 ton..

W tymże czasie Niemcy budowali i
80 090 ton. Francja 180.000, Włochy!

18-1 .000, Holandia 120.000, Danja 90X00-
ton. Należy zaznaczyć, że przeszło
60 proc, statków, budowanych poza
Andją, ma motory, a ilość statków

parowych, budowanych w stoczniach

zagranicznych, zmnieisza s-’ę bezustannie.

St PożaeowsKi. (77

3fandlarxe dusz.
Powieść kryminalna.

(Ciąg dalszy).
Komisarz Diego poinformował

swoich przydanych mu kolegów, że ,

znalazła się córka Basztonia, ale

Czarny sam jakby się’ w morze za­
pad!.

Zachodziły dwie możliwości

tylko. Że Czarny zwietrzywszy gro­
żące mu niebezpieczeństwo zosta­

wił córkę Basztonia na łasce losu a

sam wsiadł do którejkolwiek łódki
i niepoznany dopłynął do brzegu,
albo też ukrył się gdzieś na okręcie
i będzie czekał sposobnej chwili,
aby go niespostrzeżenie opuścić. ()­
ba przypuszczenia były porówno
możliwe i prawdopodobne.

Ukryć się na wielkim transpor­
towcu towarowoemigracyjnyrn nie

jest rzeczą trudną. Pomijając sam

parowiec z jego skrytkami i ko­
mórkami, są przecież na nim ol­
brzymie, skrzynie z towarami, nie­
raz w liczbie kilkunastu tysięcy, do

których przy pomocy bodaj jednego
majtka z załogi okrętowej łatwo
schować się można. Znalezienie

zbiega w takiej kryjówce jest nie­
zmiernie trudne. Lada kto ze służ­
by pokładowej żabije go do próżnej
paki i tę pakę wraz z jej żywą za­
wartością ustawi wśród innych
skrzyń napełnionych towarami. I

jest rzeczą niemożliwą, każdą skrzy

nię-na kilkanaście tysięcy
sztuk - rozbijać i jej zawartość
badać. Ani czasu na to niema, a i
właściciele frachtów energicznie by
przeciw temu zaprotestowali.

Czarnego należało złapać nie­
spodzianie, nim jeszcze zwietrzył pi­
smo nosem. Raz spłoszony mógł
uciec z okrętu albo schować się na

nim tak, że wyciągnięcie go z kry­
jówki będzie rzeczą bardzo trudną,
tem więcej, że majtkowie, którzy
go za dobrą rozumie się zapłatą u-

kryli, będą utrudniać jego wyszu­
kanie.

Urzędnicy policyjni prędko w

tym sensie pojęli sytuację i poczęli
się naradzać, co teraz począć.

Na wybrzeżu dawał się spo­
strzegać jakby jakiś niepokój, ja­
kieś zniecierpliwienie. I nic dziw­
nego. Barbarossa już blisko dwie

godziny leżał w porcie na kotwicy,
a ci, na których czekało całe mia­
sto, niepokazywali się.

Mimo oddalenia paruset me­
trów od brzegu na pokład Barba-

ross,y dochodziły jakieś nienawist­
ne okrzyki i groźby, a wśród zebra­
nego tłumu podnosiły się do góry
zaciśnięte pięści i laski.

Sytuacja dla opieszałej i nie­
dołężnej policji poczęła się stawać

krytyczną.
Po krótkiej naradzie komisarza

Diego z jego policyjnymi kolegami
ułożono tymczasowy plan działa­
nia: wysłać córkę Basztonia na mo­
lo, do ojca — jej zjawienie się od­
ciągnie uwagę t!umu od Czarnego
— tymczasem należy okręt na wszel

ki wypadek przetrząsnąć za Czar­
nym — i albo g’o się znajdzie, a je­
śli nie, to i tak rozpuści się po mie­
ście pogłoskę, że Czarny został are­
sztowany, a tylko uboczną drogą
sprowadzono go na policję, aby go
uchronić od insultowania przez
wrogo nastrojony tłum.

Jak uradzili, tak też i zrobili.

Diego powiedział Antosi, że Czarny
był zmuszony przed nią udać się
na ląd, ale czeka na brzegu na jej
przybycie. Kazano jej zatem wsiąść
do łódki, przysiadło się do niej ja­
ko eskorta dwóch urzędników jesz­
cze i kazali się wieść prosto w to

miejsce, gdzie Cezary ze swytni to­
warzyszami na Barbarossę czekał.

Uroczyste oddanie ojcu córki
miało zająć i zentuzjazmować tłum,
który w ten sposób zapomni na ja­
kiś czas o C.zarnym, potem zapa­

dnie noc — iw ten sposób minie

pierwsze krytyczne stadjum tej a-

fery, która poruszyła całe Rio.

Gdyby się Czarny nawet ftie zna­
lazł, to przez pierwszych parę dni

będzie można utrzymywać miasto
w błędzie, że jest już za kratami —

przez te parę dni minie pierwsza
gorączka, największe zaintereso­
wanie się tą sprawą, a potem znaj­
dzie się dalsza rada, jak wyjść z tej
niemiłej sytuacji.

Antosia z lękiem tylko poddała
się rozkazowi policji, aby płynąć do

brzegu. Obawiała się zasadzki,
lub innej nieczystej sprawkt złych
ludzi, czem ją przecie Czarny usta­
wicznie straszył. Widząc jednak,
że majtków’-

’ służba okrętowa do

Wzrost światowe! floty
handlowej.

urzędników policyjnych odnosi się
z wielkim szacunkiem i respektuje
jej rozkazy, nabrała do swych to­
warzyszy zaufania i siedząc w pę­
dzącej ku molo łódce, pilnie wypa­
trywała, gdzie na nią czeka jej to­
warzysz podróży Czarny

Tymczasem Basztoń na brzegu
morza cierpiał Tantalowe męki. Są­
dził biedak, że w parę minut po
przybyciu okrętu ujrzy swą córkę i

porwie ją w swe ojcowskie łapy,
Tymczasem mijały kwadranse, mi­
jały godziny, łódki dowozowe już 2
półtora tysiąca emigrantów wysa­
dziły na brzeg — a jego Antosi nie

było widać. O Czarnym najmniej
myślał w tej chwili, tak nadzieja
ujrzenia dziecka wzięła nad nim

górę ponad wszystkiem innem, na­
wet nad nienawiścią do tego pie­

kielnika. jak zwykł Czarnego stale

nazywać.
Wprost odmienne uczucia mio­

tały duszą Cezarego. Pragnął go­
rąco ocalenia dziewczyny i cieszył
się bardzo z jej ocalenia, ale uwaga
jego, jego sępi niemal wzrok biega­
ły po morzu w poszukiwaniu za,

Czarnym.
Uzbrojony w silną lornetę mor-

; ską siedział na pniu, służącym do
wiązania lin okrętowych, i pilnie
obserwował każda odbijającą od o-

krętu łódkę, czy nie zobaczy na niej
tego, komu, przyrzekł zemtsę stra­
szną i śmierć okrutną. Przypusz­
czał. że Czarny powinien zostać

wsadzony do łodzi pod eskortą poił
cyjną. Tymczasem próżno na coś

podobnego czekał. Przvbiiaiące do.
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Z PROWINCJI.

KORONOWO. Walne zebranie Tow.
Powstańców i Wojaków w Koronowie

odbędzie się w niedzielę dnia 11 stycznia
br. o godzinie 5 w lokalu p. Gollnika w

Rynku- Będzie wybór zarządu i inne
ważne sprawy. O zjawienie ’się wszyst­
kich członków uprasza Zarząd.

— Z Koronowa- Jedną z głównych
przyczyn upadku i rozbioru naszej ojczy­
zny było to, że my Polacy nie dbając o

trwały przystęp do morza, nie mieliśmy
żadnej floty, ani też nie rozumieliśmy do­
niosłości żeglarstwa-

Dziś, kiedy nareszcie mamy wolną i

swobodną ojczyznę, winniśmy się starać
wzbudzić zamiłowanie do wody i żeglai-
stwa, a czynić możemy tern, że albo sami

zapisujemy się do towarzystw wioślar­
skich, albo takowe wydatnie popieramy.
— W naszym miasteczku istnieje klub wio

ślarzy ,,Brda" gdzie grono młodych ludzi,
wyrabiając hart ducha, odwagę, zamiło­
,wanie do wody i ukochanie przyrody, od-

daje się z zapałem szlachetnemu sportowi.
Lecz niestety klub wioślarzy jako zbyt
młody i słaby finansowo cierpi na dotkli­
wy brak taboru, co bardzo dotkliwie daje
się członkom we znaki. Zrozumiał to za­
rząd i w porozumieniu z członkami urzą­
dza Klub Wioślarzy ,,Brda" w Koronowie,
dnia 11 stycznia rb. na sali w Grabinie,
przedstawienie amatorskie pod tyt. ,,Rad­
cy pana radcy", komedję w 3 aktach Mi­
chała Bałuckiego. Po przedstawieniu
odbędzie się zabawa taneczna-

K!ub wioślarski apeluje do obywatel­
stwa, by licznem przybyciem pokazało,
że żaden zew młodzieży tych przyszłych
zdrowych obywateli polskich, obeznanych
z wodą, którzy się w służbie ojczyzny
zawsze przydać mogą, — nie pozostanie
bez echa. Czysty zysk przeznaczorr na

zakupienie taboru- — Cześć Wioślarstwu’

TRZECIEWIEC, (Kor. wt). Nauczy­
ciel szkoły powszechnej w Trzeciewcu p.
Bolesław Grabowicz. w pierwszą niedzielę
po świętach Bożego Narodzenia, sprawił
swoim uczniom i ich rodzicom prawdzi­
wą ucztę duchową. Dobrze przysposo­
bione dzieci, odegrały pięknie jasełkę, jak
również odśpiewały wiele piosenek naro­
dowych i wykonały kilka wzniosłych de-

kląmacyj, Z prawdziwą przyjemnością
słuchało się tych prawidłowo wymawia­
nych polskich wyrazów, a obecni tam

rodzice ze wzruszeniem słuchali, rozumie­
jąc jakie postępy zrobiły ich dzieci pod
kierownictwem p. Grabowicza, W końcu
Gwiazdor rozdawał podarki dzieciom zło­
żone przez p- Grabowicza i miejscowych
obywateli, obiecując, iż jeżeli się dzieci

będą de)brze uczyły, to na przyszły rok
dostana lepsze i piękniejsze podarunki- Po

rozdaniu podarków, właściciel młyna p.
Tokarski w krótkiej przemowie, w imieniu

zgromadzonych rodziców, złożył podzię­
kowanie p. Grabowiczowi, podnosząc pra­
cę i zasługi nauczycielstwa względem ca­
łego polskiego społeczeństwa. Przez

powstanie z miejsc i kilkakrotne ,,Niech
żyją-" uczczono dobre chęci i pracę u.

nauczyciela Grabowicza i podobnych je­
mu ludzi spracy społecznej. Na zakończenie

przemówił p. Grabowicz. dziękując rodzi­
com za współudział i pomoc. — Oby
wszyscy nauczyciele, kroczyli śladem p.
Grabowicza, wychowując przyszłych oby
wateli w duchu religijnym i narodowym-

INOWROCŁAW. (Szósta rocznica

oswobodzenia miasta). W święto Trzech

Króli, Inowrocław obchodził szóstą rocz­
nicę zwycięskiej bitwy z Niemcami, któ­
ra zadecydowała o przejściu tego miasta
w ręce polskie. Miejscowy ,,Dziennik
Kujawski" rocznicy tej poświęca specjal­
ne wspomnienia, nawołując społeczeństwo
do zgody i braterskiej miłości, a do za­
przestania walk partyjnych, które kraj
nasz narażają nan ieob!icza!ne szkody,

RYNARZEWO. (Jasełka). Za stara­
niem kierownika szkoły ludowej p- Fran­
kowskiego, przy pomocy dzieci tejże
szkoły urządzono w Trzech Króli jasełkę-
Pomimo dość długich i trudnych ról,
mali amatorzy wywiązali się z ni.ch do­
brze. przypominając przybyłym gościom-
piękną i wzniosłą tragedję ..Polskiej Szop­
ki", tak drogiej każdemu. Żałować jedy­
nie należy, że obywatelstwo rynarzew-
skie i pobliskiej okolicy nie przybyło licz­
niej. Widocznie dotychczas jeszcze nie
rozumie ono doniosłości wysiłku Ludzi,
którzy pracę swą poświęcają dla podnie­
sienia kultury polskiej wśród społeczeń­
stwa.

NAKŁO. Koło Podoficerów Rez. w

Nakle urządza w niedzielę dnia 11 bm.
o godzinie 8 wieczorem w Strzelnicy
przedstawienie amatorskie pod tytułem:
,,Czarny i biały murzyn" połączone z za­
bawą taneczną. Aczkolwiek Koło Podofi­
cerów Rez- isnieje zaledwie kilka mie­
sięcy, uzyskało sobie sympatję całego
obywatelstwa miasta i okolicy, to też na

przedstawieniu nie zabraknie ani jed­
nego i napełnią salę w Strzelnicy do

brzegów. F. K-

— Z Nakla donoszą nam: Dnia 1 sty­
cznia obchodzono w naszem mieście rocz­
nicę powstania- Z inicjatywy Towarzy­
stwa uczestników powstania wielkopol­
skiego odezwały się rano fanfary z wieży
ratuszowej przypominające rocznicę po­
wstania- Następnie udały się towarzy­
stwa miejscowe do kościoła na mszę św.
za Dolee:łych. Po nabożeństwie udano się

brzegu łodzie lustrował po raz wtó­
ry, uważnie, rysiami nieomal ocza­
mi przenikając każdego pasażera,
czy może Czarny w przebraniu -.

zmiarkowawszy niebezpieczeństwo
- nie będzie się starał sam wy­
mknąć na ląd.

Ale napróżno. Po dwóch godzi­
nach takiego czatowania nabrał pe­
wności, że Czarny nie opuścił je­

szcze okrętu.
Aż przez lornetę swoją ujrzał

łódkę, do której przesiadało się z

okrętu dwóch urzędników policyj­
nych. Serce w nim niespokojnie
zabiło. Spodziewał się teraz nare­
szcie ujrzeć Czarnego. Tymczasem
do łódki wskoczyła młoda, tęga
dziewczyna z małym kuferkiem w

ręku, poczem łódka odbiła od brze­
gu i poczęła szybować prosto ku te­
rnu miejscu, gdzie stał Cezary ze

swoimi towarzyszami.
Cezary na ten widok ożywił się.

Znał Antosię z fotografji w Ham­
burgu. znał ją z częstych opisów
ojca, i wnet domyślił się, że to ją
łódź wiezie.

Basztóń, któremu przez te dwie

godzin, oczy wysychały od wypa­
trywania po morzu, usiadł naresz­
cie zrozpaczony i zuątpiony na

piasku, bo z najrozmaitszych wzru­
szeń już mu nogi odmawiały posłu­
szeństwa.

Gdy łódka na jakie trzydzieści
kroków zbliżyła się do brzegu, Ce­
zary zawołał:

— Basztoń, spojrzyj no na tę
łódkę. Nie wasza córka to?

Olbrzym szybko podniósł się ze

ziemi, chwilę patrzał przed siebie
a potem ryknął strasznym głosem:

- Antośka! Jezusie Marjo! mo­
ja Antośka!

I począł się słaniać ze wzrusze­
nia, bo w tej chwili prawie, że go
rozum opuścił.

Tymczasem biedne dziewczę,
ujrzawszy najniespodziewaniej o

kilkadziesiąt kroków przed sobą
ojca, który według jej mniemania

cierpiał i ginął w tej chwili za nią
we więaieniu, usłyszawszy naresz­

cie jego głos, zerwała się ze siedze­
nia i z dzikim okrzykiem:

— Tatusiek! Tatusiek! — rzu­
ciła się jak oszalała przed siebie.

Zapomniawszy, że się znajduje
na łódce, wyskoczyła z niej, chcąc
biedź ku ojcu.

Na brzegu, gdzie ta scena zwró­
ciła już na siebie powszechną uwa­
gę. rozległ się okrzyk grozy i prze­
rażenia.

Bo dziewczę, rzuciwszy się z

łódki przed siebie, wpadło w mor­
ską głębię.

Odbijając się od łódki nogami,
przeważyła łódkę tak silnie, że ta

przewróciła się na drugi bok.
Niebawem ujrzano obu urzę­

dników policyjnych i wioślarza,
dających wbrew woli nurka pod
wodę.

Trwało to jednak mgnienie oka
zaledwie. Za chwilę wszyscy trzej
wypłynęli znowu na powierzchnię
w-ody. tylko Antosia zniknęła w si­
nych falach morza i nie pokazywa­
ła się w-ięcej.

(Ciąg dalszy n as tąpL) j

42 nieruchomości do nabycia!
.,Monitor Polski14 z dnia 2 b. m.

przynosi obwieszczenie prezesa Głów­
nego urzędu likwidacyjnego o prze­
znaczeniu na sprzedaż całego szeregu
nieruchomości mieiskich i zakładów
przemysłowo-handlowych optantów
niemieckich.

Szczegółowa tablica podaie 42 ob­
iekty, położone w województwie Po­
znańskiem i Pomorskiem.

Są to nieruchomości różnej wiel­
kości i wartości szacunkowej od 1.200
złotych do 30.000 jl na ogólną sumę
szacunkową 418,200 zł.

Niewątpliwie sprzedażą tą zainte­
resuje się wie!u Polaków, dlatego też
podaiemy w streszczeniu warunki przy­
stąpienia do licytacji.

Wysokość oszacowań nie jest obo­
wiązującą, ostateczna cene ns’ali ko­

mitet likwidacyjny w Poznaniu na pod­
stawie opinii rzeczoznawców. Refle­
ktujący na nabycie nowinien złożyć
podanie do dnia 2 lutego b. r . w ko­
misariacie Głównego urzędu likwida­
cyjnego w Poznan u. Aleje Marcń-
kowskiego 22, oraz dowód złożenia
wadium, wynoszącego mniej (więcej 10

proc, oszacowania.

Zainteresowanych odsyłamy po
szczegóły do Nr. 1 .. Mon’tera Polskie­
go14 z r. b ., ze swej strony zaznacza­
jąc. że szerokie sfery saofeczeństwa
polskiego powinny zainteresować się
ta sprawą, gdyż nrzeiście tych nieru­
chomości i warsztatów pracy w rece.

dobrych polskich obywateli, wzmocnią
nasz stan posiadania na ziemiach, za­
chodnich

w olbrzymim pochodzie na cmentarz,
gdzie na grobach poległyc,h złożono wień­
ce. Stosowne pieśni odśpiewały połączo­
ne towarzystwa śpiewackie. Oddały też
hołd poległym przybyłe bratnie towarzy­
stwa uczestników powstania wielkopol­
skiego z Poznania, Jerzyc. Wildy, Jaro­
cina, Janowca, Anie!iny i Paterka. Przy
dźwiękach muzyki ruszono do miasta,
gdzie 20 członków przez główny zarząd
Związku udekorowano krzyżem pamiąt­
kowym. Wieczorem odbył się pochód
przy świetle pochodni przez miasto, przy
zburzonym pomniku Germanji odegrano
pieśni narodowe i wygłaszano przemowy.
W Strzelnicy przemówił licznie do ze­
branej publiczności inspektor szkolny p
,Michalski, przypominając jej także 90o-

rocznicy koronacji Bolesława Chrobrego
i wyzwolenia się z pod zwierzchnictwa
Niemców. Na scenie odegrano sztukę
, Carscy bohaterowie" i krotochwilę ,,We­
seli małżonkownie". Ochocza taneczna

zabawa zakończyła dzień uroczysty.

SĘPÓLNO. (Zebranie Tow. Kupców
j Samodzielnych). Powstało tu niedawno,
i dzięki inicjatywie p. Kutznera, Tow. Kup-
- ców Samodzielnych, które zgłosiło swój
i akces do Zarządu Związku Towarzystw
j Kupieckich na Pomorzu. Na jedno z po-
i siedzeń tamtejszego towarzystwa przybył

kierownik Związku p. Sobociński z refe­
ratem na temat: ,,Organizacja kupiecka a

chwila obecna". Mówca w godzinnym
referacie poruszył sprawy podatkowe do­
tyczące ogółu kupieckiego- Po referacie

wywiązała się dyskusja, w której zabrał

głos p. Kutzner, omawiając sprawę po­
datku obrotowego jarmarków. Przema­
wiali również pp. Sobierajczyk, sekretarz

towarzystwa, skarbnik p. Umiński i wielu

innych. Z dyskusji wyczuć się dało to

niesłychanie ciężkie położenie kupiectwa,
które nadmiernie obciążone jest świadcze­
niami nietylko na rzecz państwa, ale i na

cele społeczne. Dla charakterystyki wy­
pada wspomnieć, że na porządku obrad,
na jednym tylko posiedzeniu było pięć
punktów, dotyczących spraw składek ną.
różne cele społeczne. I wszystkie w

miarę możności załatwiono pomyślnie-
Nowemu towarzystwu ,,Szczęść Boże"
na drodze pracy organizacyjnej-

GDYNIA. (Błyskawice i tęcza w sty­
czniu)- W tych dniach w zatoce gdańskiej
pod Gdynią szalała burza, której, co jest
bardzo dziwnem o tej porze zjawiskiem,
towarzyszyły grzmoty i błyskawice. Pa­
dał deszcz ciepły. Jeszcze dziwniejsze
było, że po burzy utworzyła się tęcza,
która ciągnęła się półkolem po niebie od

półwyspu Helu, aż do Gdyni.

Z Chełmna.

(Kradzieże w mieście 1 okolicy. -, Noc

Sylwestrowa).
Nauczycielowi Kamińskiemu w Józef-

kowie skradziono w nocy pierwszego
święta Bożego Narodzenia w jego nieobec
ności przez włamanie się do pomieszkania
ubranie i bieliznę wartośc,i 900 złotych,
sprawcy nieznani- Właściciel dóbr ry­
cerskich p. Kurek w Klamrach młócił

przed świętami na polu wykę. Podczas
zwożenia ziarna z pola do spichrza skra-
dli mu zatrudnieni przy młóceniu robotni­
cy 4 ctn. tejże; wartości 30 złotych. Kup
:owi Wegnerowi w Chełmnie skradł stop­

niowo jeden z jego pomocników towary
w wartości 1-50 złotych.

Przed kilkoma dniami odwiedzili zło­
dzieje naczelnika gminy w Stynwagu.
Tenże spowodowany przez szmer pobiegł
do przyległego pokoju, gdzie spłoszy^
tamże pracującego sprawcę, który nie bę­
dąc poznany, wyskoczy} oknem i znikł
w przestworzu, kryty ciemnością nocy.
W ogrodzie leżały przygotowane do za­
brania 2 pakunki, które tym spo.sobem
wróciły do właściciela.

Zapowiedziana na dzień 31 grudnia z

r- wielka noc Sylwestrowa urządzona w

Hotelu Centralnym, połączona z wystę­
pem artystyczno-literackim doborowego
zespołu sił artystycznych Teatru Toruń­
skiego, wypadła nader okazale. Już sa­
ma dekoracja sali wywarła na uczestni­
kach miłe bardzo wrażenie. Rz_ęsiste
oświetlenie elektryczne, piękne tło s,ceny,
przedstawiające malowniczy krajobraz
leśny, miła, staropolską gościnnością
tchnacą atmosferą, dawały przedsmak mil(
szego jeszcze spędzenia wieczoru w do-
branem towarzystwie. Artyści wywią­
zali się z zadania swego beznagannie. co

również i o orkiestrze powiedzieć najeży.
Z uznaniem przyznać należy, iż dyrekcja
Hotelu Centralnego urządzeniem ,,Nocy
Sylwestrowej" nader miłą sprawiła pu­
bliczności grodu chełmińskiego niespo­
dziankę, dając jej możność ochoczego za­
bawienia się i wyniesienia miłych wspo­
mnień. Podkreślić jeszcze trzeba i to, że

część dochodu z tego wieczorku dyrekcją
Hotelu Centralnego przeznaczyła na rzecz

tutejszej Kuchni Ludowej.

Poznań, (Pięciolecie sadownictwa.)
Wczoraj odbył się tutaj uroczysty
obchód pięciojecia sądownictwa pol­
skiego okrecu apelacyjnego poznań­
skiego i toruńskiego. Na uroczystość
przybył m’nister sprawiedliwości Żych-
liński i prezes Sądu N’ajwyższego M.
Seyda. W kościele św. Wojciecha od­
było się uroczyste nabożeństwo, w

Bazarze obiad, akademia w sali Sądu
Okręgowego i bal równ’eż w Bazarze.

Niezbędnym arfyku!em dla każde] go­
spodyni jest aparat ,,Butz", który powstrzy­
muje wykipienie i przypalenie się mleka,
pokarmu dla dzieci, kakao, czekolady, zup
mącznych. owoców strączkowych, ryżu itp.
Prosty ten aparat wkłada się w naczynie.,
Poprzez otwór stożkowy pod spiralą two­
rząca się para wychodzi na wierzch, ni­
szczy warstwę tłuszczu; w ten sposób po­
została para uchodzi i zapobiega wykipie­
niu i zapalaniu się. Doniosłe znaczenie a,­
parat ten posiada dla pielęgnowania nie­
mowląt, mleko bowiem moeż się bardzo

długo gotować i przez to staje się zupełnie1
wolne od zarodków. Aparat ten w cenie
1 zł nabyć mogą odsprzedający, jak i oso­
by prywatne w firmie A. Hensel, Bydgoszcz
Dworcowa 97. (27102

Zadawalniająee, pomimo drożyzny. 12
zł. oszczędzisz za każdym razem, gdy na-

klejisz TRELLEBORGA gumowe podesz­
wy. Jedna para takich podeszew trzy razy
wytrzymalszą jest od skórzanych, łatwo się
przymocowuje bez użytku gwoździ i wyglą­
da elegancko. Są one nieprzemakalne, chro­
nią od przeziębienia i mają wygląd skó­
rzanych -oćieszew Podeszwy i korki Trel-

Jeborga nożna otrzymać we wszystkich
obuwniczych składach. Specjalne zakłady,
przystosowujące podeszwy do obuwia: Trel­
leborg przy ul. Paderewskiego 14, O Mai­
le?, Gdańska 45, K. Gabrjelewicz, Plac Pia­
stowski 3. J . Diling, Toruńska 179, J. Bu­
dysz, Poznańska 27, W. Repka, Śniadeckich
25, p. Kern, Jagiellońska 31, Tani Bazar,
Stary Rynek 14, ,,Szwedpol”, Generalna A-

gentura dla Polski, Unjl Lubelskiej 14a,
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Nowe projekta świąteczne.
Jak nam donoszą depeszą z Warszawy
Do Sejmu wpłynął wniosek

,,Wyzwolenia"
Który dotyczy świąt kościelnych sprawy
I staropolskie, dawne nazwy zmienia,

Najpierw żądają, aby ,.Anioł Pański",
Który lat tyle do modlitwy wzywa,
Odtąd nazywał się , Anioł włościański"
Jak demokracja wymaga prawdziwa

Zaś dzień ,.Trzech Króli" dotąd
uroczysty,

Aby nie czynić demokracji wstrętów.
Niechaj przepadnie z kalendarza listy
Zowiąc się odtąd dniem ,,Trzech

prezydentów".
H. Zbierzchowski

Wesoły konkurs ,,Dziennika
Bydgoskiego".

Pierwsza nagroda: Bilet do kina Kristal.
Jeden z królów birmańskich (Indo-

ehiny) nazywa się :

Sirtanibaranadityapanarapanditansu-
dhammerŁjamahadhipatinarapatisithu.

Kto z Czytelników Dziennika zgłosi
się w naszej redakcji i nazwisko tego
króla wyrecytuje z pamięci, bez zacięcia
sig i bez błędu przed złożoną ad hoc

komisją redakcyjną, ten otrz.yma jedno­
razowy bilet wstępu do kina Kristal.

KRONIKA.

Bydgoszcz, czwartek, d. 8 . stycznia 1925.

KALENDARZYK.

Dziś w czwartek Seweryna o-p .

Jutro w piątek Marcjany p. m .

Wschód słońca o godzinie 7. 37.
Zachód słońca o godzinie 15. 56.

DYŻUR NOCNY W APTEKACH.

Od środy 7. do poniedziałku 12. I. 25.

1) Apteka pod Aniołem, Gdańska 39,
2) Apteka pod Łabędziem. Gdańska 5.

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO.
Dziś premjera sztuki Gogola ,,Rewizor

z Petersburga".

Tow. Pomocy Naukowej im. Kar.

Marcinkowskiego na Bydgoszcz.
Upoważnieni przez Prześw. Dyrekcję

Towarzystwa Pomocy Naukowej im.
Karola Marcinkowskiego w Poznaniu
do zorganizowania Komitetu tegoż To

warzystwa na miasto Bydgoszcz, zwo­
łujemy w tym celu zebranie na jutro,
piątek 9. b. m. o godz S-te; po południa
w salce parafialnej przy farze, prosząc
uprzejmie o łaskawe przybycie wszyst­
kich tych, którzy dolą kształcącej się
młodzieży nasze,j się interesują.

M. Wierzbicki. X. Malczewski.

- Baczność członkowie Chrzęść, Zje­
dnoczenia Zawodowego! Ogólne zebranie

odbędzie się w sobotę, dnia 10 brn- wie­
czorem o godzinie 7 w ,,Ognisku" przy
ulicy Jagiellońskiej 71. Na porządku
obrad ważne sprawy m inn. zatwierdze­
nie1 listy kandydatów Chrz. Z. Z. do wy­
borów Rady Kasy Chorych. Wstęp tylko
za okazaniem legitymacji członkowskiej-
Zarząd prosi o liczny udział i punktualne
przybycie.

— Poseł Bigońshi, z powodu w’yjazdu na

zebrania komisyj sejmow’ych w Warsza­
wie, nie będzie w poniedziałek dnia 12.

hm. w sekretariacie Chrzęść. Demokracji
w Bydgoszczy obecnym.

— General Haller w Bydgoszczy. Jak się
dowiadujemy, w przyszłą sobotę do naszego
miasta zawita na kilka dni generał Haller.
Jedzie on do Inowrocławia na zjazd Haller­
czyków, który odbędzie się w nadchodzącą
niedzielę. Miejscowa chorągiew Hallerczy­
ków z tej okazji dokona pośw’ięcenia swo­
jego sztandaru.

- Nowa tarj’ia kominiarska. W najbliż­
szym numerze Orędownika Miejskiego zo­
stanie ogłoszona nowa taryfa kominiarska

obowiązująca od 1. stycznia 1925 r. Zwra-ca

Sis M,W.agę na taryfę, z

Wielkie święto Koła Warsztatowców Polskiego
Związku Koleiówców w Bydgoszczy.

(Dokończenie).
Dalszym ciągiem uroczystości kolejar­

skiej było przedstawienie amatorskie i za­
bawa taneczna z różnemi niespodzianka­
mi. W Strzelnicy zebrały się bardzo licz­
nie rodziny ko’;ciarzy, ażeby uświetnić ten

pamiętny dzień Kola Warsztatowców P.
Z K. Amatorski zespół artystyczny pra­
cowników państwowych i prywatnych
przyszedł bezinteresownie Kołu Warszta­
towców z pomocą przez wykonanie dość

ohfitego programu artystycznego. Pani

Wirska, która mogłaby śmiało rywalizo­
wać z artystkami tutejszego Teatru Miej­
skiego, odśpiewała nader pięknym gło­
sem dwa utwory poetyczne Słońskiego p.
Ł: ,.Królewski ptak" i ,.Dzięki Ci Boże"-
Huczne oklaski były dowodem uznania za

jej trud.

Następnie odbyło się przedstawienie
komedji w jednym akcie A. Walewskiego
p. Ł: ,Na wędkę". Amatorzy pomimo
braku odpowiednich dekoracyj. kostiumów ;

i efektów świetlnych, wywiązali si_ę ze i

swych ról ku ogólnemu zadowoleniu- Ba­
let: mazur i oberek, w wykonaniu solo-

wem w krakowskich strojach, odtańczyli
z werwą p. Karuchna 1 p. R. Ger. W
końcu odegraniem arcykapitalnej kome­
dii p. t- .Kajcio", amatorzy do tego stop­
nia rozweselili publiczność. że cale salwy
serdecznego śmiechu buchały pod strop
Strzelnicy. Podczas antraktów, miło

przygrywała orkiestra smyczkowa pobu­
dzając publiczność do tańców i ruszył
żywy ludzki korowód w koło murów sali.
Tańczono do upadłego! Posuwiste wal­
ce, barbarzyńskie shimmy i bostony i
rześkie kujawiaki, oberki, stanowiły
główną atrakcję. Bawiono się wesoło aż

do białego rana-

Dodać należy, że cała uroczystość wy­
padła wspaniale, wszędzie zauważyć by­
ło można ład i porządek; jedneni słowem

urzędnicy państwowi, kolejarze-warszta-
towcy stanęli już. co z uznaniem trzeba

podnieść, na odpowiednim poziomie kultu­
ralnym i obywatelskim.

— Wielka reduta artystyczna, W nad­
chodzącą sobotę odbędzie się w przestron­
nych ubikacjach kabaretu ,,Maxim" pierw­
szy karnawał, połączony z balem. Bal po­
przedzi wielki kabaret i variete w wykona­
niu nowozaangażowanych pierwszorzędnych
sił a.rtystycznych pod kierunkiem znakomi­
tego humorysty Wacka Zwiedlicza Do tań­
ca przygrywać będą dwie orkiestry i Jazz-
band. Podczas balu wystąpi na sali znako­
mita wiedeńska para tancerzy Kitty and E-
wie Lux w nowoczesnych tańcach. Dyrek­
cja kabaretu wyznaczyła wartościowe pre-
mje dla królowej balu. Odbędzie się także

konkurencja piękności. Dla najpiękniejszego
kostjumu. najoryginalniejszej maski, naj­
wspanialszej toalet.y damskiej i najmniej­
szych stópek damskich, wyznacza się oso­
bne nagrody.

Początek programu kabaretowego o g,
9K, zaś balu o godz. lob,. Strój; kostjumy —

mask,i — toaleta balowa. (Ubiur wieczoro­
wy. Zamó!wienia na stoliki przyjmuje dy­
rekcja. Szczegóły w ogłoszeniach.

— Tam, gdzie się kończy ul. Jary_. Na
Wilczaku u wylotu uliczki, pnącej się na

wzgórze, pod które samochód z trudnością
się dostaje, a wozy z dluższemi przystanka­
mi, wznosi się na szcycie dworek murowa­
ny, nie dzisiejszy już wprawdzie, ale czer­
stwy jeszcze. W dworku tym, składającym
się z kilku obszernych sal i pokoi, urzą­
dził Polski Czerwony Krzyż schronisko dla

sierot, których znajduje się ta,m około pięć­
dziesiąt, a pozostających pod troskliwą
i praw’dziwie macierzyńską opieką starszej
siostry Władysławy, przełożonej serocińca
im. gen. Józefa Hallera.

Dworek znajduje się w bardzo ładnem

położeniu, zdała od gorączkowego ruchu i

gwaru miejskiego, z niewielki’m parkiem,
rozłożonym na zboczu wzgórza, od strony
północnej, sadem i ogrodem od południowej.
Dalej pólko, uprawiane przez małych mie­
szkańców sierocińca.. Wnętrze domu przed­
stawia się bardzo sympatycznie. Czystość
wzorowa, czy to w sypialni, czy jadalni, w

kuchni, na korytarzach i podwórku, jak
gdyby nie 50 chłopców, jeno dwie zale­
dwie osoby za,mieszkiwały ten domek. Co

prawda zawsze tam gwarno, lecz skłrdne,
niehałaśliwe, sprawną ręką kierowane ży­
cie codzienne tej poważnej gromadki, wy­
wołuje wrażenie dobrze wychowanej ro­
dziny, w łonie której panuje ład i zgoda
przykładna. Miło ta.m i przytulnie.

Dzieci dostatnio ubrane, dobrze odży­
wiane, śpią każde oddzielnie w biało za-

ścelonych łóżkach, chłopcy uczęszczają do

szkoły powszechnej, niektórzy, zdolniejsi,
do gimnazjum.

W ciągu miesięcy letnich, sierociniec,
dzięki ofiarności wielu o,sób z różnych sfer

został odresta.urowany i urzą.dzona kapli­
ca, przedstawiająca się okazale a której
poświęcenie nastąpi w dniu 10 stycznia rb

Miejsce nie pozwala mi na szczegó­
łowy opis tego, co niejednokrotnie wła-
snemi oczami oglądałem, lecz można śmia­
ło powiedzieć, że dzięki miejscowemu Kom.

Czerwonego Krzyża, i wielu dobrodzi;ej­
kom i dobrodziejom, sierotom na Wilcza,­
ku dobrze się dzieje, jak w domu rodziciel­
skim, a może nieraz i lepiej.

— Walne zebranie Polskiego Zjedno­
czenia Drobnych Kupców. Trzy miesiące te­
mu na walnem zebraniu Związku Drobnych
Kupców w Bydgoszczy, którego prezesem
dotychczas jest p. Śniegocki Franciszek,
spowodowany zost,ał rozlana, który pocią­
gnął za sobą utworzenie nowego związku
pod nazwą Polskie Zjednoczenie Drobnych
Kupców. Jakkolwiek wszelkie rozdrabnia­
nie zorganizowanych i silnych organizacji
nie wychodzi dla żadnego związku na do­
bre, to jedna,k - jak nas informowano ,- .

niniej,szy rozłam był spowodowany konie­
cznością i kupiectwu drobnemu w Byd­
goszczy może wyjść tylko na dobre. Wię­

ksza część członków dawnego związku
nie mogła i nie chciała podporządkowy­
wać się pewnym jednostkom, które od­
grywając rolę nieograniczonych dyktatorów
wyrządzały, czy to świadomie, czy też nie,
samemu związkowi poważne szkody.

W rezultacie uznano, że interes ogółu,
nie może być podporządkowany interesom

jednostki, że jednostka musi być posłu­
szna ogółowi, a nie odwrotnie i stworzono

nowy związek, który dziś obeimuie prze­
szło 140 członków, z prezesem p. Wawrzy­
nem Nowakowskim na czele.’ Tak więc
na gruncie Bydgoszczy, drobne kupiectwo
podzieliło się na dwa obozy,

mamy nadzieję, nie na długo. Rozłam o-

two-rzy pewnym jednostkom oczy, że silna or­
ganizacja jest więcej warta niż ambicje nie­
których jednostek. I dla.tego — jak na wstę­
pie podkreśliliśmy — wyjdzie on w tym
wypadku drobnemu kupiectwu na dobre.

Wczora,jszej niedzieli w sali p. Melle­
ra przy Placu Piastowskim, Polskie Zje­
dnoczenie Drobnych Kupców odbyło swe

roczne walne zebranie. Udział w obradach

wzięło przeszło 100 członków. Zebra,nie za­
gaił i gości przywitał prezes Związku p. W .

Nowakowski, a po wybraniu na przewodni­
czącego p. Chraplaka, na sekretarza p. Ja­
głę i na ławników p.p . Gordona i Korpala,
przystąpiono do właściwych obrad, obję­
tych porządkiem dziennym. Sprawozdanie
z dotychczasowej działalności Związku zda­
li sekretarz p. Cech, skarbnik p. Szulc i

prezes p. Nowakowski. Po dłuższej dysku­
sji uchwalono wotum ufności dla ustępu­
jącego zarządu i przystąpiono do wyboru
nowego, w skład którego weszli pp.: No­
wakowski, jako prezes, Łajb jako -w’ice­
prezes, Cech, jako sekretarz i Szulc, jako
skarbnik. No-wowybranym zgotowano ser­
deczną owację. Pozatem zmieniono niektó­
re paragrafy stat,utu.

— Bal maskowy Wioślarzy. Jak wiado­
mo, sympatyczne nasze Towarzystwo Wio­
ślarskie urządza w sobotę, dnia 10 bm. w

wszystkich ubikacjach Strzelnicy swój te­
goroczny bal maskowy. Bal zapowiada się
świetnie. Jak nas informują, wzbudził on

żywe zainteresowanie wśród szerokich sfer

społeczeństwa. Komitet gorączkowo pracu­
je, ’aby bal wypadł pod każdym względem
wspaniale i w niczem n,ie ustępował da­
wniejszym balom maskowym Wioślarzy.
Aby pomieścić licznie spodziewanych go-ści

’ dać im gwarancję wesołej i szczerej zaba­
wy w gronie doborowego towarzystwa, Ko­
mitet w dniu balu znacznie powiększy u-

bikacje Strzelnicy, p-rnez urządzenie pię­
knego ogrodu zimowego. Do tańca przygry­
wać będą dwie artystyczne kapele ra i. zna­
ny zespół p. kapelmistrza Kłobuckiego pod

osobistem jego kierownictwem. Zresztą
przewidziana, jest moc niespodzianek.
Wstęp tylko za zaproszeniami, które człon­
kowie B. T- W . jeszcze otrzymać mogą u

p. Ramisza przy ul. Gdańskiej 5, celem

wręczenia ich gościom.

— A jednak tanieje! W Bydgoszczy za­
czynają się poprawiać ciężkie dotychczas
stosunki aprowizacyjne, dla tych przynaj­
mniej osobników, którzy zdani są na łaskę
restaurato-rów. Do niedawna od kiedy
przyzwoity obiad kosztował w każdej prze­
ciętnej restauracji półtora złotego. Pierwszy
zdusił tę cene Ro-nke-Twardowski przy ul.

Długiej, obniżając menu obiadowe na 1 zł.
20 g-r. Aż po-zazdrośc-ił mu laurów Bar

Angielski przy ul. Gdańskie}, i daje to

samo za 1 zł.

Publiczność czeka na dalszą licytację in
minus. Punktem przesileniawyra byłoby,

gdyby restauratorzy zaczęli gościom za zje­

dzony obiad jeszcze gotówkę dopłacać. Nie
dużo — choćby po 10 groszy tylko. Ruch
w restauracjach zrobiłby się wtedy wielki,
i nie byłoby powodu do narzekania na-

stagnację!

- Gdzie się przyjemnie czas spędza?
Takie pytanie stawia sobie każdy kultural­
ny cz!ek, gdy po pracy chce się w godziwy
sposób rozerwać. O tej jego rozrywce myślą
jedna,k bliźni jego i każdy, który się takie- 1

mu rozweselaniu bliźnich poświęcać chce,-
otwiera ku temu stosownie urządzony io-’

kał, gdzie każdy obywatel, w sposób sobie

właściwy, może się zabawić Mamy więc
tych przybytków jak na Bydg-oszcz, może aż

za wiele. Bawią się w nich ludzi-ska i we

d.nie i w nocy, bawią się głośno, bawią się
icicbo. bawią się elegancko, dystyngowanie,
lecz bawią się także i w sposób ordynarny.
Zależy to od tego, kto się bawi i gdzie?
Jednytm z najbardziej st-osownych lokali-
do godziwej rozrywki gdzie się t. zw . le­
psze sfery i cała umysłowa elita naszego.;
miasta zbi-era, to cukiernia J. Łuczyka przy
ul Gdańskiej. Nie stoi ona alkoholem — a

jednak zawsze przepełniona. W czemże kry-
je się tajemnica tego powodzenia? Otóż’

przedewszystkiem ściąga ludzi doskonała
kawa i wyborne ciastka. Druga tajemnica
tego powodzenia, to cisza i spokój, panują­
cy w lokalu Pozatem nęci także niektórych-
ludzi i to, że w- lokalu niema muzyki, któ­
rą nie wszyscy nie zawsze znoszą, Najpo­
tężniejszym jednak atutem powodzenia jest
ogromne bogactwo i do-bór wszelkiego ro­
dzaju pism, a wi-ęc dzienników i pism ilu­
strowanych, humorystycznych, fachowy ih

itp. Każdy tedy, gdy mu gra-jkowie tych
przebrzydłych o-klepanych przeróżnych wal­
ców, foxtrottów, tangów i scbimmów nie

rzempolą, może się przy dymku dobrego
papierosa łub smacznego cygara oddać w

spc-koju lekturze lub swobodnej p-ogawędce
w do-brze do-branem towarzystwie. Sympa­
t,yczny zaś gospodarz wraz z swoją małżon­
ką od rana do w’eczora pilnuje i baczy, by
goście jego na jego smaczną kaw’kę przyby­
wający, byli należycie obsłużeni, by dobrze
im ,,u Łuczyka" było.

— Odnalezienie skradzionych rzeczy.
Przed dość długim czasem okradziono oby­
watelki ziemskie pp. Teoiflę Górską z Go-
ścieradza i Helenę Latosową w Tryszczynie
(pow. bydgoski) na ogólną sumę 9 miljar-
dów marek. Po długich zachodach, udało

się prywatnemu detektywowi p. Elsnerowi
z Bydgoszczy wyśledzić złodzieji i odnale­
zione rzeczy przy pomocy połiicj zwrócić
właścicielom.

Z PROWINCJI.
CHODZIEŻ, (Obchód rocznicy boju o

wolność). Dzieje powstania w Chodzieży
i walk, które stoczyły oddziały powstań-,
cze o odbicie tego na zachód wysuniętego
miasta powiatowego (po niemiecku nazy­
wało się dawniej Colmar i P.) opisuje
szczegółowo p. major Wł Kowalski w-

,,Księdze Pamiątkowej Powstańców i Wo­
jaków" — Bydgoszcz 1925. Główne boje
toczyły się w dniach 6 i 8 stycznia 1919, a

jak były krwawe, świadczy fakt, że po­
ległych Niemców liczono na 150 chłopa,
Polacy zaś mieli poległych 24 i przeszło
60 rannych, Walczyli tu obok miejsco­
wych powstańcy z Wągrowca i Budzy­
nia. Po ostatniej krwawej walce na mocy

umowy Polacy cofnęli się ku Budzyniowi
i aż do stycznia 1920 r. Chodzież pozo­
stała w rękach niemieckich.

Miejscowe Tow. Powstańców i Woja­
ków uczciło i w tym roku rocznicę owych
bojów. W obchodzie wzięły udział po­
krewne towarzystwa; Sokół miejscowy
i Tow. Powstańców i Wojaków z Budzy­
nia- Rano o godzinie 10 na grobie pole­
głych powstańców ozdobionym pięknym
pomnikiem, złożono wieniec, poczem ucze­
stniczono w nabożeństwie koście’inem i

wreszcie ruszono pochodem na rynek,
gdzie prezes p. Stanek wygłosił podniosła
mowę, w’ której zachęcał do wytrwania
w pracy dla urzeczywistnienia ideałów,
jakie powstańcom przyświecały.

Żalą się niety!ko powstańcy i wojacy,
ale również inni obywatele, że pewne
jednostki wnoszą wszędzie rozdźwięk
i osłabiają tętno pracy narodowej i spo

łecznej na kresach, gdzie znaczenie jej
szczególnie jest wielkie. Doszło do tego,
źe Koło Oficerów Rezerwy zamiera, w

Bractwie Strzeleckim s:, rozterki - jed-
nem słowem dzieje się niedobrze-

Wobec silnego tu jeszcze żywiołu nie­
mieckiego, spozierającego poza bliska gra- ,

nicę, wartość i znaczenie solidarności na­
rodowej powinien każdy zrozumieć, a

warcholsj^j^ mio pójść w kąt, co oby
się W P -=-— "Jo, Jfc,
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Eiino WowościB.
Dziś Pi emjera l Dziś Premjeiał
wielkiego 8-mio aktowego dramatu z życia

high life u angielskiego pod tyt.
Wiń Loifla REBinalfia.

W rotach elównych: (537
piękna Miss U. Elliot i znak. E. Hoffman.

— Z Kina nKristal". Epokowy dzień
śr istnieniu kina ,,Kristal" nadchodzi ju­
(tro. W dniu tym zarząd kina składa chlu-

Jbny eg-zamin ze swojej staranności i zapo­
biegliwości, gdy zdotal najznakomitsze ar-

Jeydzie?o wszechświatowej literatury i sztu­
;ki filmowej dla masta naszego zdobyć.
’Obraz ten to nQno vadis" chluba i perlą
’twórczości i całej umysłowośei polskiej,
jwyra;-onej genjalną i mistrzowską potęgą
’talentu Henryka Sienkiewicza najznako­
mitszego syna ojczyzny naszej.

M0uo vadis", jako arcydzieło polskiego
Jpenjusza, zwraca na nas uwagę całego świa­
tła a sława jego autora, blaskiem swej chwa­
ły całą Polskę opromienia, Przez genjusz
swych wy’branych synów, przez sławę pol­
,skich arcyta!entów tw’órczych, Polska on­
(giś jeszcze przed zdobyciem swojej zmar­
(twychwstałej państwowości zaliczaną bywa.
Ja do przodujących narodów pod względem
Skulfury ogólno-ludzkiej, a te wyrazy niech

(będą tłumaczem wielkości i doniosłości

)wszechpotężnych walorów tego arcydzieła.

gjggBo
Od dziś (czwarteki nowe wydanie
arcydzieła filmowego w 6-ciu aktach

HANUSIA

według pow. 6erh. Hauptmana.
Realizacja Urbana Gada.

W rod gb wnej: 1564
Małgorzata SzEeger I Herm. Va!ent!n.
PoezętoK !i,!() t 8.S i. Początek 6,30 i S,50.

/ - ,,Hanusia". Dzisłai kino Liberty wy­
świetlać zaczyna jeden z najwspanialszych
!filmów niemieckiej produkcji, według zna­
!nego pisarza Gerharda Hauptmana pod ty­
tułem ,,Hanusia".

. Jest to film, godzien ze wszech miar

(zobaczenia, niew’ątpliwą jest przeto rzeczą,

(że arcydzeło to, mimo eiężkich czasów, zmo­
’bilizuje tłumy ciekawych zobaczenia obrazu.

r — Najpiękniejszy mężczyzna świata fil-

jnowego Ernest Hoffman, który podczas ple­
!biscytu w Berlinie obwołany został wię-
Btsźością głosów ,,królem ekranu" od dziś
!występuje w swej najnowszej kreacji w

(dramacie 8-mio aktowym ,,Tajemnica Lo-r­
)da Regiinalda" w kinie ,.Nowości”. Obraz
(ten po raz pierw’szy wyświetla się w Pol­
sce zero ekranem w Bydgoszczy. Opiewa

pn dzieje bohatera obrazu, który przechodząc
łragedje życiowe, traci pamięć, a gdy ją
odzyskuje, dow’iaduje się, że jego ukochana
żona cierpiała niewinnie. Akcja miłosnego
;dramatu, trzyma uwagę widza w’ nadzwy-
;ezajnem napięciu. Sceny, rozgrywające się
’,na torze wyścigowym tamują oddech w

, )piersiach, akcja przenosi się do Indii,
(gdzie Hoffman w scenach dramatycznych
jprostotą gry wzrusza. Przyznać trzeba, że

;ficenarjusz oryginalny jest tak świetnie zbu­
dowany, a wykonanie obrazu jest artystycz­
ne, znów artyści obok słodkiego Hoffmana
!to gwiazdy pierwszorzędnego blasku. W

pierwszym rzędzie wymienić wypadnie Ral­
pha Robertsla, słynnego bohatera angiel­
skiego, uroczą Miss Elljo-t i lekarza indus-

3nego. Najmniejsze naw’et rólki odtw’arzane

(są przez znanych wybitnych artystów.
Obraz ten, to atrakcja dla bydgoszczan,

f]est w nim sport, natura, a nadewszystko...
miłość...

Ten, kto raz w życiu kochał, zrozumie

piękną, moralna sentencję wypływ’ającą
z szlachetnych uczuć bohaterów tego mo-

fiumfentalnego filmu. Orkiestra powiększo­
na przygotowała nową ilustrację muzyczną.
Pomimo -wielkich kosztów, ceny wejścia
zwykle.

Dyrekcja zakontraktowała na.jwiększe
tez! agi ery sezonu, m. i. ,,Nibelungi" i ,,Ko-
iiugsmark",

s

Krcn’ka poiicyina.
/ - Ujęto: 1 osobę podejrzaną o kradzież,
ł( 3 kobiety za przekroczenie przepisów po-

iieyjno-obyczajowych.

— Kradzież obrączki ślubnej i pierścion­
’ka zgłosił kupiec St. Borowiak z ul. Ślą­
skiej 4.

— Za kradzież zboża ujęto i odstawiono
ido sądu niejakiego Jana Czyża ze Starego
Dworu. Jak się okazało, ż dokonywał
(kradzieży zboża niety’’ Dworze,
gees także

Skoncentrowany obraz nędzy urzędniczej.
Kursa urzędnicze do egzaminów urzędniczych.

W sali warszawskiego towarzystwa
k’rajoznawczego odbywają s’e w go­
dzinach popołudniowych kursy przy­
gotowawcze do egzam nów, od któ­
rych uzależniona jest stabilizacja wiel­
kiej części urzędników państwowych.
Codziennie zbiera s e na ul. Karowej
z tysiąc conaimniej osób, reprezentu­
jących wszystkie gałęzie administracji
państwow’ej. — Wystarczy przyglą­
dnąć się przez chwile kursantom, by
zrozumieć, jak straszna jest w? Po!sce
nędza urzedn-cza i pojąć, że w Wa­
runkach w jak’ch żyją obecnie nas

urzędnicy, wydajność ich pracy, po-
m’mo nadludzkich wysiłków i najlep­
szej woli, musi być nikia i niedosta­
teczna. Patrzac na tych ludzi, przed­
wcześnie zestarzałych i wychudłych,
typow’ych anemików, na ich zapadłe
policzki, oczy podbite, czoła pomar­
szczone od ciągłych trcsk i kłopotów,
ubran a doszczętnie zniszczone i wy­
tarte, o ile nie dziurawe, iub wstydli­
wie połatane, zastanawiałem się z po­
dziwem, jak mogą Oni podołać ciężkim
obowiązkom zawodowym, gdzie znaj-
dua siły, aby nietylko wytrwać na

trudnym a niewdzięcznym posterunku,
iecz przytem jeszcze kłaść skutecznie
podw’aliny pod rozw ój młodego pań­
stwa ? I pomyśleć przytem, że każdy
z tych nowoczesnych ,-helctów przy­
gotowany być wciąż musi, że go w

pewne! chwili bez uprzedzenia bezce­
remonialn;e ,,zrećukuią". nie oglądając
s ę na poteżne dla państwa zasługi i
wyrzucą brutaln e na bruk z żoną i
nieletniemi dziećmi. Trzeba być do­
prawdy bohaterem by o głodzie i chło­

dz’ę. przez sześć już łat s’użyć ż zu-

pełnem zaparciem sle siebie społe­
czeństwu, które odwdzięcza sie jedy­
nie lekceważeniem i poniżaniem sia­
nu urzędniczego, traktuiąc go jako
,.wdzięczny" przedmiot tanich dowci­
pów, niesmacznych karykatur, jeśli
nie wprost najpotworniejszych insy-
nacji i oskarżeń.

Kwiat inteligencji polskiej spadł do
rzędu najbardziej upośledzonej klasy
obywateli, stworzył legjon pomiata­
nych .,białych niewoln:ków.,’ A jednak
gdy tylko zajdzie potrzeba, gdy pań­
stwo potrzebuje pomocy, ci ,,nędza­
rze", wyprzedający z wolna cały do­
bytek dla zapewnienia swym rodzinom
kawałka suchego ch!eba, stają zawsze

w pierwszym szeregu. Bez nich brnę­
libyśmy dotąd w bankructwo infla­
cyjne.

Nie wystarczy jednakże, że kiedyś,
w prz\ sz(óści, h storja odrodzenia Rze­
czypospolitej podniesie z uznaniem ro­
lę stanu urzędniczego w trudnych cza­
sach budowy państwa polskiego. Ludz­
kie s iy mają swoje gran;ee. Już dziś
widzimy, że silniejsze, zdolniejsze je­
dnostki Uciekają coraz liczniej ze słu­
żby państwowej. Ludzie chcą żyć
— to trudno; minimum egzystencji
musi być bezw’zględnie zapewnio­
ne urzędnikom, jeśli maszyna państwo­
wa ma najeżycie funkcjonować. Chwi­
lowe oszczędności zemszczą się z cza­
sem dotkliwie. Kto chce zbierać plon,
musi czynić pow’ażne w’kłady. Utarte
frazesy o niemożności budżetowej są

tylko wyrazem krótkowzrocznej po­
lityki,

Skałki reatiiccii.
Warszawskie dzienniki z 7 bm. za­

notowały trzy wypadki zamachów sa­
mobójczych w stolicy i czwarty, za­
kończony tragicznie na tle redukcji w

urzędach lu,b braku pracy. Oto, poste­
runkowy z Brześcia nad Bugiem. Stefan

Koźmiński, zażył kilka pastylek sub!i-

matowych na dworcu głównym w oba­
wie przed utratą posady, oto b. przo­
downik policji z powiatu mławskiego,
Moszczyński, skreślony niedawno z et,atu
trudnił się przemycaniem tytoniu i
ostatnio podczas wypra.wy otrzymał po­
strzał karabinowy w brzuch, oto Stefan
Kwiatkowski w bramie, domu przy Ko­
szykowej wypił truciznę, oto młoda

dziewczyna, Wilnerówna, starała się

skrócić dnie swoje za pomocą esencji
octowej. Wszyscy oni walczą, ciężko
w szpitalach z śmiercią i wątpi we, czy
zdoła się wydrzeć ich z ramion zagady;
wszyscy oni mają po dwadzieścia lat,
najstarszy, Moszczyński, liczy trzydzieści.
A, zatem w kwiecie wieku najlepszego
żegnają się ludzie ze światem nie z po­
wodu szaleństw, utracjuszostwa !ub in­
stynktów zbrodniczych, ty!ko dla nie­
możności zdobycia kęsa ch!eba... Jest­
to objaw społeczny bardzo groźny, wy­
magający przeciwdziałania bezzwłocz­
nego. Kronika samobójstw zwięk;sza
się z dnia na dzień w Warszawie i

wpływa niewątpliwie ujemnie na poko­
lenie dojrzewające.

w Krakowie nie będzie
uniwersytetu ukraińskiego.

Jest zamiar założenia go w Łucku.
Kraków, 7. 1 . (Te!, wł) ,,Kurier

Codz." donosi, powołu;ąc się na ,,Biło",
że gabinet p. Grabskiego porzucił myśl
założenia uniwersytetu ukraińskiego
w Krakowie, a obmyślił mu zato sie­
dzibę w Łucki. W tym celu pp. Ostiłko
i dr. Madeyski udali się jako nieoficjalni
delegaci rządu polskiego do Pragi, aby
uzyskać zgodę na ten projekt bawiących

tam matadorów ukraińskich, a głównie
h. profesorów uniwersytetu lwowskiego,
którzy za czasów austrjackich wykładali
na tym uniwersytecie w języku ukra­
ińskim. ,,Kurj. Codz." dodaje, że misja
ta podobno me powiodła się, bo ukra-

’ńoy na Łuck jako na siedzibę ich uni­
wersytetu nie zgadzają się.

Ce wszystkich
pracowników P. SC. P.
Rzut oka wstecz na miniony okres

roku 1924 pozwala mi z prawdziwem
zadowoleniem stwierdzić pomyślne re­
zultat,y pracy w każde.j dziedzinie na­
szego kolejnictwa. Zawdzięczać to

należy w -wielkiej mierze głębokiemu
z: .^zumieniu interesu państwowego i po­
czuciu obywatelskiemu oraz żmudne.j
i wytrwałej pracy wszystkich pracowni­
ków P. K. P,, którzy mimo ciężkich
warunków ekonomicznych, przyczynili
się do stworzenia etapu rozwoju ko­
lejnictwa polskiego. Mam nadzie.ję, że

w roku przyszłym poczucie obowiązko­
wości pracownika P K. P.i świadomość,
istotnego interesu państwa znajdzie
jeszcze wydatniejszy wyraz pracy nad

podniesieniem poz.iomu gospodarki ko­
lejowej. Rozpoczynając nowy okres

pracy w roku lb25 z głęboką wiarą
w pomyślną przyszłość naszych kolei,
przesyłam wszystkim pracownikom mi­

nisterstwa kolei i poiskich kolei

państwowy’ch najserdeczniejsze życzenia
noworoczne.

Nin!ster Kolei (-) Tyszka.

Do wszystkich Urzędów i miejsc
służbowych.

Niniejszy telegram T. ministra Kolei

podaie wszystkim pracownikom B. K
Gdańsk do wiadomości, załączając
równocześnie dla mych spółpracowni-
ków serdeczne życzenia roworoczne.

Prexes D K. P. Gdsfisk

(—) Czarnowski.

Motocykle na poczcie.
Od dn. 1 lutego poczta warszawska,

na wzór niektórych państw europejskich,
wprowadza do zwożenia korespondencji
z miejskich skrzynek pocztowych ob­
sługę metocy kłową. Motocykle spro­
wadzano z Ameiyki, Prócz Warszawy
znajdą one zastosowanie i w innych
miastach Polski.

Z KRAJU.

Tajemnicze zniknięcie słułącej
posła Sowietów Wojkowa.
Urzędnik poselstwa sowieckiego

w Warszawie p Epstein zawiadomił

policję I. komisariatu kolejowego, że

w piątek ubiegły o godz. 6 rano na

dworzec Główny pociągiem pospiesznym
ze Stołpców przyjechała do Warszawy
Marcjanna Borodina, służąca posła so­
wieckiego, która po wyjściu z dworca
udała się w towarzystwie jakiegoś przy­
zwoicie ubranego mężczyzny w kierunku
ul. Marszałkowskiej i do tej pory nie

zgłosiła się ani do poselstwa, ani do

posła Wojkowa. 1 Pisma warszawskie

komentują to tajemnicze zniknięcie tem,
ie s’użąea serdecznie znienawidziła
sobie swoich chlebodawców już w Bol-

sz.ewji i dlatego przyjechawsz.y do

Polski, nie miała zamiaru dalej speł­
niać swej roli.

Jeszcze o aferze bankowej
w Częstochowie.

Dalsze śledztwo w sprawie wielkiej
kradzieży w oddziale Banku Polskiego w

Częstochowie wykazało, że wspólnikami
Zawadzkiego by!i niejaki Kohn i Kantor.

Kiedy wydano polecenie aresztowania

wymienionych, okazało sięI że obaj uciekli
za granicę-

Kradzieże 27080 złotych z fun­
duszu bezrobocia w Sosnowcu.

Jak donosi ,,Głos Zagłębia", do biura

zarządu funduszu bezrobocia w Sosnow­
cu, znajdującego się przy Państwowym
Urzędzie Pośrednictwa Pracy- dnia 25

grudnia ubiegłego roku zakradli sie zło­
dzieje, którzy rozpruli znajdującą się w

biurze kasę i zabrali z niej 27 tysięcy
złotych, przeznaczonych na zapomogi dla

bezrobotnych.
Wspomniane pismo wyraża zdziwienie,

jak można było na czas świąt bez opieki
pozostawić tak w’ielką sumę pieniędzy.

Pożar fabryki Wiślickiego
w Łodzi.

W tych dniach spłonęła w ŁodzT

fabryka i zabudowania fabryczne Wi­
ślickiego. Pożar przedstawiał straszno

widowisko; nad Łodzią widniała nieby­
wałych rozmiarów łuna Straty wy­
noszą kilkaset tysięcy złotych. Wsku­
tek zgorzenia fabryki utraciło pracę
kilkaset robotników.

Aresztowan!e bandyty.
We wsi Podlaskiej pod Baranowi­

czami aresztowany został niejaki Kon­
stanty Tałajko. Tałajko jest jednym
z bandytów, którzy brali udział w na-

padz’e na Stołbce. Pisma warszawskie

stwierdzają, że Tałajko przybył powtór­
nie z Rosji na nasz teren dla przy­
gotow’ania jakiejś nowej zbrodni,
Aresztowanego oddano władzom są­
dowym.

Aresztowanie 60 żydów
w Krakowie.

Należeli do tajnej organizacji.
Po wyzwoleniu Małopolski z rąk

austrjackich zawiązało s,ię w Krakowie

stowarzyszenie żydowskiej ,,Jugend"
z s’elzibą w domu przy u!, św. Ger­
trudy. Ówczesny właściciel tego do­
mu Zbyszko Uyganiewicz, podejrzewa­
jąc, że mieści w swej realności organi­
zację komunistyczną, polecił dom zbu­
rzyć. Następnie ,,Jugend" przeprowa­
dził się na Wolnicę 4. Tutaj w r. 1921

stowarzyszenie zostało przez władze,
wojewódzkie rozwiązane. Przed świę­
tami Bożego Narodzenia stowarzysze­
nie urządziło w lokalu przy ul. Wol-
nica walne zgromadzenie, działało za­
tem wbrew zarządzeniom władz, rozwi-

;ając dalej nielegalną działalność na ’te­
renie krakowskim. Wobec tego orga­
ny policji politycznej wkroczyły do lo­
kalu organizacji, gdzie przytrzymano
kilkudziesięciu wyrostków oraz natra­
fiono na liczne broszury, odezwy i afi­
sze, drukowane w żargonie. Z przy­
trzymanych 60 osob w wieku od 18 doi

2(J lat, 10 odstawiono z aresztów poił-j
cyjnych do sądu okręgowego,
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Konferencja ministrów skarbu.
Omawiana będzie sprawa długów

międzysojuszniczych
Paryż, 7. 1. Dziś otwartą została

konferencja ministrów finansów, na

której są reprezentowane następujące
państwa: Beigja, Pi-ancja, Ang!ja,
Wiochy, Polska. Rumunja, Greo,ia.
Czechosłowacja, Jugosławia, Portugalja
i Siany Zjed. Przedstawicielem Japonji
będzie Ishi.

Na porządku dziennym znajduje się
jprzedewszystkiem sprawa rozdziału tych
sum, które wpłynęły przed wejściem
’w życie planu Davesa. Następnie
konferencja ma omówić kwestję roz­
działu wszystkich świadczeń repara-
cyjnych Dzienniki zaznaczają, iż nie

ulega wątpliwości, że nieoficjalnie
omawiane będą kwestje długów między­
so,juszniczych (konwersja długów fran­
cuskich w Anglji i Stanach Zjedli,).

Warszawa, 7, 1. (PAT.) W związku
z konferencją ministrów skarbu, która

rozpoczęła się w Paryżu dnia 7 b. m.

"wyjechał do Paryża z ramienia rządu
polskiego prezes głównego urzędu likwi­
dacyjnego p. Józef Karsnicki.

Paryż, 8. i. (Teł. wł.) Wczoraj o go­
dzinie 15 minister francuski Cłementel

otworzył konferencję aljanekich mini­
strów finansów dłuższem przemówieniem.
Następnie przemawiali Churchill (Anglja),
,Theunis (Belgja), ambasador Stanów

Zjednoczonych w Paryżu Herrick, de
Stefani (Włochy) i Ishi (Japonja). Po­
siedzenie to miało czysto formalny cha­
rakter. Cłementel został wybrany prze-
wodniczącem konferencji.

Gabinet pruski pozostaje bez
zmiarcy.

Berlin, 7. 1 . (PAT). Wczoraj rząd
pruski uchwalił głosami ministrów socjal­
demokratów, demokratów i centrowców
nie ustępować dopóty, dopóki sejm nie

wyrazi rządowi votum nieufności. Obaj
ministrowie należący do niemieckiej
’partji ludowej podali się do dymisji. Trzy
stronnictwa prawicowe mają w sejmie
tylko trzy glosy poniżej absolutnej więk­
szości. Nie należy więc przypuszczać,
iby wniosek o votum nieufności uzyskał
większość tembardziej, że niemiecka

partja ludowa nie jest jednomyślną w

tej sprawie.

Przewodniczącym parlamentu
niemieckiego socjalista Loebe,

Berlin, 7. 1. (PAT). Na dzisiejszem
posiedzeniu parlamentu odbyły się wy­
bory przewodniczącego reichstagu. Loebe

(socjal-demokrata) uzyskał 231 głosów,
Walraff (niem. nacjonalista) — 102 gł.,
von Kardoff (niem. partja ludowa) —

59 gł. Reszta głosów była rozstrzelana.

Prezydentem re chstagu został więc
socjal-demokrata Loebe.

Opozycja włoska wróci do
1 parlamentu.

Wiedeń, 7. 1. (PAT). ,Neues
;Wiener Tageblatt” donosi z Rzymu:
W kołach stronnictw opozycyjnych za­
rysowuje się różnica zdań co do dalszej

; taktyki. W przeciwieństwie do stron­
nictw skrajnych takich, jak komuniści,
;maksymaliści i republikanie, którzy prą
;do rozwiązania rewolucyjnego, stron­
nictwa stojące na gruncie konstytucyjnym
demokraci, popolari i socjaliści unita-

ryści są za rozwiązaniem przesilenia w

drodze konstytucyjnej. Nie jest wyklu-
czonem, że umiarkowane stronnictwa

opozycyjne odłączą się od stronnictw
rewoli cyjnych i powrócą do parlamentu,
aby tam zwalczać faszyzm.

Podpalenie redakcji.
Faszyści podpalili w Rzymie lokal

redakcji ,,Giornale d’ltalia". Wezwano
oddział karabinierów przyczem nastąpiła
wymiana strzałów. Faszyści usiłpwali
’dokonać napadu na redakc,ję dziennika

,,II Mondo11, jednakże usiłowanie ich

okazało się bezowocne.

Proces komunistyczny w Anglii.
Londyn, 7. 1. (PAT) . W Newcastle

rozpoczął się proces przeciwko Georgowi
Gibsonowi przewodniczącemu partji
komunistycznej w tem mieście. Pod­
czas aresztowania Gibsona znalez ono

w jego mieszkaniu większą ilość amu­
nicji, broni, jak również znaczną ilość

bibuły komunistycznej, pochodzącej
z Moskwy oraz obciążającą korespon­
dencję ze znanymi komunistami rosyj­
skimi.

Bezczelna odpowiedź Senaty
gdańskiego na notę polski?,

Senat rządowe skrzynki polskie uważa za ,,własność prywatną".
Konkluduje tak: nie wywieszać skrzynek, to Ich nie będą niszczyć.
Senat pcrjołufe się na niepoczytalne orzeczenie wys. kom. Hakinga.

Gdańsk, 7. 1 . (Pat). W odpowiedzi na

wczorajszą notę komisarza generalnego
Rzplitej Polskiej w Gdańsku p- min. Stras

burgera, domagającą się ukarania win­
nych i udzielenia satysfakcji, senat gdań­
ski nadesłał do komisarza generalnego
notę, która oświadcza:

Nota po’lska wychodzi z założenia, że

godła, umieszczone na skrzynkach pocz­
tow’ych są godłami suwerennemi, Zało­
żenie to jest mylne, gdyż poczta polska
na obszarze republiki gdańskiej jest w

każdym wypadku nawet, gdyby się obra­
cała w granicach traktatu czysto gospo-
darczem przedsięwzięciem, z którem nic

są połączone żadne prawa suwerenne. Co

się więc tyczy skrzynek pocztowych, to

chodzi tu o uszkodzenie rzeczy w zw­
idem karno-prawnym sensie. Zarządze­
nia w sprawie samowolnie umieszczonych
polskich skrzynek pocztowych należą ty!­
ko do władzy państwowej- Z tego
względu rząd gdański wyraża swoje ubo­
lewanie i’ potępienie, że niewyśledzeni do­
tychczas sprawcy targnęli się na wyżej
wspomnianą własność prywatną. W szczc

gólności nadzwyczaj godne ubolewanie

jest to, że uszkodzona została także

skrzynka, umieszczona na gmachu po­
seł :twa polskiego. Rząd gdański widzi

się jednak zmuszonym wskazać na to, 2e

tego rodzaju niepożądane zajścia nie mo­
głyby się wydarzyć, gdyby nie nastąpiło
samowolne i sprzeczne z umową wywie­
szenia polskich skrzynek pocztowych. —

Zresztą rząd gdański ma zaszczyt zako­
munikować, że stosownie do swego wy­
żej wyłuszczonego stanowiska natych­
miast po otrzymaniu wiadomości o eksce­
sach wdrożył odpowiednie kroki przy po­
mocy kompetentnych władz, aby wyśle­
dzić i ukarać sprawców oraz zapobiedz
dalszym uszkodzeniom. Co się tyczy
uwag noty polskiej w sprawie prasy, to

do tej chwili nie można było w żadnej
gazecie znaleść wezwania do niszczenia

polskiej własności. W sprawie wskaza­
nego specjalnie w nocie polskiej artykułu
,,Danziger Ztg.11 z dnia 6 stycznia rb. pod
tytułem: ,,Danziger Protest gegen polni-
sche Briefkaesten11, zachodzi tylko nie­
porozumienie- Wspomniany artykuł jest
skierowany zupełnie widocznie nie Go
ludności gdańskiej, ale do dyplomatyczne­
go przedstawicielstwa Rzplitej Polskiej co

wynika ze słowa ,.Ostrzeżenie11- v Senat s

gdański zresztą już w styczniu 1923
roku dowiedział się, że Polska zamierza
samowolnie urządzić na całem obszarze
w. m. Gdańska polską służbę pocztową
ze skrzynkami pocztowemi. W . ra.

Gdańsk zwrócił się wówczas do wysokie­
go komisarza Ligi Narodów gen. Haćkin-

ga z prośbą o orzeczenie, że to postępo­
wanie Polski narusza stan prawny, usta­
lony w orzeczeniu wysokiego komisarza
z maja 1922 r. Gen Hacking odpowiedział
na to następującem pismem z dnia 6-go
styczpia 1923 r-, skierowanem do dyplo­
matycznego przedstawicielswa Polski:

,-Prezydent Senatu gdańskiego prosił
mnie o wydanie orzeczenia w tej spra­
wie. ale wydaie mi się. że nie jest po­
trzebne żadne orzeczenie, gdyż wydana
już poprzednio decyzja zupełnie jasno
wykazuje, że Polska niema praw’a urzą­
dzenia służby pocztowej, wychodzącej
poza obręb budynków, które zostały jej
przyznane do tego celu oraz dla dalszego
transportu przesyłek pocztowych z tych
budynków do Polski ’i odwrotnie, jakoteż
zagranicę i z zagranicy. Prawdopodobnie
istnieje w tej sprawie nieporozumienie i
Polska niema zamiaru urządzenia tak roz­
szerzonej służby pocztowej".

Położenie prawne jest przeto w ten

sposób dla Gdańska zupełnie ja,sno wy­
kreślone.

Odpowiedź min. Strasburgera.
Gdańsk musi Polskę przeprosić.

Gdańsk, 7. 1. (Pat)- Komisarz gene­
ralny Rzplitej Polskiej p. min. Strasfaurger
wystosował w dniu dzisiejszym do Se­
natu w. m. Gdańska następującą notę:

Powołując się na pismo moje z dnia
6 bm. nr . 163/25. zmuszony jestem stwier­
dzić, że do chwili obecnej nie otrzymałem
żądanego zadośćuczynienia za obrazę pol­
skich emblematów państwowych- oraz za

obraź!iwy wybryk wobec siedziby komi­
sariatu generalnego Rzplitej Polskiej, gdyż
nie mogę uznać za zadośćuczynienie pis­
ma senatu gdańskiego z dnia 7 bm-, stara­
jącego się sprowadzić dokonane akty
gwałtu do zwykłego uszkodzenia włas­
ności prywatnej- Ze zdziwieniem dowie­
działem się z tej noty, że senat nie oddał
w ręce prokuratora sprawy artykułów,
podburzających ludność do aktów gwałtu.
W inkryminowanym artykule ,,Danziger.
Ztg.11 z dnia 6 bm.. a mianowicie w sło­
wach... (nota przytacza ustęp artykułu),
dopatrywać się musze wezwania do po­
pełnienia czynu karygodnego, przewidzia­
nego w artykule 111 kodeksu karnego
obowiązującego na obszarze w- m. Gdań­
ska. Sprawa nabrała od czasu ostatniego
mojego pisma o tyle nowego i szczegól­
nego charakteru, że wiarogodni świadko­
wie. protokoły których podpisane załą­
czam stwierdzili, żę w czynach gwałtu
przeciwko polskiemu mieniu państwowemu
brali udział urzędnicy podlegli senatowi

wolnego miasta i funkcjonariusze policji
wolnego miasta, zobowiązani udzielać

ochorony polskiego mienia państwowego.
Wobec ,tego wzywam senat do zawiesz.e­
nia w czynnościach winnych urzędników
i do natychmiastowego wdrożenia prze­
ciwko nim postępowania karnego, jak
również ponawiam żądanie dania mi za­
dośćuczynienia za dokonane czyny w

formie osobistego przeproszenia przez
przedstawiciela senatu wolnego miasta w

siedzibie komisarza generalnego. (—)

Strasburger komisarz generalny.

Hunnowle gdańscy niszczą dalą!
po!ś!cie skrzynki pocztowe.

Gdańsk, 7. 1. (Pat). Nocy dzisiejszej
powtórzyły się usiiówania uszkodzenia

skrzynek pocztowych polskich w Gdań­
sku . Polska dyrekcja pocztowa jest w

posiadaniu kilku protokołów, spisany,ch z

polskimi funkcjonariuszami państwowymi,
którzy musieli przeciwdziałać niecnym
usiłowaniom. Ustalono, że ekscesów do­
puści’li się urzędnicy senatu- M. innemi

schwytano na gorącym uczynku starsze-,
go sekretarza poczty gdańskiej Wilke^o.
któremu towarzyszyli umundurowani urzę

dnicy poczty gdańskiej. Wilke głośno

przechwalał się, że będzie niszczył skrzyń
ki polskie, tak jak robił to już wczoraj.
Należy podkreślić, że polscy funkcjonariu­
sze z trudem odpędzali szkodników, gdyż
policja udawała, iż nie dostrzega ich usi­
łowań. Prasa gdańska w dalszym ciągu
podburza ludność, zachęcając ją njema!
do gwałtów, ,,Danziger Allgemeine Ztg.11
domaga się wprost, aby polskie skrzynki
pocztowe zostały usunięte w drodze urzę­
dowej przy pomocy ślusarzy i pod dozo­
rem policji.

Stanowisko
ministra Skrzyńskiego w sprawie

zatargu z Gdań’skiem.

Warszawa, S. 1. (Tel. wł.) Zapo­
wiedziane na wczoraj posiedzenie komi­
tetu politycznego Rady Ministrów w

sprawie zatargu w Gdańsku nie odbyło
się. Natomiast minister Skrzyński cał­
kowicie zaaprobował stanowisko komi­
sarza generalnego Rzplitej w Gdańsku

i w tym sensie wysłał do p. Strasburgera
telegram.

Złorzeczą ale boją slą.
Wobec otwarcia poczty po!shlcj
gdafiska poczta obniżyła opłaty.

Gdańsk, 7. 1. (PAT.) Prezydent,
senatu gdańskiego Sahm złożył dziś na

posiedzeniu komisji głównej sejmu spra­
wozdanie w kwestji poczty polskiej w

Gdańsku. Wszystkie - partje sejmu re­
prezentowane w komisji głównej potę­
piły postępowanie rządu polskiego, apro­
bując równocześnie stanowisko senatu.

Gdańsk, 7. l, (PAT.) Otwarcie poh
skiego urzędu pocztowego w Gdańsku
skłoniło niezwłocznie zarząd poczty
gdańskiej do obniżenia opłat za listy,
druki i paczki, wysyłane do Polski
Nowre pocztowo opłaty gdańskie przy­
stosowane zostały w zupełności do opłat
polskich. W t,en sposób ludność Gdań’­
ska, a zwłaszcza sfery gospodarcze, ku­
pieckie i handlowe odniosły pierwszą
wielką, korzyść z otwarcia polskiego?
urzędu pocztowego w Gdańsku.

Burmistrz Belgradu radykał
Hirianwie rażony apopleksją.-

Budapeszt, 7. 1. (Tel. włJ Wskutek,
aresztowania w Zagrzebiu Radieza zebrał"

się w prezydjum ministerstwa wydział
frakcji radykalnej celem omówienia sta­
nowiska, jakie w obec tego aresztowania;
zająć należy. Do wydziału tego należał1
też poseł radykalny i burmistrz Belgradu
Michał Mirianovic. Jeszcze przed roz­
poczęciem posiedzenia zdradzał on ogro­
mne zdenerwowanie, które sprowadziło
u niego atak apoplektyczny. Mirianovici
w par§ minut skonał. Posiedzenie
wskutek tego odroczono.

Minister Skrzyó§ki jedzie do

Hełsingforsu.
Warszawa, 7. 1. (PAT) Minister,,

spraw zagr. p. Skrzyński udaje się na;

konferencję ministrów spraw zagr.i
Estonji, Finłandji, Łotwy i Polski do;
Hełsingforsu dnia li stycznia r. b.!

P. minister zatrzyma się na skutek za-;
proszeń, od rządów Łotwy’ i Estonji
w’ Rydze dnia 13 bm. oraz w Tallinie,
dnia i 4 bm. Do Hełsingforsu p. minister!

pr’zybędzie dnia 15 bm., zaś konferencją
ministrów odbędzie się dnia 16 i 17 bm,’

Aresztowanie ,,,bolszewików"
w Warszawie.

Warszawa, 8 1. (Tel. wł.) Władze

bezpieczeństwa aresztowały wczoraj w

Warszawie kilkunastu członków Związku
Niezależnej Młodzieży Socjalistycznej
oraz Związku Pionierów. Oprócz tego
dekonano aresztowań w Siedlcach, gdzie,
znaleziono znaczną ilość bibuły komu-’

nistycznej.

Ks, Korosec przeciw Pas!czowi.

Zagrzeb. 7. 1 . (PAT. Z Marburga
donoszą, że odbyło się łam zebranie

słowiańskiej partji ludowej, na którem
dr. Korosec wygłosił dłuższe przemó­
wienie. W przemówieniu tem zazna-,

czyi on, że przez obranie stronnictwa!
Radieza wywoła skutek wprost prze­
ciwny t,emu, do którego dąży rząd
obecny. Chłopi chorwaccy glosować
będą nadal ze stronnictwem Radieza.;
Jeżeli nowe wybory wypadną dla rzą­
du Pasicza niepomyślnie i przyjdzie do

dyktatury, wówczas będą musiały odbyć
się nowe wybory, które doprowadzą do;
uwolnienia, się z pod supremacji wielko-i

serbskiej. Korosec powiedział dalej: My,’
słowency, chcemy być wolnymi i żąda­
my, aby naród czuł się u siebie w domu.
Chorwatom należy dać to, co się im na­
leży.

Nareszcie Ameryka ma głos,.
’

Bo chodzi o pieniądze!
Warszawa. 8, l, (Tel. wł.) Z Paryża,

donoszą pewne szczegóły o obradującej
tam konferencji ministrów finansów

pańslw sprzymierzonych. Podobno re­
prezentanci Stanów Zjednoczonych są’
zaopatrzeni w instrukcje bardzo kate­
goryczne. Prasa paryska zaleca wielką
powściągliwość, aby uniknąć polemik
między narodami i w tym celu radzi
zredukować posiedzenia plenarne dot
minimum. W podobny sposób ocenia

sytuacje również prasa angielska, ,._y



Niemiecka odpowiedź m notę
w sprawie strefy koiońskiej.

Bagatelizowanie rejestru niemieckich przekroczeń. - Ględzenie
o dumie narodowej i wierze w pokojową współpracę. - Zachciewa

się Niemcom dalszych ustępstw.
Berlin, 7. 1. (PAT.) Rząd nie­

miecki opublikował dziś wieczorem
odpowiedź na notę zbiorową aljan-
tów w sprawie ewakuacji strefy ko-

lońskiej. Odpowiedź podpisana
ijest przez Stresemanna. Główne jej
ustępy brzmią jak następuje:

Zakrojona na długie łata oku­
pacja rozległych terenów Niemiec

,przez wojska obce jest jednym z naj­
cięższych warunków traktatu wer­
salskiego. W historji przeszłych
stuleci napróżno byłoby szukać

(przykładów okupacji wojskowej
’równie rozległej i równie długo­
!trwałej. Zjawiska tego rodzaju nie

ułatwiały nigdy współżycia naro­
(dów. Jeżeli rządy sprzymierzone
zamierzają obecnie przedłużyć oku­
pację poza termin oznaczony przez
traktat, muszą one jasno zdać so­
bie sprawę ze znaczenia tego kroku
dla rozwoju wynikającej z tego sy­
tuacji, a mianowicie, że zadają one

cios uczuciom narodu niemieckie­
g!o, podrywają jego wiarę w konso­
lidację stosunków i pokojową
współpracę z innymi narodami.

W dalszym ciągu nota ubolewa,
’że pomimo wyjątkowej wagi spra­
wy rządy sprzymierzone zadowoliły
się ogólnikowem wyliczeniem wy­

kroczeń, przypisywanych rządowi
!niemieckiemu i wyraża życzenie,
by szczegóły, dotyczące tych wykro­
czeń zostały zakomunikowane rzą­

(dowi niemieckiemu w jaknajkrót-
szym terminie. Rząd niemiecki u-

dzieli wówczas wyczerpujących
wyjaśnień do każdego punktu, a w

wypadkach, w którychby zachodzi­
ła zasadnicza różnica między woj­

skową komisją kontrolną a rządem
niemieckim, ten ostatni wyraża go­
towość podjęcia natychmiastowych
kroków w sprawie wyrównania ist­
niejących różnic. Nota podnosi na­
stępnie dyspropozycję pomię’dzy
możłiwemi wykroczeniami Niemiec,
a przedłużeniem okupacji, którą
rząd niemiecki uważa za wyjątko­
wo ostrą formę represji. Dlatego
też rząd niemiecki składa katego­
ryczny protest -przeciwko krokom

rządów sprzymierzonych. W zakoń­
czeniu nota wyraża mniemanie, że

nawet przy najbardziej lojalnem
wyknywaniu, traktatu wersalskie­
go, ustanowionego w drodze nie ro­
kowań, lecz postanowień jednostron
nych wkładających na jednego z

kontrahentów ogromne ciężary,
muszą w normalnych stosunkach

powstać pewne kwestje sporne.
Faktyczne rozwiązanie tych kwestji
może mieć miejsce tylko w drodze

wzajemnego porozumienia. Wiel­
kie wysiłki, dokonane przez Niem­
cy wSaśni;e, a zmierzające do wy­
pełnienia zobowiązań, wypływają­
cych z traktatu wersalskiego, zwła­
szcza w zakr’esie rozbrojenia two­

rzyły możliwość polityki porozu­
mienia. Rozwój wypadków w ubie­
głym roku, a w szczególności prze­
bieg i wyniki konferencji londyń­
skiej dowodzą, że polityka taka na­
leży do rzędu praktycznych możli­
wości. Wreszcie nota wyraża zda­
nie. że zaznaczenie przez aljantów
polityki porozumienia będzie mogło
doprowadzić do szybkiego rozwią­
zania ostatniego konfliktu.

Perski ambasador.

Warszawa, 7. 1 . (PAT) Assad
Khan otrzymał agrenement jako perski
poseł nadzwyczajny i minister pełno­
mocny przy rządzie polskim.

(Pan Jankowski wiceministrem

pracy i opieki społecznej.
Warszawa, 8. 1 . (Tel. wł.) Krążą

,pogłoski, że wiceministrem pracy i opie­
ki społecznej ma być mianowany pan
Jankowski, który swojego czasu już był
na tem stanowisku, jako minister.

Pan Jankowski jest, zbliżony do N.
P. Ru.

Kłopot Wiednia z obłąkanymi.
Polska musi przyjąć 173 chorych

umysłowo.
Pisma, wiedeńskie donoszą, że w za­

kładzie dla obłąkanych w Steinhofie
i w innych austr. zakładach dla nie­
uleczalnie chorych, znajduje sig 173

obywateli polskich. Koszta utrzymania
tych 173 chorych wynoszą rocznie kilka
miliardów kor. austr. i pokrywała je
dotychczas gmina m. Wiednia, która

już kilkakrotnie domagała sig od po­
selstwa polskiego we Wiedniu, aby
osoby te przewieziono do Polski. Żą­
danie to nie odniosło wcale skutku.

Sprawa przewleka się, gdyż poselstwo
polskie we Wiedniu żąda zestawienia

dokładnych dat osobistych każdego
chorego i od zgody rodzin chorych
obywateli polskich czyni zależnem wy­
danie pozwolenia na repatrjacjg.

Zebranie członków Czerwonego
Krzyża oddział w Bydgoszczy odbędzie
się w sobotę dnia 10 stycznia r. b.
na sali ,,Klubu Polskiego11 ul. Cieszkow­
skiego 2, parter o godz. 5 popoł. (379

żebranie to zaszczyci swą obecno­
ścią Prezes Głównego Zarządu Czerw.

Krzyża,
wobec tego liczny udział członków i

sympatyków Czerw. Krzyża bardzo po-

Zarząd.

.y%efacwses, śarasiss

Kogo nie tropią
dziś

ustawicznie wzra­
stające wydatki...

Przynajmniej od jednej troski wolni
będziecie, zaopatrując się w GłireJlte-
Sagsjfaa gumowe nodeszwy do nakle­
jania., takowe bowiem zastąpią w zupeł­
ności 3—4 podeszwy skórzane.

Użyciem tych podeszew oszczędza
się każdorazowo 12 złotych i więcej
Oprócz tego dodaja elegancji, są nie­
przemakalne, nie brudzą a wskutek
specjalnego preparowania materjału nie
śl.izgają, się nawet po lodzie. Pozatem
nie różnią się niczem od podeszew
skórzanych, są łatwe do naklejania,
a na życzenie też przez własnego obu­
wnika, i przymocowane bez użycia
szkodliwych gwoździ, trzymają bardzo
trwale.

(§"waMęztś’Oe!ggas podeszwy nadają
się także do podze!owania kaloszy,
obuwia dla gimnastyki oraz wszelkiego
obuwia gumowego.

Kup natychmiast a oszczędzisz plon lądu!

Cena za parę złotych 2.75, 3.-, 3.25

dla dzieci, pań i panów.

Dp nabycia w wszystkich pierwszo­
rzędnych składach obuwia i skór.

Specjalne zakłady przystosowujące,
podeszwy do obuwia w Bydgoszczy:
Trelleborg przy ul. Paderewskiego 14,
O. Muller, Gdańska 45, K. Gabrjelewicz,
Plac Piastowski nr. 3, J, Dilbng ul. To­
ruń ka 179, J. Budysz, ul. Poznańska 27,
W. Repka. ul. Śniadeckich 25, Kern,
ul. Jagiellońska 31, Tani Bazar. Stary
Rynek nr. 14, Otto Pielsch, Sępólno,
Pomorze.

’xiwegapor"
Generalna Agentura dla Polski

Unji Lubelskiej 14a. (592

RUCH TOWARZYSTW.
561a) Walne zebranie miłośników ho­

dowli drobin odbędzie się w piątek dnia
9 bm. o godz. 8 wiecz. na sali p. Wicherta.
O liczny udział prosi Zarząd.

Walne zebranie oddziała Pomorskiego
Związku Z aw. Leśników Rzplitej odbędzie
się w dniu 7 lutego 1925 r. o godz. 10-tej
rano na Strzelnicy miejskiej w Starogardzie

Za zarząd:
Bonin, sekretarz. Fijałkowski, przewodn

519) Sokół Bielawy. Rozkaz. W piątek
o godzinie 6.30 lustracja całej drużyny nie-

ćwiczącej. Przybycie konieczne.
Czołem! Młyński, naczelnik.

548) Związek Handlowców. Zebranie ko­
misji zabawowej w piątek dnia 9 bm. w

sekretarjacie przy ul. Mazowieckiej 43, Sta­
wienie się wszystkich członków konieczne.

Zarząd.

553a) Grono Przyjaciół Sceny. Roczne
walne zebranie połączone z fidu!ką dla
członków i zaproszonych gości odbędzie się
w niedzielę, dnia 11 b. m. o godz. 6 . wiecz.
w hotelu Lengninga przy ul. Długiej. O -

bowiązkiem każdego członka jest stawić się
conajmniej na rocznem posiedzeniu. Ró­
wnież uprasza się pp. miłośników sceny
o gremjalne zapisywanie się na członków

gdyż cel ten jest bardzo wzniosły. Zarząd.
Sokół Brdyęijśc?e Siernieczek. Walne

roczne zebranie odbędzie się w niedzielę
dnia 11 stycznia o godz. 3 popoł. u p. Ko­
walewskiego. Wybór nowego zarządu. Po­
siedzenie zarządu natomiast w sobotę o

godz 8 wiecz. Oliczny udział prosi Zarząd.
W niedzielę popołudniu o god. 3. wal­

ne zebranie miłośników hodowli królików
i kóz na sali p. Mellera. O liczny udział

prosi Zarząd.
- Baczność! Kola Śpiewackie X okrę­

gu. Uprasza się wszystkie Tow. Śpie­
wacze o doniesienie Zarządowi okr.ęgo­
wemu o swoich walnych rocznych zebra­
niach 8 dni porzednio; taksamo o uregu­
lowanie składek do Wydziału i Okręgu
do tego czasu: w przeciwnym razie wszel
ka praca jest niemożliwa. Za Zarząd
X. okręgu: I. Janicki, prezes.

156a) Tow. Uczniów Handlowych. W
czwartek dnia 8 bm. odbędzie się plenarne
posiedzenie w hotelu Lengninga o godz.
8 wiecz. Uprasza, się o liczne przybycie.

353a) Tow. śpiewu Św. Wojciecha. W
czwartek 8 bm. o godz. 7/4 odbędzie się
walne zebranie na salce parafialnej, na

które wszystkich czynnych i nieczynnych
członków oraz lubowników pieśni jaknaj-
uprzejmiej zaprasza Zarząd.

298) Baczność, Inwalidzi! Roczne walne
zebranie tut. Koła Związku Inwał. Wojen.
R. P. odbędzie się w piątek, dnia 9 bm.
o godz. 6 popoł. na sali w Ognisku. O licz­
ny udział członków prosi Zarząd.

393aj Bydgoskie Towarzystwo Wioślar­
skie. W czwartek, dnia 8 bm. odbędzie się
w Strzelnicy przy ul. Toruńskiej zebranie

zarządu i komisji zabawowej. Proszę konie­
cznie o stawienie się wszystkich pp. człon­
ków. Zaroszenia na bal maskowy otrzymać
mogą członkowie B. T . W. jeszcze w ograni­
czonej ilości u druha Ramischa przy ul.

Gdańskiej nr. 5 . Prezes.

408a) Sokół Bydgoszcz L Walne roczne

zebranie odbędzie się w poniedziałek dnia
12 stycznia o godz ł-= 8 u Baeckera. Wybór
nowego zarządu. Posiedzenie zarządu na­
tomiast w- czwartek o godzinie 7ł4.

Czołem! Gołębiowski, wiceprezes.
424) Tow. Pomocników Fryzjerskich.

Zebranie odbędzie się w czwartek dnia 8
bm. o godz. 8 wiecz. u p. Mellera. Zarazem

przypomina się zabawę, która odbędzie się
w przyszłą niedzielę. Zarząd.

358a) Roczne walne zebranie Tow. gimn.
Sowół w Kruszynie odbędzie się w nie­
dzielę, dnia 11. 1 . br. o godz. 3 popoł. Z po­
w’odu ważnych spraw uprasza się o liczne

przybycie członków. Czołem! Zarząd.

s,Hallerczycy" Placówka Byd­
goszcz. Roczne Walne Zebranie od­
będzie się dnia 9. bm. o godzinie 7
wieczorem w Ognisku.

Na porzą,dku dziennym wybór
nowego składu Zarządu i inne. O-
becność wszystkich druhów bez­
względnie konieczna. 331.

571 Tow. gimn. ,,Sokół" Bydgoszcz
III — Szwederow’o. Miesięczne zebranie

odbędzie się w środę, dnia 14 brn. o go­
dzinie 7 wieczorem w salce przy ulicy
Dąbrowskiego I. Na porządku dziennym
ważne sprawy, m- in. wygłosi wykład p.
rektor Lange. Członkom gniazda dale

się okazję do niszczenia zaległych sk’ładek
w tymże dniu przed i po zebraniu. Posie­
dzenie zarządu w wtorek, dnia 13 bm. o

godzinie 5 popołudniu w lokalu drih. Hin-

zego.

396) Klub Sportowy ,,Polonia”, Wa!ni
zebranie ze względów formalnych z dnia’

7-go przesuwa się na czwartek, dnia lŚ--ijąf
hm. na godz, 8 wiecz. ;Zarząd.

Ggólae za?wantę eałimków Chrzęść. Z Z .

odbędzie się w sobotę dnia 10 bm. wiecźj
o gcdz. 6 .30 w Ognisku, przy ul. Jagiellon,
skiej 71. Na porządku obrad ważne sprawy,
m. i . zatwierdzenie listy kandydatów do

Rady Kasy Chorych. Wstęp tylko za okaza-
n!em legitymacji członkowskiej. O liczny
udział prosi Zarząd.

Zebranie Chrzęść. 2. Z. fiłjł obuwnicze)
odbędzie się w czwartek, dnia 8-go bm.
o godz. 7 .30 wiecz. w lokalu p. Jarnatha przy
ul. Jana Kazimierza. Z powodu ważnyęh
spraw uprasza się o liczny udział. Zarząd,

Watoe zebranie Chrzęść. Z. Z. filii me­
talowców. odbędzie się w piątek, dnia 9
bm. wiecz. o godz. 6 w Ognisku.

164) Tow. Czeladzi katol,ickiej. Roczna
walne zebranie odbędzie się 11 bm. o g.
6 wiecz. w Domu Czeladzi. Porządek obrad

jest następujący: l) Zagajenie waln. zebr.,
2) wybór sekretarza waln zebr., 3) wybóe
dwóch ławników, 4) przyjęcie członków,

5) sprawozdanie zarządu, 6) wybór nowego
zarządu 7) oświadczenie komisji reorgdnB
zacyjnej co do dalszej pracy. 8) wone gło­
sy i wnioski, 9) zakończenie. Wnioski, któ­
re mają być na walnem zebraniu uchwalo­
ne, muszą być do środy 7 bm. zarządowi
doręczone. O ile przepisana liczba statu­
tami się nie stawi, odbędzie się ponowną
walne zebranie % godziny późn:’6 !ez

względu na ilość członków. Zarząd.

347) Baczność, Tow. Kupców Detalistów,
Na nowy transport cukru zbiera się a,kcyzę
do środy godz. 15. Zarząd.

lii} Baczność, Cech Fryz?orski! W czwar­
tek, dnia 8. 1. 25 o godz. 4 popoł. odbędzie
się w Ognisku nasze roczne walne zebranię
na które Sz. ćzonków najuprzejmiej zapra­
szam . Dutkiewicz, cechmistrż.

155a) Towarzystwo Uczniów Dandlawtoh
W czwartek, dnia 8 bm. plenarne no,siedze­
nie w hotelu Lengninga. Zarząd.

274) Tow. Powstańców x Wojaków Wił-
czak-Okołe. Zebranie miesięczne odbędzie
się w czwartek, d.nia 8. 1.25 r. o g. 1330 ns

sali Baeckera. Zarząd.

Dz’eń
i godzina

óiśniun’f
oowietrza
"00mm-

Temp
!)O W.
0O

Machin
0-10

kierunek
i szybko§f!

wiatru
mptr.na

7. 1. 1. poł. 58.8 4-2,7 10 W 6,4

7. 1. 9 wiecz 52,8 4-1,8 10 W. 7,5j

8. .1 7 rano 56,2 4-7,1 10 W.7,7

Temperatura dobv ubiegłej: średnia 4- 2.C
najwyższą 4-3.2, najniższa -(-9,7. Wysokość
opadu 2 8

Wysokie ciśnienie nad Europą zachodnią
południową — niskie nad Islandją i Europą
półuocna. Pogjda zmienna, przelotne o ady
temperatur-a w ciągu dnia nieco wyżej zera

w nocv na południu i wschodzie przymrozki
umiarkowa.ne miejscami dość si!ne wiatry
zachodnie.

G§EŁDA ZBOŻOWA.
Poznań (AW.) z dnia 7 J, 1924.

Loco Doznań za 100 I?g. (2 centnary) w ładun­
kach wagonowych.

Cena za 100 kg. od zł,-do zł
Zyto........................................... 23.25-24 25
Jęczmień browarny ..... 2^5 )—24 50
Mąka żytnia 65°tn wł. worka . .37.0 —

Maka żytnia 70°|o zworkami. - 33,25—34,25
Mąka nszenna 65j’° wł. worka 42 00 -44,00
Ospa żytnia................................ 16 SC-
Pszenica ......................... .... 2 -,59- ’?S 50
Owies . ...................... ... 20,59-21.50
Osr,a pszenna........................... -

Ziemniaki jad. rychłe..................
Z emniak’ fabryczne ..... 40 —

Łubin meb’eski ........ ?G.OC-I’,CO
Łubm żółty .......... 1300-1-/1(1
Groch polny ....... ... 18,00—21 50
Groch vikt. .....................................28 CG-?O (l
Seradela nowa .................. ... 1250-14 50

Płat!y zienm. .......... 18 CO--!O.B(?

Usposobienie spokojne,

2 GIEŁDY.

Gdańsk, 8. 1. (AW). (Not. i)
Za 100 złotych................... ... 103 O()?d.
Dolary ........... ... s?8 5 gi.

Warszawa, 8 1. (AW
Dolary .... .. S173|4-5,18 z!.

Funty szterlingów ........ ?4 82 ;;j
Franki francuskie............... za 1?0- 28 i 0 ,.

Franki belgijskie .... . ttiO-
f ranki szwajcarskie -IG!,”O,,
Liry Włoskie ....... w -

,,

,oroną austriacka ..... n
_ ,,

Korona czeska -

Tendencja utrzymana.
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Komorne na styczeń 1925 r.

Wczoraj rano rozstał się z tym światem

ś. p.

Stanlsian KiEdrzysisfti
aptekarz.

W Zmarłym tracę gorliwego współpracownika
i szczerego przyjaciela.

Cześć Jego pamięci!

Bydgoszcz, dnia 8 stycznia 1925.

309
CieraioBc,

Właściciel apteki Piastowskiej.

W poniedziałek, dnia 5 stycznia br. zmarł po

długich i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakra­
mentami św.

Ś. p.

Marcin Konopa
starszy monter telegraficzny.

łat 27. 56O
W Zmarłym tracimy wysoko cenionego kolegę.

Ws tf ;rnown fl l)iwn M"gr fczirga Sgagjnn

Komorne

z 1 czerwca 1914 r.

w markach niem.

mkn. złote

Pokój
z kuchnią

lub -

sam pokój
sama

kuchnia

2-3 pokf
lokale h r

zświai
orzem

IV. kat.
nracow.

rzemiesln
z św,ad.

orzem

VIII kat.
oraz inne

om eszcz.

4-6 pokojów
pom eszczenis

zajęte przez
zarejeptr. zakJ.

nauk.
i wychów.,
lok. społdz.

rob. oraz

związk. zaw.,

lokale prac
ziem, z świad.

przem.
VII kat.

Sklepy
(składy 1
i mne

pomieszez.
band!, i przem.
których roczne

komorne nie

przekraczało
1200 mkn.,
pensjonaty

racowme nie

połączone
z mieazi(. oraz

od 7 pok.
w zwyż

Sklepy
!składy)

z komornem

wyżej 1200

mkn rożn,e
oraz hotele

Budynki
fabryczne

i Doroiesz-
czenia w

takich

budynkach

1-- 123 0.24 0,30 0,38 0,42 0.58 0.79

2--t 246 0.48 0.60 0.72 0,84 1.16 1.58

3;t369 072 0.90 1,08 1,26 1.74 2.37

4 s=ss 4.92 0,96 1.20 1.44 1.68 2,32 3,165t 6,15 1.18 1,50 1,80 2.10 2,90 3,95
6 =S 7.38 1,42 180 2,16 2,52 3,48 4.74

7T 8,61 1,66 2.10 2,52 2.94 4,06 553

8 984 1.90 240 2,88 3.36 4.64 6,32
9 T 11.07 2,14 270 3,24 3,78 5.22 7,11

10 12 30 2.34 3.00 3,60 4,20 5,80 7,90
11 =s 13,53 2,58 3.30
12= 1476 2.82 3.60
13s= 1599 306 3.90
14T 1722 3.20 4.20

15 18 45 352 450
16 19 68 3,76 480
17 20 91 400 5.10
18T 2214 4.24 540

19 23.37 448 5.70
20 24 60 4.68 600 7,20 840 11 60 15.80

30 36 90 702 900 10 80 12.60 17 40 23.70

40 49 20 ,936 12 00 14 40 16,80 23.20 31 60

50 61 50 11.70 15 00 18 00 21.00 29.00 39 50

60 73 80 14.05 18 00 21.60 25 20 34.80 47.40

70 86 10 21 00 25 20 29 40 40 60 55 30

80 98 40 24,00 28 80 33 60 46.40 63 20

90 110 70 32 40 37 80 52.20 71 10

100=12300 36.00 42,00 58,00 79,00

Uwaga: Od 1 stycznia 1925 r. co kwartał komorne wzrasta o 6 proc, podgfca
wowego komornego. Optatv dodatkowe narazie mszczę obowiązują.

Sublokator płaci za przedmiot naimu bez urządzenia domowego za całość lub

odpowiednia część naiwyżei o 3’9 0, z urządzeniem domowem najwyżej o 105? 0 od opła­
canego przez lokatora, oprócz tego zaświadczenia t. j. za wodę, kominiarza i t. p. odpo­
wiednie do zajmowanej ubikacji.

ś. p. z Basków

zasnęła w Panu licząc

ta s-ta ii

Pogrzeb odbędzie się dnia 9 sty­
cznia br. o godz n e 14 z domu żałobv
B eląwki, ulica P- niatowskiego nr.

na nowy cmentarz.

561) Mąż i dzieci.
Msza żałobna odbędzie się również tego

dnia o godzinie 7,30 w żapiiey na tsielawkach.

Pożywne
obiadu

(’d godz. 12—4 po 50 gr.
Dla abonentów zniżka
u!. Śniadeckich nr, 37.

441

flprawg Książe

bibliotecznych od naj­
skromniejszej do na j w y­
kwintniejszej, po cenach

przys’§onych wykonuje
introligatornia Dzienni-

I ka Bydg. Poznańska 30

Najniższa ceny Najdogodniejsze warunki

udziela

PP. Urzędifłcom i Kolejarzom
m, Bydgoszczy i prowincji

Fabryka B^ano^ó 4
Za okazaniem legitymacji z fotografią sorze-

dajemv towary nasze na ratv rzv wołacie od:

1 leżanki
1 materaca
1 kanapy
1 spirali

S.­
S,-

10.-
5__

1 szaty 10.-
1 bieliżniar,i 10.—
1 stolika nocn. 5.—

1 kuchni 30.-
Odwozka do domu w mieście bezołatna. (401

Wyjeżdżając jako ootant niemiecki na stałe

do Niemiec, poszukuję obeznanego z warun­
kami na terytorjum Prus Wschodnich naj­
chętniej obywatela niemieckiego, ktń- mi

ułatwił lOp tamże feiośti
ewtl. bvł ( omocny przy założeniu orzedsiębiorstwa
handlowego lub przemysłowego. Gotówka nie­
potrzebna. Za pomoc skuteczną sowicie wy­
nagrodzę.

Zgłoszenia skierować do (451
Gustaw Brśickner, Białystok, Hotel Ryc.

;iEumGosfti

zamawiać można w następujących
agenturach:
MIASTO:

W biurze ,,Ex press" Drży u!

Jagieli,’ńska 70, i

Przy dworcu
Gdańska 2.
Gdańska 37
.Batorego 3 (Poststrasse)

,,Goniec Inwalida" Jagiellońska 56,
,,Goniec Inwalida" Dworcowa 52,
Radna, Aleje Mickiewicza l,
Schott Bocianowo 18,
. Polonia41 Bocianowo 21
Goc, Bocianowo 21.

Weyna. Bo( janowo 26.

Bojakowski, Bocianowo 28,
Faro’c”’c’r; Chocimska 2

Cywiński. Chocimska 4
Krżfżac;.-j’- Chrobrego 3
N?emczewski Chrobrego 18

Maciejewski. Długa 63.
Krasiński Dworcowa 51
Lewicki. Dworcowa 17
Kriese. Gdańska 8
Id?lk-"WRlC Gdańska 16/17
Chytmańsfcł Gdańska 85
pSrorwye.t-5 f-HfłlSfit?-a ?l

Owczarek, Gdańska 75c
Panoowski, Gdańska 84.
Sawicki. Gdańska 94.
S?otewski Gdańska 102

Komperda, Gdańska 114.
Kochański, Gdańska 117

Wegner. Grodztwo 27a
]yPrt-ptęlrj Hpimańska 3.

Berg. Kaszubska 33
Januszewski, Herm. Frankiego 4,
Jakuszkowta ,, Jagiellońska 6,
K’cłczyńskl, Jagiellońska 72
Donseracki. Jagiellońska 35d.
Florczyk Królowej Jadwigi 7s
Majews?a Kujawska 14
Obiezińskl Kmawska 17.
Bogusławski. Kujawska 17.
B LeńskL Kmawska 47.

Opałka Kmawska 62.
Węglars"’t Kujawska 71,
Gszyński. Kujawska 94,
Grzems”’l Lubelska 1.
Kociński Łokietka 5,
Sumiński, Łokietka 16.

Cieślewicz, Mazowiecka 8.

M;k(--’aSozak, Mazowiecka 41/42.
Kamiński. Nowodworska 12

Zomkowski, Nowodworska 15, lift?
Szczepaniak, Podgórna 11.
Gordon Podgórna 12
Krz-c^r-ńc ; Pnde’órze 40.

Sfa}ek Plac Piastowski 11
Walczak Plac Piastowski 13
Strrszyk Plac Poznańsk’ 11.
Trafas Pla, Poznański 12,
Lewandowski, Plac Poznański 15,
Krowicki. Plac Poznański 19.
Jann-,ski Pomorska, 14

Kno!l, Pomorska 18/19.
Chudy Pomorska 42
LewfckS Promenada 33.
Kie’nert Racławicka 16
Michalak Racław’cka 21
Nawrocki Rycerska 5
Kohnke Rycerska 11
ZielechowskL Rycerska 17, ,

Racbuta Rycerska 24
Molenda. Sienkiewicza, róg Zduny.
WTzes?czyńs"-L Sienkiewicza 13
Pł!’szek S’enk’ewicza 23
ppcnnan ę;43
SaBan Siomieradzkiego 7.
Zaremba Sieroca 3
Confynins nast.. Sieroca 21.
P,,TnWRlr’ śr. nrjpckich 11

Fosń,dowskt Śniadeckich 15/16
Preus. śmadeckicb 15/16
P"’dreekf Sniadeck’ch 21

Majak, Śniadeckich 27,
Korrtnrtd °.wińskipgo 7

Brzozowski, Świecka 14
waGęoka, Stary Rynek 5-6.

KrnszczyńskŁ Sw Trójcy 12a
Cesarz. Św. Trójcy 22a,
Piwecki Św Tróiey 27.
Gierczak Toruńska 102
Kazn bowski, Toruńska 145.
Kiliński Toruńska 155
Makows’:l Warszawska 4.
Sot’owcz^k. Warszawska 24,

Kasza, Wiatrakowa 9.
Fac. Wileńska 8
Brząkała Zygmunta Augusta 11
Maliszewski. Zygmunta Augusta 18.

WILCZAK.

Stankiewicz, Nakjeiska 11,
Palaczyński. Nakielska 14.

Boberstein, Nakielska 54.
Marchlewski. Nakjeiska 73,
Starzyński Nak elsiia 85

Kukncki, Na Wzgórzu 21.

.,Polonia" Ma!borska l,
Grenda. Malborska 2
SobockL Malborska 8.

DIużyńskŁ Malborska 9
Sołtysiak, Malborska 24.
Matias. Różana 12.
Matjas. Różana 12.

Ksłąźek. Różana 17,
Sikorski Stefana Czarneckiego 4,
Andrzejews-i Stefana Czarneckiego

Smnge. Ułańska Wilczak
Bossa Wincentego Pola 11
Jarosel Wysoka 21

Pochopień. Wysoka 30

OKOLĘ
Zirka, Chełmińska 23,
Chmara. Berlińska 7.
Trencbel. Berlińska 23,
Arentow?cz. Berlińska 86
Gfrszewski. Berlińska 21.
Bnkolt Berlińska 91
Bnrdeiski Berlińska 94.
Monetowa Berlińska 55
Niemczewski. Berlińska 102
Paw’ewicz Berlińska 73
Urbanowski Berlińska 69
Woli. Berlińska 62.

Styczeń Berlińska 93.
Doege Błonia 10
Lisiecki Berlińska 94
Reefc. Berlińska 85
KaPtowski Długosza 5.
Bocb Jackowskiego 13,
F Jóżwiak, Graniczna 11
Knebe. Jackowskiego 14.
Kurtkalc. Jasna 11
Klata 1 S.ka, Jasna 13.

Ipneweki, Jasna 13

Ogórkowski Jasna 16.

Budzyński. Jasna 23.
Rozmarek. Łokietka 8a

Borowiak Śląska 4
Łasa Stara Szkolna 12

SZWEDEBOWO.

Sikorski, Dąbrowskiego 11,
Stachowiak, Konopna 24.
..Polonia1! Księdza Skorupki i
Dąbrowski, Księdza Skorupki 24

Ba!ka, Księdza Skorupki 109,
Blnm, Leszczyńskiego 2.
Kwiatkowski Leszczyńskiego 11,
Zembikowa. tfrła 18
Kowalkowski. Orła 62.
Seehaier. PekDa 1.
Koczorowski Strzelecka 10.
Spółdzielnia 16 polko ułanów,
Hercberg, Szubińska 8,

Rcek Szub ńska 10
Koszcząb Szubińska 14,
Mazurkiewicz. Ugory 26

Daron, Ugorv 40

SZRETERY.

Kwiatkows?ii Promenada 68

Lewicki, Promenada 33, Szretery.
BIELA WKI.

Lange Leśna 23.
Marcinkowski. Poniatowskiego l,
Mączyński. Senatorska 42.
Naruszewicz, Senatorska 42,
Bnjny, Stepowa 7.

BIELICE:

Grylewicz. Bielicka 48.

CZYŻKOWKO
Brzoza Berlińska 20
Bolbieska. Berlińska 25.
Antoni Siaboszcwski. Berlińska te,
Wegner Berlińska
Jaremba, Grunwaldzka 86.
Sikorski i Twardowski, Grunwaldzk’a

RUPIENICA

Purchla, Glinki 54

MIEDZYN

Kamiński, Nakielska 7,
Dykas Nakielska 12
DombkowskŁ Nakielska 20.

WIELKIE BARTODZIEJE.

Wiśniewski, Fordońska 76,
MAŁE BARTODZIEJE.

Fitzner, Bełska 15

FORDON,
W Matena, Fordon a/W.
Plotka, Fordon.

SOLEC.

S. Masłowski, drukarnia 1 księgarnia
WYRZYSK

Wende. Księgarnia Polska

NAKŁO,
Malicki

SKULSK (Ziemia
Stanisław Kowalski.

SĘPOLNO:
Szkopek, Rynek,
Suchotnski Sępólno.

KAMIEŃ:
Pnterezak.
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I Napisów wiersz tłusty 20 groszy, każde dalsze 1
słowo 5 groszy. 5 cytr z= 1 słowo,

B ?.w.z.a = każde stanowi 1 słowo.

OGŁOSZENIA DROBNE. I
’

Ogło zema w ęksie pod siniej ,zą rubryką oblicza się na milim 0 10O% dro żel.

Dla poszukujących oosady 50 % znizki.

Drobne ogłoszenia orzvi nuie się do godz. 1t |
nrzed południem.

J ’uszerka
porady zamówienia, ul,
Dworcowa 90, II. ptr.

127520

Aliusnerlta
przyjmuje zamówienia
i udziela posady. Osso­
lińskich 11 I ptr. 512

Dyskontuje
weksle kupieckie, żyro-
wane przez bank lub

poważna firn,ę Oferty
z podaniem stopy pro­
centowej składać do Dz.

Bydg. pod ,.Solidne".
516

Hafty
Richellieu i kolorowe po
przystępnych cenach i

rysuje wzory. Łask. of.
przvimuie T. Gnioiów-
na. Racławicka 2 3 I n.

prawo (191

Pracownia.
przyjmu )e damska i
dziecięca garderobę po
nisk. cenach. Udzielam
także kursu kroju. Mę­
żatki mogę w godzinach
wieczorn\ch brać u

dział. 2 panny mogą
się jeszcze zs;losić do

szycia. Ul. Kwiat, wa

7a. II ptr. lewo. 62

A’o?ra otwarta
Śrótownia i Sieczkarnia
Nowy Rynek 3 w pod­
wórzu śrótuje każda
ilość zboża ni poczeka­
niu po cenie umiarko­
wanej. Prosimy zważać
na adres Nowy Rynek 3
w podwórzu.

’

(579

SS mórg
pszennej ziemi przy
mieście, dom z 5 pokoi
inwentarz 21 O( 0 ziot.
60 mórtr przy Byd­
goszczy iO 0 Ozi. Szarek.
Dworcowa 90. ;586

Na spnseriaś
7. powodu wylazdu: dom
z 2-morg. ogrodem owo­
cowym za 4.000 zf. Zgł .

A. Sienkiewicz, ul. Po?d­
"górna 25. ”

(554

Na snrzednż
dom 4 mieszkania po
? pokoje i kuchnia,
światło elektr. wodociąg,
5-6 morgów ziemi ogro­
dowej. Polowe ceny
może pozostać na hipo­
tece. Kordana. ul. Bar­
tosza Głowackiego 7.

(578

Skład
kolonialny z urządze­
niem, tow’arem i przy­
ległem mieszkaniem, z

powodu wyiazdu bardzo
tanio na sprzedaż A-
dres wskaże Dz. Bydg .

(558

Pewna egzystencja!
Dobrze zaprowadzony
skład skór wraz z war­
sztatem cholewkarskim
(3 maszyny) w Grudz ą-
dzu w śródmieściu.z wol-
nem 4-pokojowem mie­
szkaniem z wszelkiemi
wygodami jak: telefon,
’azienka i t. d., zaraz

lub później ha sprze­
daż. Oferty: Agencja
Wschodnia, Grudziądz,
Rynek 10, pod ,,Pewna
egzystencja". (452

Skład
kolanialny staro zapro­
wadzany w centrum
miasta zaraz na sprze­
daż. Gdzie? wskaże Dz.

Bydg. (585

Na sprzedaż
fortepjan. Gdzie? wska­
że Dz Bydg. (570

maszyny
do szycia pierwszorzęd­
nej jakości z długoletnią
gwarancją także na do­
godnych warunk. spła­
ty po cenach konkuren­
cyjnych zawsze w wiel­
kim wybcrze na składzie.
A. Waste ewski, Dwór
cowa nr. 15 a, (563 |

(Idiie
kupuje się najkorzvs(niej
zdr wą sucha sieczkę,
czysto żytni srót, di bo-
rewa osoę i siano? No­
wy Rynek 3. w rodwó
rzu. Jedna próba każde­
go o tem przekona. (582

Futro
damskie, śliczny okaz,
czerwony plusz nortje
ra i obrus tanio na

sprzedaż ul. Tucholska
nr. 1 I ptr. lewo. (56S

Pianino
pierwszorzędnej firmy
zagranicznej sprzedam
natychmiast.Gdzie,Wska
że Dzień. Bydg 523

Daszyny
do szycia, najlepsze fa­
brykaty, przy dogodnej
spłacie i malej wpłacie
oraz naiychmiastuwej
dostawie w dom. Stare
maszyny zalicza, sę do

wpłaty. R. Janicki 1 Syn,
Bydgoszcz, ui. Śniadec­
kich 2u. 524

niłk
roczniak tanio na sprze­
daż ui. Jezuicka 12 w

podw. ptr. prawo. 532

Honie
stare i młode 1 źrebiec
70 zł, na sprzedaż albo
na zamianę. Podgórna
nr i. 553

mleczarnia
lub dostawca mogący
dostarczać większe ilości
mas!a niesolonego, de

serowego w beczkach po
konkurencyinych ce­
nach, poda swoi adres
i warunki do Składu
mas!a Ktaków, Szpita -

na 21. 1464

Kupię
sieczkarnię, kierat, kro­
wę. ki zę Wia"łom Sień
kiewjcza 44. Gospodarz.

(517

Kupię
nieruchomość, wpłacę
3300 zł. Zgł. do Dzień.

Bydg. pod ,,Nierucho­
mość". "27

łfcyto
i słomę w każdej ilości

po cenie dziennej ku­
puje Sieczkarnia i Sró-
townia Nowy Rynek 3,
w podwórzu telef. 1452.

. 578

Szkoła śpiewu.
Lekcje śpiewu (metoda
włoska). Ustawiam głts
w dwóch latach do oper
i operetek. Prof. K Su-
choświatowa, Gdańska
nr. 134 I (wejście do ho­
telu). (477

T’-klasista
udziela korepetycji do

niższych klas oraz przy­
gotowuje do gimnazium.
Łaskawe oferty pod ,,M"
do Dzień. Bydg . (446

Lekcje
gry filmowej i scenicz­
nej rozpoczęto. Otwiera
się specjalny kurs dla
dzieci. Zgl . przyjmuje
sekretariat Bydgoszcz,
Zamojskiego 21 II ptr.
lewo. (412

Na mandolinie
w krótkim czasie wyu­
czam dobrze grać. Zgł .

od 5-7. Jackowskiego 2.
ptr. prawo. (548

Danie
mogą w 14-dniowym
kursie wyuczyć się pra­
sowania bielizuy sztyw­
nej i wszej innej w ten

zakres wchodzącej. Go­
dziny podług życzenia.
Śniadeckich 15—16, II p.

Haftu
uczę, rysuję wzory. Bo­
cianowo 22, U. ptr. pra- i
wo,

"

(27634 i

Somotw prawnej
w sprawach mieszkaniowo-spornych, podatkowych,
cywilnych i karnych I rad praktycznych we wszel­
kich kwest}ach iywotnych udziela oraz przyjmuje
wypracowanie wszelkich wniosków, listów, kontrak­
tów najma i dzierżawy, statutów dla towarzystw itd.

Biuro ,,WAP" ul. Gdańska 162, II. ptr.
Telefon 1429. (obok Hotelu ,,pod Orłem"), (488

CcaScn mówi
o ju rzejszej pretn ’erze
w SCflmle KrtstfaBl
gdzie wyswetlaó będą

Ono Twdlsf

g Życie fteai ligsSi
i utrzymanie dostateczne osiągnąć może

ciefsxg twspólnift iicarffoa%
przez udział w przedsiębiorstwie nowocze-

snem. Tytko reflektanci z gotówką od 10

tysięcy zł Zgłoszenia piśmienne do ,,PAR11

Bydgoszcz, Dworcowa 72 pod nr- 409 18

Mrashao PO’Olice
poczta Nakłc-NoteC

sprzeda w drodze subnWsjl następujące
drzewo sosnowe z ciecia zimowego z

roktt 1924 25:

Los I rewir Piętaez oddz 43 = 528.55 m3
(II ki. 86,50 mł III kł. 29723 m3 II kl.
144,82 m3. O ilegtośd od kanału Bydgo­
skiego ca 21/, kim

Los II rewir Kaźmierowo, oddz. 67 ==

478.64 m’ (I kl. 31 46 m8 II kl. 248,48 ms

III kl 174.74 m3 IV kl. 23 96 m’). Odleg-
jos’d od Kanału Bydgoskiego ca 3 kim.

Pisemne oferty w zamkniętych i zala­
kowanych kopertach, z napisem ,,Subrtiisjau
przes!ad należy do Nadleśnictwa lub wrę­
czyć osobiście do dnia 19 Stycznia 1925 r.

do godz. 10’j przed not Otwarcie ofert

nastą .i o 11 w lokalu Administracji w

PotUliCach. Oferty winne być wniesione
za 1 m8 za poszczególny los w złotych i
dziesiątkach złotego wraz oświadczeniem,
źe reflektantowi znane są miejscowe wa­
runki sprzedaży i że takowym poddaje się
bez zastrzeżeń.

Nadleśnictwo zastrzega sobie ewentl.
małe różnice w masie i zatwierdzenie kupna
przez administrację Majętności Potulice.

Uwaga. Kupującemu daje się sposo­
bność przetarcia zakupionego drzewa
w miejscowym tartaku.

Bliższych warunków sorzedaży udziela

Administracja Majętności Potulice p.
Nakło, tel. nr. 76. ,59,

POSADY
FFicrtacze

do wiercenia szczotek
na akordową pracę mo­
gą się zgłosić. Śniadec­
kich 45. (500

D%iewate,ta
do naciągania szczotek
na akordową robotę mo­
gą się zgłosić. Śniadec­
kich 45. (499

Uczennica
do składu papieru po­

trzebna. Bydgoszcz,
Gdańska 149. (58q

Służąca
potrzebna, Dworcowa 29

(557

Służąca
do wszystkiego potrze­
bna u gospodyni Pod
Blankami 13, I p, (556

Dziewczę
do posyłek może się
zgłosić. Stary Rynek 21.
Skład zegarmistrzowski.

(559

Stursza
uczciwa dziewczyna po
rrzebna zaraz. Wiadoin

’. Gdańska .65, (5M5

Przychodzę
zaraz i wykonuję wszel­
kie prace tapicerskie
dobrze i tanio. Szulc.
Chełmińska 20. (535

Gospodyni
dzielna, znająca się na

gospodarstwie domo­
we ra w większym ho­
telu, poszukuje posady
zaraz lub od 1. II. Zgł .

do Dzień. Bydg . pod nr.
,800". H (498

Portjerstwa
Doszukuję w dużym do­
mu lub wili Posiadam

jaknajlepsze świadec­
twa i rekomendacje.
Łaskawe oferty uprasza
,,M. Si" do Dzień. Bydg.

(480

Biegła
maszynistka z praktyką,
obeznana z pracą biuro­
wą, poszukuje zaraz lub
od 15. I. posady, oferty
pod ,,A. N." do Dzień.

Bydg. (505

Stenotypistka
pisząca biegle na ma­
szynie, z praktyką po­
szukuje zaraz lub od
15 I. posady. Oferty pod
nr. ,,?O" do Dzień. Bydg.

(564

porządnych rodziców
oregnie się wyuczyć cu­
kiernictwa w Bydgosz-

; czy lub okolicy. Woro­
nowicz. Witoslaw pcw.
Wyrzysk. 478

Butipio irana
nauczvcielka z wyż=zem
wykształceniem ni-da
wno pi wróciła z Pary­
ża; język,: polski, fran
cuski niemiecki angiel­
ski. muzyka, rysunki,
poszukuje p ,sady tub
lekcy i. Z Promenady
Wesoła 14, I piętro. (47j

Urzędnik
zredukowany, były po­
wstaniec wikp. poszu­
kuje od1 II. 1925r ja
kiejkołwiekbą iż posady.
Zgłusz do Dzień. Bydg
pod .,632". (42d

Drogerzysta
dz elny w swym zawo­
dzie. poszukuje oosady
kierów ni zej na dobrem
i stałem sianowist,u.
nactiętniej w ptzedsię-
biorstwie hurtuwem Of
pod ,Drogeizysta" do
Dzień B\dg. (461

Podróżą ący
dobrze zaprowadzony
poszukuie zas ępstwa
Of do Dz Bydg. pod
,,Zastępstwo" 583

!łzie!nn

praczka i prasowaczka
przyjmuje bieliznę do
domu i poza domem.
K. Drupikowska, Nowo
dworska 10 ,?75a

Panienka
chcąca s,ę wyuczyć kra-
wiecczyzny poszukuje
posady jako uczennica.
Of. ul Gdańska 65. 514

Książkowa
umiejąca pisać na ma­
szynie, znająca steno

grafję, biegła w ięzyku
polskim i niemieckim,
poszukuje posady j;,ko.
piczątkująca. Zgłusz, do
Dzień. Bydg pod ,,554".

Ks.ążkowu-
Bilansistkaz kilkuletnią
piaktyką, pisząca także
biegle maszyną poszu­
kuje odpowiedniej po­
sady od I lutego 1975
Zgłuszenia pod i. S do
Gońca Inwalida Jagiel­
lońska 56 (567

diody
inteligentny muzyk, vlo-
iinista i kornet poszu­
kuje posady w wojsko­
wej orkiestrze Łask. of. i

pod ,,A. B. 20" do Dz
Bvdgosk. (576

DZIERŻAWY

Dzierżawa,
240 mórg, ziemia dobra
średnia, inwentarz żywy
i martwy, zaraz do od­
stąpienia za cenę 10 tys
zł,. Na odpowiedź 1 zł.
Piasecki, Dworcowa 80

Piekarnia
w pełnym biegu, w mie­
ście pow. zaraz do wy­
dzierżawienia Zgłosz.
przyjmuje M. Kamiń­
ski, Szubin. (572

Płac
dla handlu opałem,
składnica budów analub
dla podobnego przedsię­
biorstwo w centrum

miasta, z pierwszej rę­
ki na dłuższe lata do

wydzierżawienia. Zgł.
Krzemień, ul. Garbary
nr. 27. (460

MIESZKANIA’’";-,i.- ?-"
3-4 pokoje

z komfortem poszukuję.
Czynsz wedle umowy.
Oferty pod ,,Tysiąc" do
Dz. Bydg. (510

Af—3 pokoje
z kuchnią poszukuje bez­
dzietne małżeństwo w

śródmieściu Oferty du
Dzień. Bydg. pod ,,1234". |

Wydzierżawię
4 pokoje i kuchnią z

komfortem i 2 pokoje z

kuchnią Wiadomość
Hermana Frankego 3.
Gospo tarz, 516

Poszukuję
mieszkanie 4 5 pokojo­
we ewtl zamienię 2 po-
kotowe na tacowe Of.
do Dz Bydg. pod ,,Sty­
czeń". "462

mieszkania
prywatm go wysoki par­
ter lub I piętro, 4-5
pokoi z kuchnią, z wy­
godami, poszukuje dla

swej rodziny zamieszka­
łej w Bydgoszczy za­
miejscowy adwokat wiel­
kopolski Zgłusz pod
,,Adwokat1 doadministr.
Dzień Bydg. ’476

mieszkanie
2-3 pokoi poszukuje
zaraz wprost od gospo­
darza. Czynsz podług
ugody. Of. pod ,,X9(I61
do Dz Bydg (232

Piinei
Młode małżeństwo po­
szukuje m_ieszkania od
2—3 pokoi w oorzadnem
domu frontowym zelek-
trycznem św’ailem Zgo­
dzi(ł,y się na płacenie
wyższej dzierżawy. Da­
my chętnie części .wo

wynagrodzenie. Pism,
zgłoszenia do ,,PAR"
Dworcowa 72 pod ,.No­
wożeńcy. 587

Uczciwa
rodzina poszukuje port-
jerstwa z mieszKaniem.

Gferty pod ,.Portjerka"
do Dzień. Bydg . (539

I POKOJE

1-2 pokoi
dobrze urnebl. dla 1 pa­
na iup dla bezdzietnego
małżeństwa z używa­
niem kuchni od 11. 25.
do wynajęcia Śniadec­
kich 49, I piętro lewo.

540

2 pokoie
umebl. z kuchnią do
wynajęcia. Zgł . do Dz

Bvdg. ood ,,A. W." 522

Pokój
na 2 osoby zatazlubod
15 do wynajęcia ul. To­
ruńska 177 pir. (521

Pokój
umeblowany do wyna­
jęcia. Śniadeckich 31
ptr. prawo. (53u

Pokój
umebl. do wynajęcia,
ul. Jagiellońska 37, tyl­
ny dom ptr. lewo. 538

Pokój
umebl. do wynajęcia.
Garbary 10 II ptr u

Gross. (534

Pokój
dla 2 panienek zaraz

Jub od 15 do wynajęcia
ul. Krakowska 6 11.

(520
2 pokoje

do wynajęcia, A. Wy­
rzykowska, ul. Dr. Emi­
la Warmińskiego 14.

(544

2 pokoje
z kuchnią na dobrych
warunkach poszukuje
Czajkow-ski. Wołyńska2

552

Pokój
dobrze umeblowany, w

lepszym domu front,o­
wym. dla inteligentnego
pana lub pani do wyna
jęcia przy ul. Sienkie­
wicza 43, Ił piętro pr. !

(545

z utrzym; niem dla 2 lub
1 f.ana do wynajęcia.
Kordeckiego 35 111 p, 1.

"551

Pokój
dla pana zaraz do wy­
najęcia. Ul. Pomorska
49-50, lewo. (534

5 Pokój
umeblowany do wyna­
jęcia Gdzie, wskaże Dz.

; Bydg. 566

- Pokój
skromnie umeblowany
dowynaięca Chwyto-
wo ’O Wołłkowa 573

Panów
w celu mairvmcnjatnym
o’ szukuje dla wdowy lat
36 pos edzcie ki aoieki,
dla wdowy, 1 osiedz. drO-
gerji, dla ,anny, rbej nu-

jacej dobrze za rowadzo-
ną praktykę dentysty­
cznąwK-twrah,d’a

z łnszenie przyjmuje
Jsze!a Klonrcka, Bvd-
m szcz, ul Gdańska 41.
II. p. 591

Kawaler

sympatyczny akademic­
kie studia, posiadający
w"a=ne gos oda stwo z

mieszkaniem 5-pokoio-
wem umeb. pracuje jako
publbysta. pragnie za-

nvm Gotówka zamiast

wyprawy pożądana ce­
lem kupna inwemarza.
Brzóz ski, Restante Na­
kło. 1.531

Soólnika
z większym kapitałem
do bezkonkurencyjnego
interesu poszukuę li­
stownie pod ,,Pian do
Dzień Bydg. "518

Spó!niczki
do interesu z kapitałem,
mogą być także rozwód­
ki i wdowy bezdzietne.
Ożenek nie wykluczony.
OfdoDzknBydg p,d
,,J. N" 59

3000 af.
pożyczki udzielę tylko
większym 1 rzedsiębior-;
stwom na weksle mie­
sięcznie za odpowiedział-"
nem żyrandem. Of. pod
,,Wypożyczę" do Dzień.

Bydg. 1533

3000 zł.
dam pod pewne zabez­
pieczenie. Zgl do Dz.

Bydg pod ,125". (586

Który
szlachetny obywatel po-i
życzy urzędnikowi na

stałem stanowisku 200
do 300 złotych za wyso­
kim procentem na 2 lub
3 miesiące. Łaskawe

oferty skierować do Dz.

Bydg. pod ,,Terminową
odpłata" (430

IOOO zł. I

poszukiwane Wysokie
wynagrodzenie. Krótki

,,Express ". 168I

3.000 zł.
wypożyczę razem lub
częściowo za sol id nem

zapewnieniem Oferty
z podaniem warunków
pod ,,555" do Dz. Bydg.

(5?5

Proszę

karnej nr. 18 i miat na

Dzień. Bydg. 463.

’4gubtOno

Nieporozumienie
pomiędzy mną a Wik-

torją Nadolną ninte ,szrna

odwołuję. Joanna Ski-
bicka. (501I-,.,r,. ,i,,, u wiwzniumif

Dokunnenta
wojskowe na nazwisko(
Paweł Otton unie w ał
niam. kń
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Napisowy wiersz tłusty 20 groszy, każde dalsze

słowo 5 groszy. 5 cytr s= t słowo,
i,w,z,a = kfi2de stanowi 1 słowo.

OGŁOSZENIA DROBNE.
Ogło-zenia W ęksie pod niniejszą rubryką ob!ici.a się na mil!tn o lOO)o drożej, j§

Dla poszukujących posady 50 % znizki.
Drobne oąłoszenin ;rżyj muje się do godz. 1C

przen południem.

Bcradee orawny
z długoletnią praktyką,

załatwia wszelkie,
choćby najtrudniejsze
sprawy karne, cywilna,
spadkowe, hipoteczne,
kontraktowe, spólkowe,
najmu, podatkowe itd.

St. Banaszak

Cieszkowskiego 2.
Telefon 1304. ns?i

każdym razie
szukając kupna domu,
fabryki, majątku zgłosić
się do S. liuszkowskiego,
polsko - amery kańsk iego

biura pośrednictwa
ul. Hermana Frankego
nr. la. lei. 885, (3978

Z powodu
likwidacii jest jeszcze
dużo różnych mebli uży­
wanych okazyjnie na

sprzedaż. Dowiedzieć
się mcżna Kościelna 5,
Polska Centrala Han­
dlowa 377

Paczność !
Niniejszem mam za­
szczyt zawiadomić Szan.
Publiczność, że otworzy­
łemwdniu8.I25r.
Warszawską pra!niębie-
lizny damskiej i męskiej
przy ul Kościelnej 17.

Ceny konkurencyjne.
Polecam się łask. wzglę­
dem Szan. Publiczności.
Z poważaniem Norina-
gic|. (467

Gospodarsiwo
52-morg., w tem 12 mórg
łąk;, dom 4 ookoje i ku­
chnia, zabudowania go­
spodar,ze masywne i w

dobrym stanie, inwen­
tarz żvwy i martwy, za

cenę 5 000 zł. Piasecki,
Dworcowa 80. Na od­
powiedź 1 złoty.

Maszyna
Singera do szycia cho­
lewek w dobrym stanie
na sprzedaż. Śniadec­
kich 6a (372

Przcwo
brzozowe ma na sprze­
daż Kukułka, Prędki
poczta Ciele (241

Gdy motor
nie pracuje! Dzwoń
17-71. Dzień i noc!

Instalacje e,-sktryczne.
Dziewuski, Błonia 22a.

(2(2.0

bomif
mieszkalne i ze sklepa­
mi oiaz wi!e i . sklepy
w najlepszej części Byd­
goszczy m sprzedaż,
n iższe wiadom. Grundt-
ke, Bydgoszcz, Pomor­
ska 48 11 (334

Pia nina
nowe czarne z pięknem
głosem sprzedaje Dom
handlowy, Śniadeckich
nr, 39 (lf9

ŚNA RATYj
Ubrania męskie - Płaszcze

damskie i męskie (22840
’

tojaffl Szolc, Sfop Si.

?1 Kazimierza 2, i

§| §oforce utgploitnff dam- |g
|| sftfe. i dbslccfęcc.1§

Rymarz
żonaty szuka posady na

majątku z ordynarją,
ma 11 letnią praktyk’ę
za sobą i posiada dobre
świadectwa Zał. pod
,.Rymarz1 do Dz. Bydg .

(361

Mężczyzna
lat 28, wykształcony,
w)ad język., długoletni
biura!’Sta szuka posady.
Branża obojętna. Ewti.

kaucja do dysp. Łask,
zgł, do Dz. Bydg pod
,,Ki". (459

Miody
czeladnik piekarski po­
szukuje pracy. Franci­
szek Kaczmarek. Dą­
brówka pod Unisia-
Wietn. (449

Pokój
timebi. z fortepianem
do wynajęcia. Sw. Jań-
ska 21. ptr. (35S

2 pokoje
z używaniem kuchni lubi
bez dla małżeństwa lub
2 pań fuanówi przy in­
teligentnej rodzinie na­
tychmiast do wynajęcia.
Chlopickiego 1. Wilczak.

Sirempel. (236

Pokój
umebl. z utrzymaniem
do wynajęcia. Sw. Trój-i
cy 12a I ptr prawo. (434

Pokój
na 2 osoby do wynaję­
cia. Gdańska 62 II ptr.’
lewo. (440

P. P . Kupcom
i Przemysłowcom pole­
ca Się długoletnia książ-
kowa-bilansistka do ze-

tawienia bilansów w

domu i po za domem

Zgł. ucr. Dod ,,Bilans"
do Dz. Bydg. (428

łbom
I-piętrowry, w tera skład
towarów niótkich. bar­
dzo dobrze prosperujący.
Do objęcia caiy dom, 5
pokoi i kuchnia wraz ze

składem, Cena 4 OOo zł.
P.asieki, Dworcowa 80.
Na odoowiedź 1 złoty.

Na sprzedażt
2 kuchnie, 1 szafa 1 sza-

fonierka, 1 stół. Hala-
siak, Sowińskiego llb.

101

’Baczność !
Dobrze utrzymane me­
ble zaraz na sprzedaż,
ul Dąbrowskiego nr. 15
I ptr lewo. (438

Parcele
leśna jak i wyręby (Gru-
bsnhOizschiage) będą
wzorowo przy możliwie

największem wykorzy­
staniu piędko sp)ano
wane. Dioese, Chocim
ska nr. l, 11 ptr. (471

Dom
Il-piętrowy w rynku, w

tem Z składy, nadające
się na hunowmę do ob­
jęcia i siHad i 4 pokoje
z kuchnią Cena 40.000
zł. przy połowie wpłaty.
Piasecki, Dworcowa 80.
Na odpowiedź 1 złoty.

Na sprzedaż’.
narzędzia do samocho­
du, świece dozaoa(ama
przyrząd do toczenia

gwintów (Kluppen) i in­
ne z powodu likwidacji.
Pettke, Turze poczta Ru­
koszyn. pow. Tczew. (438

Garbarnia
1 biaioskórnia, Byd­
goszcz, Okolę, Jasna 17.

Przyjmujemy do garbo­
wania wszelkiego ro­
dzaju skóry, które bę­
dą fachowo wykończo­
ne, poprawiamy złe wy-
gaibowane skory, wy-
rnieatamy surowe na

gotowe. Kupujemy skó­
ry lisie, kuny, tchórze,
wydry, zajęcze, cielęce,
owcze, kozie, płacimy
ceny dzienne, (2i524

iśotn
ze składem kolonjainym
i handlem węgla, 2U lat
w jednym ręau, z po-
wudu stosunków taun-

łijnych na sprzedaż- in­
teres z pomieszkaniem
zaraz wolne, U. Borow
ski, Trzemeszno i2allS

Motocykl
4’k KM, w dobrym sta­
nie tanio ua sprzedaż.
Kujawska 27 w podwó­
rzu. )503

Na sprzedaż:
warsztat mechaniczny
ślusarski w centrum

miasta Matejki 10. (256

Pracownia. 1271

pończoch i trykotów
przyjmuje zamówienia,
przeróbki i reperacje
tak sfeirów jak i deli­
katnych pończoch oraz

nadrabiam pończochy.
Szwederowo, Stroma 55.

Na sprzedaż
dom piętrowy, w do­
brym sianie, z piekar­
nią i interesem kolon-

alnym. Miejsce pierw­
szorzędne d!a piekarza,
w tem pół morgi ziemi
i ogród, gimnazjum w

miejscu. Interes z wol-
netn mieszkaniem zaraz

do objęcia. W iadomuść
w Dzień Bydg. (27s78

decymalna na sprzedaż
ul Śniadeckich 371 ptr.
lewo. (481

Sypialnię 389

dębowo lakierowaną na

sprzedaż. Cena 450 zł.
także na raty. Grun­
waldzka 110 stolarnia.

Ihwonki
elektryczne, telefony do­
mowe oraz instalacje
alarmowe zakładam i
naprawiam sumiennie
i tanio. Zgł. ,.Goniec
Inwalida", Jagiellońska
nr. 66 . Te! 1925 (394

K użnia
połowa, kowadło, dwie
dojne kozy i ostry pies
podwórzowy korzystnie
na sprzedaż. Wiadom.
Ukóie, Jasna 28. T ptr.
Reinke. (425

Na sprzedaż:
akcja z cukrowni Na­
kło. Adres wskaże Dz.

Bydg. i385

Zykł
maszyna młyńska na

sprzedaż Zgłusz Wileń­
ska 10. II. Kazierodek.

(-157

Krawcowa
z długoletnią praktyką
wykonuje p)aszcze fu­
tra i wszelką gardero­
bę poleca się do donn w.

Kościuszki 48. II. ptr.
prawo. 1491

Kestaurac ;ił
w dobrem położę-niu, na­
dająca się na lóżne

przedsiębiorstwa, jest na

sprzedaż Gdzie, wska­
że Dzień. Bydg . (412

Kana,rki
śpiewające w dzień i

przy świetle odda przy
cenach solidnych Rac­
ławicka 24 I ptr. prawo
Bocianowo. (383

Krawcowa
dzielna poleca się w

dom. of. do Dz. Bydg
pod ,,Dzielna krawco­
wa". (426

Skład
kolonialny i spożywczy
z towarem w śródmie­
ściu, do tego pokój i ku
chma z powodu wyjaz­
du zaraz na sprzedaż.
Łask. of. pod ,,494" do
Dz. Bydg . (494

Hafty (I54
Richellieu ;o przystęp­
nych cenach wykonuje
i rysuie wzory oraz u-

dziela lekcji haftu, ję­
zyka poisk , franc. i nie­
mieckiego. Łask of. do
Dz. Byda. pod .123l.

S,PRZEDAŻE
2 domki

z morgą ogrodu, wol-
nem mieszkaniem i fa-

bryeznemi iibikacjam
tanio na sprzedaż Cdań-
ska 40. I ptr. prawo.

489

Na sprzedaż
dom 8-pokojowy z tych
4 wolne. Warunki we­
dług umowy na miejscu
Solec Ku,br.aki, ut Pia­
stów M IAA7

Na spi’ietiait
mahoniowy pokój sto­
łowy, garnitur bambu-

suwy dubeltówka Sszes-
nastkaejektorami), biur­
ko damskie, stolik do
kart, cukiernica srebr­
na. sztuciec Siebrny,
serwis japoński, stuł dę­
bowy rozsuwany, ser-

wantka, książki !powie­
ści polskiej Oglądać od
. 1-3. Mazowiecka nr. l,
parter prosto. (294

Muszyna
do sieczki z 3 nożami i
wóz skrzynkowy na

sprzedaż. B . Konwalski,
Dworcowa 82. podw.

(441

Motor
(Drehstromi 11 P. S.,
małe używany, za 800
zl na sprzedaż Pettke.
Turza pucz Rukoszyn,
pow, lOhlŁ (48 i

HWCEB
Plącę

najwyższe ceny za skó­
ry lisie, kunie, wy-lry,
tchórze, owcze i wszy­
stkie inne. Garbuję skó­

. ry wszelkiego rodzaju.
Mąm zapas skór goto­
wych na sprzedaż. Byd­
goszcz-Wilczak, Ma l bor-
ska 13. (26181

LEKCJE

tfeafę
najnowszego kroju dam­
skiego po przystępnej
cenie w godzinach wie­
czornych. Więłłkcwa.
Chwytowo 10. v (439
-

.,-, -i....- ,i i.’- "---""

6fMfłenf
z Warszawy udziela ko­
repetycji d!a wszyst!kich
k!as. Konai skiego 4.

Orpiszewscy. (470

Udzielamy
korepetycji języka fćan

cuskiego i angielsk iego
do wszystkich kla’s i
lekcyj muzyki. Pa’-de-

iewskiego 38 part., 1-ip
kowscy,, i2i’59o

Gsoba
umiejąca gotować i pra­
sować sztvwną bieliznę,
pragnęłaby przyjąć miej­
sce od 15 stycznia. Zgł .

pod ,.O. J." do Dzień
Bydg. (364

(k H-!

Steper
potrzebny zaraz. A.Turz
Więcbork, Habera 2.

.4)0

Szoler-stehnacb

lub kowal. Na mniejszy
majątek potrzebny od
1 kwietnia rb. szofer,
któryby zarazem był
stelmachem lub też ko­
walem Zgłoszenia uprą
sza się z podaniem pre­
tensji pod ,,Szofer" do
Dzień. Bydg . (454

Krawcowa
która dobrze szyje i
chodzi do domw szyć,
m że się zgłosić. Linda,
Petersona 10. I. (404

Techniczka
w denlystyce poszukuje
od 1. II. lub później po­
sady. Zgł. pod ,,Tech­
niczka" do Dzień. Bydg .

(590
Pomocnika

zegarmistrzowskiego
zdomego w owym zawo­
dzie przyjmie zaraz na

stałą pensję. A . Maty­
siak, Poznań, Sw. Mar­
cin 9-10. (453

Miody
uczciwy energiczny męż
czy zna poszukuje biuro­
wego lub w ekspedycji
li and!, zajęcia. Przyjmę
rówuież inny rodzaj za­
jęcia za skromnem wy­
nagrodzeniem. Mam la

reierencję. Łask. of. do
Dz. Bydg . pod ,,Ener-
gja". (282

Podróżujący
na wyroby cukrowe i

czekolady, również do
inkaso z kaucją lub

gwarancją zataz potrze
bny. Of. do Dz. Bydg .

pod ,,Podróżujący na

cukry". (435

Przyjmę
posadę jako biurowy,
podwórzowy lub wage-
mistiz. Łask. zgł. do
Dz Bydg. pod ,,Er. Dz."

(261
Kołodziej

z własnemi narzędziami
na deputat potrzebny od
1.4.25r. wmaj.My-
ślęcinek poczta Byd-
g, szcz, Jaranowski. (370

Siodlarz
samodzielny poszukują
odpow miejsca celem
osiedlenia się. Zgł. do
Dz. Bydg. pod ,,F. Z."Czeladnik

piekarski młodszy dziel­
ny, który rozumie pra­
ce przed piecem może

się zaraz zgłosić J. Lin
da, mistrz piekarski,
Solec-Kujawski. (458

Panna
lat 30, umiejąca goto­
wać, szyć i prasować,
poszukuje zaraz odpo­
wiedniej posady. Zgłusz,
pod ,,Uczciwa" do Dzień
Bydg. (486Gospodyni

z dobremi św adectwa-
mi, obeznana z gotowa­
niem i prasowaniem
męskiej bielizny do wy­
ręczenia pani domu po­
trzebna zaraz. Zgł. do
Dzień. Byog. w kasie od
godz 4—6 po poł. (406

Ogrodnik
żonaty, bezdzietny, lat
25, znający się na plan­
tacji warzywnej, prowa­
dzeniu inspektów, pielę­
gnacji drzew owocow.,
zakładaniu ogrodu i leś­
nictwa, poszukuje zaraz

lub od 15 i. stałej po­
sady - tylko w Ks. Po
znańskiem. Na życze­
nie mogę świadectwa
nadesłać. Zgłusz, pod
,,W. W. O." do Dzień.

Bydg. (387

2 służące
odpow,ednie do gospo­
darstwa wiejskiego, po­
trzebne ?araz. Piasecki,
Dworcowa 80.

Chłopak
do pomocy może się
zgłosić zaraz. Bar An­
gielski ul. Gdańska 165.

(427
Chłopiec

iat 17, z ukończon. 2 ki.

gimnaz , poszukuje od-
powieduiegusajęcia Zgł.
pod ,,Młody" do Dzień.

Bydg. (363

Kucharka
do wszystkiego potrze­
bna dla pana. Zgl. fol­
wark Biedaszkowo. (482

TBiuralisłka
znająca dokładnie orzed-

mioty handlowe, poszu­
kuje natychmiast posa­
dy książkowej, kores­
pondentki lub kasjerki
na warunkach bardzo

przystępnych. Ł’iskawe
zgł. do Dz. Bydg. pod
,,H. Z." (332

Uczciwa
dziewczyna do dziecka
zaraz potrzebna. Sien­
kiewicza 55 I lewo. (436

t)ziewezynka
z lepszej rodziny do
lekkich prac domowych
potrzebna zaraz ui. Ciesz­
kowskiego 21. ptr. lewo.

(496 Chłopiec
lat 15 poszukuje od 1 lu

tego posady, gdzie by się
mógł wyuczyć za słu

żącego. Łask. zgł. upr
się. do Dz. Bydg. pod
, Służący", . (248

Chiopak
inteligentny młodszy do

posyłek dla redakcji po
irzebny zaraz. Zgł . w

adm. Dz. Bydg, J2O5

Poszukuję
dzierżawy gospodarstwa
rolnego około 75- 200.
Zgł. przyjmuje Wł. Wen-
da, Mąkowarsk powiat
bydgoski. (249

Uokalu
na warsztat stolarski

poszukuję. Of. do Dz.
Bydg. pod ,S. P. 80".

(378

Poszukuję
składu s przyległym
mieszkaniem wprost od

gospodarza domu. Zgł .

doDz. Bydgpod,Zmie­
szkaniem". (371

Piekarnię
wydzierżawię, ewtl. ku­
pno me wyk!urzone za

gotówkę. Zgł S. Rusz­
kowski, ul. Herm. Fran-
kego. la Te l, 882. (493

MIESZKANIA
Mieszkanie

3-4 pokojowe z kuch­
nią poszukuje zaraz lub

później. Of. pod ,,498"
do Dz. Bydg . (502

Mieszkanie
3-pokojowe słoneczne w

Inowrocławiu, zamienię
na 3—4 pokoj. w Byd­
goszczy. Ołerty do Dz.
Bydg. pod ,.Inowrocław"

(381

Mieszkanie
3 pokojowe z kuchnią i

ogrodem do wynajęcia.
Adr, wskaże Dz. Bydg.

(483

Zamienię
5 pokojowe pomieszka­
nie wśródmieściu na

6-9 pokojowe. Of. pod
, 6-9 pokoi" do Dzień.

Bydg. (445

Mlocie
małżeństwo poszukuje
mieszkauia 1 pokój i ku­
chni. Of. proszę nade­
słać do Dz. By;ig. pod
,,Młode małżeństwo".

4)8

2 pokoje
frontowe, słoneczne, u-

mebiowane, z wszelkie-
nai wygodami całudzien-
nem utrzymań em oraz

pokój dla dwucb uczni
zaraz do wynajęcia. Ui.
20 s ycznia nr. 10,1 ptr.
prosto. (372

Pokój
próżny, całkowicie re­
montowany, tylko sa­
motnemu lepszemu pa­
nu (pani) do wynajęcia.
Plac Piastowski 12, III,
di!ber. (487

Pokój
dla uczni gimnazjalnych
z całą pensją, opalem
ouraniem, niedrogo, ()­
pieką rodzicielska, do- j
ore odżywianie, konwer- ,

-

sacia francuska ewti
;.orepetycje. Z Proroc

,-ady Wesła 14 I piętro ;
tAZA 1

Pokój
umebl. do wynajęcia.
Dworcowa 51 II ptr.
prawo. (268

Pokój
elegancko umebi. do wy­
najęcia ul. Cieszkow­
skiego 21 ptr. lewo. (497

Pokoi
umebl. dla pana lub

panienki z obiadami za­
raz do wynajęcia Vo-
lerzyński, Jackowskie­
go 20. I . prawo. (397

Pokój
umebl. na I ptr. do wy­
najęcia Gdańska 54 (416

Pokoju
próżnego większego po­
szukuje Toruńska 122,’
Skubiś. (423

ROZMAITOŚCI

Uszczęśliwie
pragnę męża dobrego
ciiarakteru na stałem)
stanowisku. Liczę laĘ,
24, wesołego usposobień
nia religijna i gospoń
darna Łask. zgł. Dod
,,U. Rz." do Dz. BydgJ

i240

Kto
pożyczy 500 zł. na pół
roku na wysoki procent.’
Zgł. do Dz. Bydg. pod
,,N.N" (479

Pożyczki
2.000-20.000 zł. poszu­
kuję dla kupców za za-

bez Meczeniem hipotecz-
nem w dolarach. Łask,
zgłoszenia: Grundtke,
Bydgoszcz, Pomorska 43
II ptr- (335

W iększą sumę
złotych i dolarów mam

do wypożyczenia na wek­
sle lub hipoteki. Na od­
powiedź 1 zł. Oferty
pod ,,Włościanin 1003
do ,,Par", Dworcowa 7.

(414

Zgubiono
dnia 6 stycznia rb., ja-
dąc tramwajem z dwor­
ca do Placu Teatralnego,
portfel z 24 zt, różnemi
notatkami i paszportem
zagranicznym na imię
Bolesława Teodorkow-
skiego. Łaskawego zna­
lazcę oroszę zwrócić tyl­
ko papiery. nikomu nie­
potrzebne, na Jagielloń­
ską 13, I ptr (472

Przybląkal
się ostry pies Dober­
mana czarny, obcięte
uszy. Upr. się o odebra­
nie go. Kułasiewicz,
Babia Wieś, Tartak
Tri. (285

Wykaz
wojskowy na nazwisko
Kazimierz Witucki unie
ważnia się. (244

Unieważniam
wojskowe papiery na

nazwisko Czesława Pro­
kopa (418

Twardayóra.
CCi wiedź przesłałem
Płłi’ wskazany numer.
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W sprawie karnej przeciwko Huldzie

Blankenbein o wywóz towarów za gra­
nicę Państwa Polskiego wzywa się Panią
Huldę Blankenbein na rozprawę główną,
wyznaczoną, 48S

no dzień 2 lutego 1925 r. o soBz. 9 przed oot
przed I, Izbą Karną Sądu Okręgowego w

Bydgoszczy sala 18.

W razie nieusprawiedliwionego niesta­
wiennictwa, zarządzi się konfiskatę aresztem

obłożonych przedmiotów.
Bydgoszcz, dnia 2 stycznia 1925.

Ma rozporządź. Prokuratora pzy Sądzie Okręgowym
Domagała, sekretarz.

_ płaszcze
si!eprzemakaSne.

fFfflóce modne!

wyucza się każdy pięknie tańczyć w 12 go­
dzinach pod gwarancją. Dla początku ,i ą.ych
osobny kurs. Dla rsób starszych specjalne
lekc.je w kółkach i pojedyncze. Dla mło­
dzieży ceny zniżone. Łaskawe zgłoszenia
i zapisy od 10—12 i od 5-1 pop. w kanceiarji

sal. S ssmetcs ^tesh.iiss^

Szkoła taóeśw A. Tsilibacka.

Podziękowanie.

Puna de!eKtymi Efsnsroui
za wykrycie u nas przed 9 miesiącami do­
konanej kradzieży z włamaniem, w wysokości
9 miliardów mkp., słfdamy na tej drodze

najserdeczniejsze podziękowanie. (508

Gościeradz i Tryszczyn, 5. I. 1925.

Teonto Górska. Jńze? lotos.
v J

Ogłoszenie.
W dnia 17 stycznia br. o godzinie 11-tej przed

południem w kancelarii Nadleśnictwa odbędzie
się submisja na sprzedaż
e?ko?o 5.309 sw8 ehsaiyc sosnowychI około 7.3S9 m3 kopalniaków.

Bliższe szczegóły) w Rynku Drzewnym

Hndlesnictużs Pafisłwowe ti/ozmotto
53b) pow. Tuchola-Pomorze.

W czwartek, dnia 22 styczn!a r. b .

odbędzie się w

Had!etn!ct(ole PaAstcn. SSahroaic
poczta Jeżewo, starostwo Świeeie,

sprzedaż budo!co i żerdzi
przez submisję, a mian.:

z r. gospod. 1924 około 2834 ms dłużyc sosn.

,, ,, M 1924 ,, 1900 szt. żerdzi ,,

nn n 1925 ,, 12C00 m3 dłużyc ,,

Oferty winny wpłynąć tegoż dnia do

godz. 12 min. 15. 465

Bliższe szczegóły w Rynku Drzewnym.

2 walony

samego tfrzeaa opołouego
sprzedamy (589

w piątek, d. S bm. o gssfc 10 przedpoł.
na naszej składnicy przy ul. Dworcowej 72
za gotówkę najwięcej dającemu.

C. HARTWIB, TOW, AKC.
Międzynarodowi Ekspedytorzy.

Silne Że!ranie
niżej podpisanej S dłdzie!ni odbędzie s:ę we wtorek
dnia 28 stycznia 1S2S r. o godz. 10 przed połu­
dniem w Sępólnie w lokalu ,,Rolnika".

Porządek obrad 3

t. Sprawozdanie z czynności za rok obrachun­
kowy 1923-24 .

2. Przyjęcie bilansu i udzielenie pokwitowania
Zarządowi i Radzie Nadzorczej.

3. Podział zysku.
4. Przyjęcie bilansu otwarcia per 1 lipca 1924 r.

5. Zmiana §§ 10 i 1i statutu Spółdzielni,
6. Zatwierdzenie regulaminu dla Rady Nad-

zi rczej.
7. Wybór 4 członków Rady Nadzorczej.
8 Podwyższenie akredytywy.
9. Wolne głosy.

Sprawozdanie kasowe jest wyłożone w lokalu
, ..Rolnika" 8 dni przed zebraniem.

Sępólno, dnia 5 stycznia 1925 r.

,,Hoisiir’

Spółdzielnia Rolniczo-Handlowe z ogr. edp.
Rada Nadzorcza.

T. Komlerowski, prezes. (444

SMhSJStiE?,, specjalność: modne taóce,

2EOB9OTSOW4B,
seo) fgroBtiRofioraów.
HadSogramoFan
Bydgoszcz Śniadeckich 2 gtę. -i. 590.

y.,--, --’"’C-""’ - ’--

W przejeźdłie przez Bydgoszcz
wojażer nasz zatrzyma eię

w ftote!u ,,Pod Orłem"
między 7. a ic. b. m, z bogatą kolekcją najnowszych modeli.

Niniejszem uprzejmie prosimy Szan. PP. Klientów o łaskawe
pofatygowanie się w tym czasie pod powyższy adres, celem obej­
rzenia na miejscu naszej kolekcji, jak również o łaskawe zaszczy­
cenie nas swemi zleceniami.

Z poważaniem

Contingnfal Caoaiclioac - Gałts - Perch(i Cowre 0onnever.
Jeneralna Reprezentacja na Rzeczp. Polską

Ctens 1 S-Btica w Wearsaeeawfie. (450

Gdyby sie tylRo cl ladzie znoił...
Nasz dział drobnych ogłoszeń jest mie scem

sootkania dla pracodawcy i dla pracownika.
Przyłącz się do tysięcy tych którzy czytają nasz

dział ogłoszeniowy regularnie. Każdego dnia

ogłaszamy wiele dobrze płatnych posad,, które

zapewniają świetna przyszłość. Wasz przyszły
sukces może być ukryty w jednym z tych

małych ogłoszeń.

Pracodawcy wiedzą, że nasze pismo czytają
luozie, których chćieliby zatrudniać w swym
interesie. Wciąż ofiarują rozmaite sposobności,
których nie powinno się pominąć Przyzwyczajcie
się do regularnego czytania działu drobn, ogłoszeń.

Czytuj je a,,Dzienniku Bydgoskim"

Laboratorium chemiczno-farmaceutyczne
Ap. KOWALSKI, Warszaw a, Miodowa nr. 5, g

poleca 22238 g
proszki od bólu głowy dla dorosłych, znak fabryczny g
/Si ,,ROWALSRINA" |

aanBneaEsiaaaB(!iaBnBaBBa!saBraaaHBiiMBaHaaaaa

Czytelnicy!
Ultlltilill!iiliilliiatlllllili:il lllllilllllllllll!l!III!!lllii

Popierajcie firmy ogłaszające się
w ,,Dzienniku Bydgoskim" i

przy zakupach swych powo­
łujcie się na pismo nasze

GÓRNICY,
którzy mają zamiar wyjechać do Francji, mogą
się zgłosić do dnia 9. b. m. iiodz. 12 celem
zestawienia transportu w Państwowym Urzędzie
Pośrednictwa Pracy w Bydgoszczy, Długa 58.

Kierownik Urzędu w z. Jankowski. (432

Podróżującego
tyiko pierwszą s łę poszukujemy do naszej fabryki
wózków dziecięcych zaraz. Pożądana znajomość
obu języków. Zgłaszać się tylko od 12-2 (479

Wielkopolska Fnbr. Wózków dziecigc. ,,Stadle"
Bydgoszcz, Sienkiewicza 28 a.

Poszukuję posady i

tali kim

adwokackiego.
Pracuje samodzielnie w

procesach i nutarjacie.
Łaskawe zgłoszenia do
Dz. Bydg pod ,,27732".

(469

były kawałerzysta, arty
lerzysta lub pielęgniarz
kom ma pierwszeń
stwo. ,523

Antoni Piliński,
Nowy Rynek nr. 9.

Znacznie powiększone

433

gotowe i podług miary kupuje się
w składzie specjalnym

R. HALLMICH
k Kost,iumy i interes miarowy k

|g Gdańska 154. Gdańska 154.

KB Plerwszorz materiały I jedwabie podszewk
fch!I gL Pozy wybór.

chcesz być dobrze
j elegencfco ubrany spiesz
ula nowootworziuseS pra­
cowni garderoby męskiej,
damskiej i wojskowej przy

ul, Dworcowej 14.

Ceny przystępne - dla pp.
oficerów i urzędników algi

Jówf Oemefi
b. krojczy firmy Chudziński

”alssffiiSmiesnł

ssms:ftś: sśs% ntiscrnnit: /iryrazy

3Tie9n.ee poczta jWsatos^ei
(Granica)

es otfEssBffBiaosas %e% %ealie:s:.eissS^sts.
SPasscasfeysMSBra 200 ^tc.

%tu e:e-uwĘ asł 5.

Wszelkie

593

(506

tokarskie retoiy
wykonuje tanio i terminowo

Ulica ŚW. Trńjcy 3, ’W podwórzu

Cegielnia w Teresinie ma na sprzedaż

100 f|SllS| cegieł.
Kolejka powiatowa na miejscu. Zgłoszeń’
przyjmuje Główna Administracja’ SdaiętnoSce
Potylice. (3b7.

Potrzebu jemy

panienek
do pracy. (574

,,AhwbiboS",
ul. Sienkiewicza 66-67

w miejscu.

+
Kucharka

która dobrze gotuje i
wszelki^ prace domowe
wykon;ywać musi po
trzebnr, zaraz przy wy
sokiepj wynagrodzeniu

fc. Schlieper,
Gdańska 99. (551

TŁOCZMK

do wybijania olejów
z siemienia maku, rzepaku itp. po wyreperowanitf

znowu uruchomiona (531a

W!ady ław Kryger,
Zbiegł

wilk maści ciemnej, w okolicy dworca
z nowym kagańcem. Uczciwego zna­
lazcę prosi się o zwrot za dobrym
549) wynagro zeniem
Hurtownia Kolonialna JAN 5.00SB

ulica Jaęąielśońska nr. 30 .

;issa

i

i

Zrzeszenie Zwrotniczych w Bluszczy
urządza dn:a 18. stycznia br. (sobota)

o godzinie 7 mej wieczorem

Kelnera i j Zflbsw pmmł%’o

iiiii kemerite
u d 14 stycznia r. b . przyj-
ir,ie (443
hiei ti/. Memu

Mrocza, Telefon 3.
A yasunęk! 160 zł, kaucji.

i

na san Stara Bydgoszcz.
IłsjS"CSMM ?

niespodzianki Karnawałowe ? ? ?

Wszystkich lubiących się bawić zaprasza
BSasismaiSaisii.

Li Dantv ie^(apnct
SSfSEiSWBaiiS!iii.

e?t
I


